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%cznia do końca grudnia) 12 zł., 
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1 s t y c z n i a  d o  k o ń c a  c z e r w c a )  
otrzymują „Przewodnik naukowy i lite­
racki4̂  dodatek m iesięczny do „Gazety 
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wadziła. Co się podaje do powszechnej wia­
domości.

Z c. k. krajowej Rady szkolnej.
Lwów, dnia 18 grudnia 1880.

CZĘSC URZĘDOWA
Ces. kr T rybunał państwa rozpocznie 

w r - 1881 swoje regularne kwartalne posie­
dzenia 17 stycznia, 19 kwietnia, 11 lipea i 

października.

, W  wykonaniu ustawy krajowej z dnia 
“0 października l-;80 (Dzień. ust. i rozp. kraj.

4 ;i zwinięte będą z dniem 1 stycznia 1881 
■p dotychczasowe rady szkolne okręgowe w 
. opczycach, Mościskach i Husiatynie, a w 
j  miejsce wejdą równocześnie w życie ra- 
ro okręgowe w Kolbuszowej, Jawo-

Wie i Trembowli. Z tym samym dniem 
to również w życie i inne zmiany tery- 

ryalne, które powyższa ustawa w dotych- 
Zasowym składzie okręgów szkolnych zapro-

CZĘŚC I I E J RZĘDOWA

Lwów, 24 grudnia.

E ło to łatwem  do przewidzenia, 
że prasa opozycyjna nia tak rychło u- 
zna za opracowany już należycie i w y­
czerpany temat, którego dostarczyły jej 
ostatnie tak burzliwe posiedzenia Rady 
państwa. Już bezwzględnie rzecz bio­
rąc, jestto rzeczywiście temat obnty i 
nastręczający sposobność do wielu naj­
poważniejszych spostrzeżeń, uwag i upo­
mnień. Jakże niewyczerpanem staje się 
to źródło, jeżeli w  dodatku eksploata- 
cya dziennikarska kierowana jest od 
początku pewną tendencyą! A że od­
gryw a tu rolę tendencyą, to jest tak ja- 
snem, że nie potrzeba na poparcie przy­
taczać żadnych cytatów. W czasie po­
przednich feryj parlamentarnych zjazdy 
burzliwe i echa wytaczanych tam re- 
kryminacyj przeciw rządowi i prawicy 
m iały utrzymywać um ysły w  ciągłem  
naprężenia a nawet wzburzeniu; ferye 
świąteczne mają być zamącone echem  
tych scen burzliwych, które lew ica sa­
ma w yw ołała i do ostateczności do­
prowadziła. Dia tej tendencyi prasa o- 
pozycyjna nie ogląda się na żadne 
względy, na żadne skrupuły. Dziś na­
wet p. Schonerer urósł w  jej szpaltach 
na bohatera, bo wśród wrzawy pod­
czas m owy radcy Mayera głośno za­
rzucił prezydentowi hr. Ooromniemu 
nietylko stronnicze kierowanie obrada­
mi, lecz nawet brak odwagi do skar­
cenia wrzekomej niestosowności wyra­
zów radcy Mayera. Zapomniano o wszy- 
stkiem, co się tak ściśle łączy z na­
zwiskiem p. Schonerer a, a co w  sw o­
im czasie g łośny protest w yw ołało

wszędzie, gdzie poczucie patryotyzmu 
austryackiego jest cokolwiek tkliwsze.

Prasa opozycyjna, zajmująca skraj­
ne stanowisko, uważać się zdaje pod­
kopanie stanowiska hr. Ooroniniego za 
jeden ze sw oich m jbliższych celów, 
gdyż wytacza przeciw niemu najcięż­
sze oskarżenie, jakie w  ogóle podnieść  
można przeciw prezydentowi obrad. P o­
ważny, spokojny i wyrozum iały hr. Co- 
ronini przedstawia się dziś w  tych or­
ganach tak, jak gdyby zasiadał w  kiabie 
czeskim i należał tam właśnie do tej go­
rętszej frakcyi. która chciałaby już zejść 
z dotychczasowi-) drog; umiarkowania. 
Wiadomo przecież, żehr Coronini należał 
zawsze do stronnictwa wiernokonstytu- 
cyjnego. że odgryw ał w  nim nawet 
rolę bardzo wybitną. Prawica m ogła  
wybrać prezydentem posła ze swojego  
łona, ale zgodziła się na hr, Ooroni­
niego właśnie dlatego, żeby okazać le­
w icy swoje umiarkowanie i swoją po- 
judnawczość. W obec takiego stanu rze­
czy podkopywanie jego stanowiska przez 
lew icę nie ma żadnego sensu politycz­
nego. Miałoby ono cel zrozumiały 
w  takim razie tylko, gdyby hr. Coro­
nini nietylko należał do prawicy, lecz 
nadto był jej jedynym  możliwym kan­
dydatem na prezydenta.

Skrajna opozycya ma jednak cele 
ukryte, których wyraźnie nie wypo­
wiada, bo nie przyniosłyby one w iel­
kiego zaszczytu jej lojalności w  postę­
powaniu i zamiarach. Cele te są czy­
sto destrukcyjnej natury. Chodzi tu 
o sprowadzenie p iaw icy z drogi umiar­
kowania i pojednawczej akcyi na lory 
partyjnego wyzyskiwania większości 
głosów , ażeby potem powiedzieć mo­
żna, że dzisiejsze urojone obawy ziszcza­
ją się zupełnie. Skrajna opozycya nie 
chce widzieć w  łonie gabinetu osobi­
stości w iernokonstytucyjnych, a na po­
sadzie prezydenta razi ją taka niegdyś 
powaga jej w łasnego obozu, jak hr. 
Coronin Tymczasem atoli z jednej

strony piaw iea umie znosić te prowo- 
kacye z wielką cierpliwością i nadzwy­
czajnym spokojem a z drugiej strony 
ani ministrowie, którzy należeli i nadal 
należeć chcą do stronnictwa wierno- 
konstytucyjnego, ani hr. Coronini, nie 
myślą zastosować się do życzeń pro­
wokatorów. Napaści niesprawiedliwe 
na hr. Ooroniniego w yw ołały  owszem  
skutek przeciwny. U jęły się za nim  
serdecznie i gorąco poważne organa 
wiernokonstytucyjne, jak np. Presse. 
Widzą one bowiem całkiem słusznie 
w  iych potępianych osobistościach re­
prezentantów dobrych tradycyj stron­
nictwa wiernokonstytucyjnego.

Sprawy krajowe.
( Udział ludności w spisach.)

III.
Udział ludności jeszcze powinien silniej 

objawić się w tych 64 większych gm inach, 
którym  obok dwóch miast stołecznych po­
wierzono zupełne dokonanie spisów w spo­
sób samodzielny. Tam, można powiedzieć, ho­
nor gm iny i jej mieszkańców jest zaangażo­
wany w tern, aby czynność spisów dokonaną 
była w sposób jak najbardziej zadawalniają- 
cy. W szystkie te gm iny naznaczają same ko- 
misarzów sp isow ych , o ile czynności te nie 
spełniają w gm inach właściciele do m ó w ; 
gm iny mogą nawet w tym ostatnim razie 
wyznaczyć pewną liczbę komisarzy spisowych 
do odbierania kart wpisowych czyli t. z. kart 
oznajmienia i do kontroli danych dostarczo­
nych w tych kartach Od doboru ludzi i su ­
miennego ich przejęcia się obowiązkami zależy 
w znacznej mierze wykonanie czynnooci spi­
sowych. To też gm iny powinny wielką ba­
czność zwrócić na wybór odpowiednich oso­
bistości, aby czynność tę powierzać tylko o- 
bywatelom godnym  zaufania. Nie wątpimy, 
że gdyby większe gminy nasze odezwały się 
do obywatelskiej gorliwości mieszkańców 
znalazłyby chętną i liczną honorową pomoc 
inteligencyi miejskiej, która jedynie przejęta 
poczuciem donra kraju, przyniosłaby chętnie 
w ofierze swój trud, byle tylko zapewnić po- 
powodzenie dziełu , na które zw óconą jest 
powszechna uwaga. Inteligencya, przychodząc

L I S T !  P A R Y S K I E
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‘ 'law '6 .w^a^ wo®ci przednoworocznej pory. Kolęda 
^  Ulej i dziś. Postęp, równość, zwroty i rewolueye. 

doroczne kramy. Cacka polityczne. Co to będzie? 
e®Me w teatrach — ich wady, zalety i powaby. Sta- 

£  poinnienia, stare śpiewki. Osobliwości w Folies 
eryere. Lwie ostateczności. Ciężar wielkości. Czarny 

dramat. Fden-Gallerie.

j Nowy rok się zbliża a z nim  niezbędne 
atrybucye, które pomimo wszelkich po- 

j ei'zćhownycfi zmian w formach , nazwach 
^objawach politycznego ży c ia , przez jakie 
jj dobrowolnie co lat kilkanaście, jak-
J  *u y rozryw ki, przeprowadza losy swoich 

mileei 7- pozostają niezmiennemi i wierne- 
i  nil'ej lub więcej starej tradycyi, co się 

y n ą  giętkością umie zastosować do mo- 
rchicznych, republikańskich czy cesarskich 
Wnętrznych ram  jednakowo zawsze pocią- 
JjJc ku sobie wrodzonewi powabami obrazu.

. Najstarsza z tych trad y cy j, kolęda , w 
^  g\in szeregu wieków niejednokrotnie bez 
, kp ien ia  zmieniła nie do poznania zewnę- 
L sukienkę, w treści i duchu pozostając 
. wsze widocznym znakiem wymiany przy- 
J^uyeh uczuć między dającym i biorącym, a 

skutku dotrowo>nie przyjętego obowiązku 
Umawia się przy każdym obchodzie Bożego 
narodzenia w chrześciaństwie, tak jak bywa- 

w uroczystości saturnaliów w pogańskich
basach.

Że tam zamiast bukiecika kwiatków, pa­
czki karmelków albo krasnej wstążeczki, trze­
ba dziś występować z aksam itam i, atłasami, 
bronzami i drogiemi kamieniami — że na­
wet skromny funcik cukierków za parę fran­
ków trzeba ofiarować w inisternem  pudełe­
czku , kosztującem kilkadziesiąt albo kilkaset 
franków , to już nie wina tradycyi, a! sku­
tek wszechwładnego postępu , w imię które­
go, a raczej na karb którego świat daleko 
więcej popełnia szaleństw . niż rozsądnych 
kroków.

Że dziś nietylko pan swoim sługom, 
kupiec czy fabrykant swojej czeladzi , ojciec 
dzieciom daje na kolędę podarunki, ale wszy­
stko, co żyje i chce uchodzić za coś porzą­
dnego, wysila się a niekiedy szarpie się nad 
siły, żeby nietylko przed przyjaciółmi ale na­
wet najobojętniejszymi znajomymi popisać się 
kolędowym podarunkiem  i wzajem otrzymać 
od nich coś takiego, co mu się na nic nie 
przyda — to znowu jedyny może i, nawia­
sem mówiąc, wcale niezalecający się we­
w nętrzną wartością materyalny objiw  owej 
teoryi rów ności, która niestety dotąd pozo­
staje i podobno na zawsze pozostanie teoryą, 
niedającą rękojmi nawet jakichkolwiek pra­
ktycznych owoców.

Na szczęście wiemy doskonale, że istnie­
nie w szechśw iata, którego taką diobną czą­
stką jest nasza z iem ia , oparte jest na regu- 
larnem  poruszaniu się wszystkich jego skła­
dowych części po drogach kołow ych, na 
których czy potężne słońce, czy drobne pla­
nety i drobniejsze jeszcze księżyce po pe­
wnym czasie wracają znowu na dawno prze- 
bieżone miejsca i im bardziej w danej chwili 
oddalone są od swego centralnego ogniska, 
tem  prędszym biegiem zwracają się znowu

ku niemu. Tak się też dzieje i w życiu ludz 
kości i zrozumieli to twórcy najradykalniej- 
szych przewrotów w tem  ż y c iu , dając im 
nazwę rew olucyi, to jest zwrotów, prowadzą­
cych prędzej czy później napowrót do pun­
ktu danego wyjścia.

M iarkując po szale, jaki od kilku lat 
objawia się w epoce kolędowej, która wszy­
stkie najróżnorodniejsze sklepy paryzkie zmie­
nia w bazary kolędowych podarunków, je ­
steśmy podobno bardzo już blizko owego naj­
dalszego punktu odległości od słońca zdro­
wego rozsądku, i lada chwila będziemy m u­
sieli wejść na drugą połowę drogi, która, nas 
do owego punktu stopniowo zbliżać zacznie. 
Czuć już nawet niby w powietrzu potrzebę 
tego zw ro tu , bo pomimo niezaprzeczonej, 
niesłychanej zdolności wynajdywania coraz 
czegoś nowego u tutejszych rzemieślników i 
artystów, w końcu przecie największych skar­
bów zabraknąć musi, czego mam y dotykalne 
znaki na tegorocznych kolędowych wysta­
wach , które już tylko japońskiei, fi i chińskie- 
mi cackami ratują się od powtarzania sta­
rych konceptów.

Drugą niezbędną atrybucyą przednowo- 
roeznej epoki jest ów coroczny jarm ark  dzie­
cinnych cacek na całej świetnej linii elegan­
ckich bulwarów. I  w tyra roku na całe dwa 
tygodnie ta wspaniała wyasfaltowana prom e­
nada wielkiego świata paryzkiego opanowaną 
zostanie przez kilka tysięcy kramów i hram i- 
kow, a co najdziwniejsza, te zaimprowizowa­
ne, zaledwie na krótki czas swego żywota 
zlepione z kilku desek b udk i, odwracać będą 
ku sobie oczy n ieustannie rojących się tłu ­
mów, oboj ętnych przez ten  czas na wszystkie 
przepychy wystaw w spaniałych sklepów.

Aie też i tu  trzeba koniecznie czegoś

nowego, ile możności jak najwięcej nowegc, 
zupełnie nowego, i można zaręczyć śmiało, 
że instynkt wynalazczy od dawna wysila się 
na to „coś now ego-, co nieraz dla wynalaz­
cy może stanowić fortunę, jak  przed kilku 
laty ów kawałek p ap ie ru , na którym  wśród 
dość naiwnie narysowanego niby kraiubrazu 
trzeba była szukać i znaleźć k o t a ,  a który 
w rok r otem wywołał tak liczne i tak rozm ai­
te naśladow ania, że i autorowie ich majątków 
nie zrob ili, i w końcu poliuya m usiała poło­
żyć tamę zanadto nieraz cynicznym  tego ro­
dzaju zagadkom.

Jeżeli mamy wierzył-, pew nym , zwykle 
dobrze zawiadomionym dzi mnikai skim repor- 
te om , w tym  roku fabrykanci, idąc za du­
chem  czasu, rzucili się na  nowe, a przynaj­
mniej oryginaine pole wynalazków, w skutek 
czego marny się spotkać z rozm aitem i cacka­
mi^ —  oo lityezuem i! Przyznam  się , że z tej 
ogólnej nazwy nie bardzo można sobie zdać 
sp-awę, a tem mniej odgadnąć, jakie to będą 
polityczne cacka V Gzy zobaczymy deputowa- 
ńego wykluczonego z Izby, który zapomocą 
ukrytego m echanizm u wyrzucany będzie ze 
swego krzesła głową na dó ł?  Czy urnę wy­
borczą z pod w jUem dnem  na korzyść opor­
tunizm u ? Gzy nową łamigłówkę a la  D ulci- 
gno'l Ozy une seance orageuse, gdzie zamiast 
dawnych ołowianych żołnierzy idących do 
szturm u, przedstawiać będą reprezentantów  na­
rodu biorących się za bary przy zakręceniu kor­
bą ? Ozy" nakoniec lalkę m ów iącą, która za 
poeiśnięciem sprężyny zamiast papa, m am a , 
wymawiać będzie . D o porządku l albo Z a  
d r z w i!

Pole domysłów n iew yczerpane; ale co­
kolwiek to będzie, a zobaczymy to za kilka 
d n i , zawsze tego rodzaju nowość wydaje m j
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z czynną pomocą czułaby się dostatecznie 
nagrodzoną tern przekonaniem, że spis lud­
ności dokonany w Galicyi nie ustępowałby w 
niczem spisom innych krajów ; a może po­
wiodłoby się naw et osiągnąć, żeby spis przy 
takiej pomocy był lepszym niż gdzieindziej, 
jak w ogóle statystyka galicyjska nie naj­
gorszą ma opinię w monarchii. Pilnujm y się 
jednał:,, aby nowy spis ludnośei nie zawiódł 
oczekiw ania, jak się to stało ze spisem ro­
ku 1869.

To przekonanie o korzyściach wcią­
gnięcia inteligencyi miejskiej do przeprowa­
dzenia spisów ludności wyraził także W ydział 
krajowy dwukrotnie w pismach do prezyden­
tów obu naszych miast stołecznych, zachę­
cając ich, aby przy tej pomocy mogli spis 
ludności ukończyć w ciągu jednego dnia, co- 
by ze względu na dokładność było rzeczą 
bardzo pożądaną.

Odnosząc się do prezydyum miast sto­
łecznych, W ydział krajowy nie dawał żadnych 
poleceń, zwrócił jednak ich uwagę na tę o- 
koliczność, czyby nie uważali za stosowne i 
właściwe zbadać przy sposobności spisu lud­
ności sprawę pomieszkać pod względem spo­
łecznym  i sanitarnym . W  miastach zamknię­
tych jaż  przepisy o spisach ludności poleca­
ły  w roku 1869 dokonanie spisu pomieszkać, 
jednakże oba nasze miasta galicyjskie dostar­
czyły wówczas m ateryału niedostatecznego , 
który nie dał się wcale opracować. Obecnie 
wystosowane pytania zmierzają do wykazania 
stosunku pomiędzy zajmowanem pomieszka­
niem  a ludnością, zalecając wykazanie poło­
żenia mieszkania (piwnica, parter, piętro, pod­
dasze), ilości pokoi zajmowanych i ludności, 
która je  składa. Są to istotnie ze stanowiska 
społecznego najbardziej ważne pytania i 
słuszoie władze przepisujące program  zbie­
rania danych zwróciły na nie największą u- 
wagę. Dostarczenia dokładnych wiadomości
0 ilości mieszkańców przypadających na je ­
dną izbę mieszkalną w każdym rodzaju po­
mieszkać, jako też o ilości mieszkańców, przy­
padającej na każde p ię tro , są w stanie rzu­
cić światło na najważniejsze pytanie, w jaki 
sposób ludność nasza przemieszkuje i jak jej 
sposób życia odpowiada warunkom zdrowia. 
Pytania te nie mogą jednak wyczerpać cał­
kowicie przedmiotu. Byłoby rzeczą bardzo 
pożądaną, gdybyśmy mogli z wielkością po­
mieszkać porównać ich cenę i czynsz za nie 
p łaco n y , jak to wykazuje bardzo wiele za­
granicznych statystyk. W obec jednak naszych 
stosunków obawiać się wypadało, żeby po­
dobne pytanie nie naraziło wszystkich innych
1 słusznie uczyniono, że je  pominięto.

W odpowiedzi na pierwszy okólnik 
W ydziału krajowego prezydent miasta Krako­
wa oświadczył gotowość bliższego zbadania 
sprawy pomieszkać i zażądał przesłania mu 
tych pytań, jakie W ydział krajowy uważałby 
za właściwe postawić. Korzystając z tej gor­
liwości W ydział krajowy przesłał do obu 
prezydentów stolic szereg pytać co do poło­
żenia domów i pomieszkać, wysokości pokoi, 
m ateryału, z jakiego budynek składa się, u- 
rządzeć w celu odprowadzania n ieczystości, 
studni i t. p. szczegółów. Rozumie się, pyta­
nia te zawierają wskazówki kierunku poszu­
kiwań. ale gdyby uzyskano dobre na nie od­
powiedzi, to niewątpliwie zbogaeiłyby admi- 
nistracyę miejską całą sum ą nader ciekawych 
szczegółów i wykazałyby stan, potrzeby i nie­
dostatki naszych urządzeń w sposób najzu­
pełniej pewny i wyraźny. Zebranie tych

się wcale niepożądaną. Już nie bez powodu 
moraliści skarżą się na reform ę, jaka zaszła 
w lalkach przeznaczonych dla naszych córek, 
gdzie postęp zewnętrznej toalety, doprowadzo­
ny do ostatnich granic wykwintu i zbytku, 
zawcześnie w rnłodem pokoleniu budzi i krze­
wi gust do eleganckiego stroju i zalotności, 
którą dawniej nazywano mniej więcej niew in­
ną kokieteryą, a która dziś prowadzi wprost 
do „kokoteryi“.

Lalki w aksamitach i atłasach , z wy- 
bielonemi i wyróżowanemi policzkam i, w bu­
cikach na przesadnie wysokich obcasach, z fał- 
szywemi brylantam i w uszach i na palcach, 
były już dość sm utnym  objaw em , cóż d o ­
piero, jak jeszcze polityka wda się dla zakłó­
cenia pierwszych kroków na drodze życia 
dziecka , które ma być kiedyś obywatelem ?

Czyż nie dość jeszcze nachodzi , przy­
tłacza, pochłania dojrzałych ludzi ta  nieszczę­
śliwa polityka? Niedługo, jeżeli rzeczy pójdą 
dalej dotychczasowym to rem , nie będzie już 
ani m iejsca, ani ucha, ani zajęcia — dla n i­
czego prócz polityki. Dziś już, gdziekolwiek 
wszedłszy, napróżno człowiek usiłuje o czemś 
bądź rozsądnem pogadać. O literaturze nie 
usłyszysz, chyba z ust jakiego autora, niemo- 
gącego znaleźć nakładcy na swoje d z ie ła , o 
sztuce nawet malarze i rzeźbiarze ani mówią, 
ani m yślą, chyba dla poradzenia się, czy na 
przyszłą "wystawę wygotować ścięcie Maryi 
Antoniny, albo rozstrzelanie zakładników, albo 
nareszcie projekt pomnika dla bohaterów ko­
muny. W szędzie polityka i tylko polityka.

I  nie dość na te rn ; teraz jeszcze chcia- 
noby zagarnąć i opanować wiek dziecinny, 
jak już zagarnięto i pochłonięto wszystko, co 
podnosiło myśl i zachwycało duszę. W nowem

także nowych szczegółów nie może być do­
prowadzone do skutku bez udziału publicz­
ności i wymaga ścisłej kontroli, aby odpo­
wiedzi były dokładne i wierne.

J. KŁUCZYŃSKI.

Rada. państwa.
Podajemy w edług stenograficznych za­

pisków mowę dep. K rz c c z u u o w ic z a , wy­
głoszoną na ostatniein posiedzeniu Izby de­
putowanych w sprawie regulacyi podatku 
g runtow ego:

„O porze tak późnej nie myślę nużyć 
wys. Tzby długą mową, nie mogę jednak nie 
przytoczyć niejednej okoliczności dla wyjaśnie­
nia rzeczy. -Już pan komisarz rządowy zbił 
zarzuty, które uczyniono względem wczoraj­
szego postąpienia komissyi centralnej. Otóż 
panowie, cożby to było, gdybyśm y przez dni 
kilka jeszcze tutaj zasiadali i słuchać mieli 
sprawozdania z skargami przeciw każdemu 
posiedzeniu komisyi centralnej?! Czyż jeste­
śmy kom petentni wyrokować o tern. co w tej 
komissyi się dzieje? Zarzucano rządowi, któ­
rego reprezentant dzierży w komissyi cen­
tralnej przewodnictwo, że powinien był po­
średniczyć i przepisywać komissyi, aby się 
zgadzała na wnioski oponentów. Ależ, pano­
wie, za najważniejszym z tych wniosków 
z pomiędzy 36ciu członków komissyi głoso­
wało tylko 3ch. [G łosy z praw icy: słuchaj­
cie, słuchajcie.) Jakże tedy przewodniczący 
re jrezen tan t rządu — powszeelmie szanowa­
ny i szanowny naczelnik wydziału — jakże 
ou m iał przedsiębrać cośkolwiek przeciw ta ­
kiej większości ? A jakież to były żądania 
tego wniosku? Skoro tu już  bają co się 
dzieje w szkole (aus der Sekule ycplauscht), 
wiec pozwólcie, że uzupełnię, co mówiono o 
faktach. Czemże był ów wniosek wspomnia­
ny? W niosek ten, panowie, żądał, aby ko- 
missya centralna wybrała n o w y  komitet 18, 
któryby roztrząsnął operaty dawniejszego ko­
mitetu ośmnastu i stosownie do tego nowe 
przedstaw ił komissyi centralnej wnioski. Pa­
nowie. pytam  w as: ilu z was byłoby się 
zgodziło na taki wniosek? (Brawo, brawo 
z praw icy.) Wszakże komissya centralna ma 
wyznaczony sobie w ustawie z marca r. l s -0 
pewien term in do ukończenia pracy, t. j. do 
końca bieżącego miesiąca! A jednak wniosek 
ten żądał, aby jeszcze raz pracował drugi 
komitet ośmnastu, a potem jeszcze raz ko­
missya, gdy tymczasem robota taka w szczo 
gulach w samym komitecie potrzebuj'1 całych 
miesięcy.

A dalej zarzucono, że w komisyi cen­
tralnej są członkowie, którzy byli zniewo­
leni obradować i głosować o rzeczach, o któ­
rych niedosyć byli pouczeni. Którzyż to byli 
ci członkowie? Wszyscy, którzy uczestniczyli 
w komitecie ośmnastu, byli o wszystkiem po­
uczeni, drudzy mieli prawo bywać na posie­
dzeniach kom itetu, otrzymali egzemplarze 
wniosków i mieli prawo wglądać do wszyst­
kich akt i nawet brać udział w rozprawach 
toczących się w komitecie a odnoszących się 
do ich kraju. Znalazł się wprawdzie wczoraj 
w komisyi centralnej pewien pan, który za­
żądał odroczenia obrad, bo nie bywał na po­
siedzeniach komitetu i nie był w rzeczy zoryen- 
towany. Ale, panowie, cóżby się stało, gdy­
by tu do Izby przybył poseł nowy i powie-

i tym razem niebezpiecznem zastosowaniu pól- 
żartobliwego wykrzyknika sławnego karykatu­
rzysty: „Dziś już nie ina wcale dzieci! " — chcą 
nam" przysposobić najsm utniejszą kategoryę 
rozumujących niedorostków, zarówno śmiesz­
nych jak w strętnych. Toż to najpiękniejszy, 
najgodniejszy zazdrości przywilej dziecięcego 
wieku, że ma prawo nic znać, nie rozumieć 
naszych sporów, walk, namiętności politycz­
ny ch —  chcecie/, ich gwałtem  wprowadzić 
w to piekło? Zmiłujcie się, aż nadto wcześ­
nie nauczą się oni i bez tego lżyć się, spo­
twarzać, szarpać wzajemnie, jak ci, którzy 
ich poprzedzili w tym  zawodzio; zanadto 
wcześnie poznają gorycze, trucizny i jady tej 
polityki, która nieraz stawia przeciw sobie w 
nieprzyjacielskich obozach najserdeczniejszych 
pierwej przyjaciół, członków nieraz jednej 
rodziny. Zostawcież przynajmniej maluczkim 
ich naiwną nieświadomość; oni nie wiedzą, 
co to znaczy nicnaw idzieć, nie uczcież ich 
tego przedwcześnie. Dziś polityka to olbrzy­
miej siły maszyna; niech kogo za palec tylko 
pochwycą jej koła, już  całe jego ciało w niej 
p rzepadn ie , a co najgorsza przepadnie i 
s e rc e !...

Jedna mię tylko myśl przy tein wszyst­
kiem trochę pociesza i daje niejaką otuchę, 
a tą jest ta niezaprzeczona reguła, że cacka 
nie na to dają się dzieciom, żeby się czcm ba­
wić miały, tylko żeby miały co psuć. łamać 
i niszczyć, a z figurami polityczuemi dzieło 
zniszczenia nie będzie trudne.

Dla starszych, przednoworoczny miesiąc 
ma także spccyalne, tradycyjne przysmaki pod 
nazwą Revues. Za pozwoleniem, nie idzie tu 
bynajmniej o przeglądy wojskowe z chorą­
gwiami, bębnami (zapomniałem że bębnów

d z ia ł : Co dopiero wstąpiłem, proszę, odrocz­
cież rozprawy na dni dziesięć, abym miał 
czas rozpatrzyć się w projektach!? (H uczne  
brawo i  oklaski z praw icy.)

Ale nie mogę też, panowie, nie pomó­
wić o Galicyi, przeciw której od wielu lat 
bez ustanku w dziennikach piorunują, a to w 
sposób tak okropny, że nie wiemy, czy  
z n a jd u je m y  s ię  tu  w s to l ic y  p a ń s tw a ,  
k tó r e g o  o b y w a te la m i je s te ś m y ,  czy  też  
w k ra ju  n ie p r z y ja c ie ls k im . (H uczne bra­
wo z praw icy.) Cóż wy, panowie, rozumiecie
0 G alicyi? Zkądże wam sądzić o niej? Jak
1 z jakich przyczyn możecie żądać, aby pod­
wyżki podatku gruntowego, których inni po­
nosić nie chcą, zwalano na Galicyę? Jakiż 
jest klimat Galicyi ? Czyż go znacie ? Od po­
łudnia  ciągnie się potężny łańcuch K arpat. 
Długa taiu zima, krótkie lato. Kraj otwarty 
ku północy, przewiewany wichrami, które przy­
chodzą od Uralu i morza Lodowatego, a na 
całym północnego kontynentu obszarze nie 
mają oparcia! Góż w y , panowie adwokaci 
i t. p.), rozumiecie o złych dla kraju takiej 
sytuacyi skutkach. (Protestują z lewicy.) 
Wielu z was chce wydać sądy o kraju, n i­
gdy go nie zwiedziwszy.

Co się tyczy zaludnienia, rzecz i pod- 
tym  względem ma się niekorzystnie w Gali­
cyi, gdzie braknie i s ił roboczych do pokoń­
czenia robót w sposobnej krótkiej porże, gdzie 
braknie i konsumentów miejscowych. Brak­
nie przem ysłu, braknie i ludzi, którzyby na 
przemyśle zarabiali i płody rolnicze kupowali. 
Ubogi to k ra j; dość objechać go przez kilka 
miesięcy w różnych kierunkach, aby widzieć 
nędzne chaty, odzież i sprzęty wieśniaków. 
Kto tego nie widział, kto nie zna skutków 
niekorzystnych stosunków klimatycznych i 
ekonomicznych, ten  niechajby powstrzymał 
się od sądu o dochodach z gruntów  Galicyi.

Jeden z szanownych preopinantów uskar­
żał się, że w Dolnej Austryi wartość g ru n ­
tów coraz więcej spada, że przez podwyższe­
nie podatków i tak już dość wysokich grunta  
jeszcze więcej stracą na wartości. Ale przy­
patrzcież się, panowie, datom z owych lat 
lo tu , z których przedstawiono je  komisyi 
centralnej. Cóż tam  znajdziecie? Czynsz 
dzierżawny czyni 14 zł. w przecięciu z Dol­
nej Austryi. 3 zł. 3(> ct. z Galicyi! P rzy ­
patrzcie się datom co do cen kupna. Cóż 
tam  znajdziecie? O wielekroć wyższe w Dol­
nej Austyi niż w Galicyi. To są daty, liczby, 
a nie czcze słowa. Na podstawie zaś dat i 
liczb orzeka komisya centralna.

Urządzana od lat wielu agitacya w 
dziennikach przeciw Galicyi w ytworzyła u- 
przedzenio ciężko ten kraj krzywdzące. Mnie­
mam, że (ialieya byłaby s ł u s z n i e j s z e g o  
doznała obejścia bez tego uprzedzenia, które 
nawet w tej wys. Izbie i w nadeszły ch do 
niej pctycyaeh znalazło wyraz.

Przypomnijcie sobie, panowie, także 
oszczerstwa przeciw tak zwanemu tajnemu 
komitetowi, który przygotował wnioski przed 
drugiein czytaniem taryf w komitecie ośmna­
stu. Wedle twierdzeń dzienników, Polacy in­
trygowali w tym komitecie i zdobywali sobie 
niesprawiedliwe korzyści; a w ł a ś n i e  P o l a ­
k ó w  n i e  b y ł o  m i ę d z y  t y m i  m ę ż a m i ,  
k t ó r z y  s t w o r z y l i  w n i o s k i  d l a  d r u ­
g i e g o  c z y t a n i a .  (G łosy z p ra w ic y : s łu ­
chajcie!) N ikt z nas nie wywierał na nie 
wpływu. Pierwsze czytanie taryf w komitecie 
ośmnastu odbyło się tak, że zbadano i posta­
nowiono normy taryfowe z osobna. Wówczas

już nie ma w arm ji francuskiej) połyskiem 
bagnetów i migotaniem różnobarwnych mun­
durów , galonów i pióropuszów; mówię tu o 
corocznych przeglądach teatralnych, wprówa 
dzonych i powtarzanych przeszło od pół wie­
ku, Ido niedawno między masą starych ksią­
żek na jednym kramie nad brzegiem Sekwany 
spotkałem tom M ayazin  theatralc z 1810 roku, 
w którym znalazłem aż trzy rerues, przedsta­
wiano rokiem pierwej. Jest to zatem poczci­
wa starowina, przeciw której przez przeszło 
kopę lat krytycy i recenzenci wypalili n ie­
skończoną liczbę nabojów, a która mimo to 
trzym a się do dzis zdrowo i silnie.

Szczerze mówiąc, połowa przynajmniej 
zarzutów, czynionych tej formie teatralnych 
widowisk, jest najzupełniej• uzasadnioną ; ma 
ona na sumieniu wielką masę strasznie prze­
starzałych kaleinburów i odgrzewanych po 
sto razy dowcipów, mnóstwo nie do darowa­
nia niedorzecznych konceptów. Wiecznie je d ­
nostajna forma jakiegoś prowiucyonalisty przy­
byłego do Paryża, w towarzystwie zwykle 
równie exotyczriej małżonki, którym  Bóg wie 
jakie figury opowiadają wypadki upłyuionego 
roku —  mogłaby się już sprzykrzyć : nale­
żałoby poszukać jakiegoś pomysłu widowiska, 
któreby skuteczniej wpłynąć mogło na kształ­
cenie, albo tylko rozweselenie umysłu i serca, 
niż zawsze ta  sama defilada szeregu jejinoś- 
cianek z głowami przynajmniej tak spiczastemi 
jak ich łokcie, w trykotach równie wątpliwej 
świeżości, jak  niewątpliwą jest nieświeżość 
ich wdzięków.

(Po-cńezenie naptąpiń
J. Bo h d a n

nikt niczego nie zarzucał co do formy i l0'  
galności postępowania. A w s z a k ż e  
p i e r w s z e  c z y t a n i e  p r z e d s t a w i a ł o 0 , 
w i e l e  k o r z y s t n i e j s z e  d l a  G a l i c y i  r e ­
z u l t a t y  od w n i o s k ó w  o w y c h  mę ż ó t f -
0 k t ó r y c h  m ó w i ą ,  że  s k ł a d a ł  s i ę  Ł 
n i c h  k o m i t e t  t a j n y .  Z pierwszego czyta; 
nia przypadało na Galicyą 13.7 pret. (ściślej 
13., J0 p re t.; p rzy p  koresp.) ogólnej na cal'0 
państwo sumy podatku, wnioski zaś owyfl’ 
mężów podwyższyły ten stosunek do 14 so > 
pret. J a m  za  t e i n i  w n  i o s ka  ra i n i e  g ł ° ‘ 
s o w a ł  i d o  t e j  c h w i l i  z n i e m i  p o g o ­
d z i ć  s i ę  n i e  m o g ę ;  musiałem jednak pod; 
dać się im, bo zyskały znaczną większość 
głosów w komitecie ośmnastu. Ale prawda- 
panowie, inaczej ma się rzecz z tymi panami- 
którzy przywykli panować w większości; zna­
lazłszy się kiedyś w mniejszości, nie pojmu­
ją rzeczy. (W ie lka  wesołość na  praw icy.)

Jam  atoli metyle niesprawiedliwy, b)' 
występować przeciw owym mężom, którzy 
przygotowali te wnioski przed drugiem czy­
taniem, lżyć ich, a nawet pomawiać o ego­
izm, jak to napisano do niektórych dzien­
ników. Mężowie ci mieli prawo stawiać wnio­
ski, działali wedle najlepszego przekonania, 
wedle najlepszej wiedzy i woli. Z pomiędzy 
nich dwaj należą do tych krajów, które n* 
pierwszem czytaniu za dobrze wychodziły/ 
mężowie ci uznali to i rozwinęli czynuośf 
swą w tym  duchu, żeby podwyższyć właś­
nie ich kraje, a zniżyć te, które dziś się u- 
żalają. [G łosy z  praw icy: s łucha jc ie !) Tak 
to przeciw mężom tym nieprawdę i obelg' 
rozrzucono po świecie. Znacież ich przecie- 
wymieniać ich nie będę; zdaje mi się. że 
każdy ma dla nich szacunek.

Mało nowego pod słońcem. Co tu dziy 
się dzieje, działo się w r. U 13 we F ra n c y j . 
Tani, gdy kataster był gotów i gdy na tej | 
podstawie chciano rozłożyć podatki na de- I 
partam enty, powstał krzyk wielki, który do- I 
prowadził do tego. że legislatywa poleciła I 
rządowi zbierać daty. szczególniej porówny­
wać eeuy kupna i dzierżawy z rezultatam 1
szacunku katastralnego i wnieść nowy pro­
jek t rozkładu na departam enty. To się stało-
1 przeciążone departam enty doznały ulgi " 
swym kontyngensie podatkowym.

Rrzypoinniecie mi. panowie, że nieje- 
dnokrotm e już przemawiałem przeciw prze­
rzucaniu podatków, przeciw nagłym  podwyż­
kom podatku, bo to bardzo nadweręża sto­
sunki wartości i podkopuje stosunki majątko­
we. Otóż rozumiem skargi reprezentantów 
niektórych krajów. Ale, panowie, to, co v>y 
mówicie o waszych krajach, pozwólcie n*1 
powiedzieć, że stosuje się także do mojego- 
(H uczne brawo z  praw icy). Bardzo ubole­
wam, że w Tyrolu nagle podwyższono p°' 
datki ;  ubolewam, że Styrya, że Dolna AU' 
strya i Górne Rakuzy nagle mają być pod­
wyższone ; ale pozwólcie mi boleć także, ż° 
mój kraj, ten kraj najbiedniejszy, również 
tak nagłej ma doznać podwyżki. Ubolewam0 ! 
jednak nic tu nie pomoże wobec obowiązu- I 
jąeej ustawy (wesołość na praw icy), któdł 
wykonać trzeba.

Głosując co do nadeszłych petycyj z° 
wnioskiem większości komisyjnej, muszę prze­
cież nadmienić, że n a  t e r a z  są pozbawion0 
racyi bytu. M niemam, iż komisya centralrD- 
mając do końca grudnia wywiązać się z svv°; 
go zadania, nie będzie mogła przedsiębrać 
wielkich zmian w taryfach. Zbadanie kilk" 
tysięcy pozycyj taryfowych dla trzech lul 
czterech kmjd\v wymaga czasu kilku tygod"1 
i prowadzi do zbadania także operatów dl* - 
innych krajów, do ocenienia, ażali stosunek 
między wszystkiomi właściwy -est zachowa­
ny. Nie zapominajcie jednak, że mamy jesz­
cze przed sobą stadyum reklamacyj. w kie­
rem naprawić można niejedno złe, jakie S'Ż 
objawi. Prawda, że podatek natychm ia0!' 
przed ukończeniem postępowania reklamacyj­
nego, ma być rozpisany. Jak  wielu inny'0 
szanownym posłom, tak i mnie przykrój 
sprawia, że stanę przed współobywatela'1' 1 
na Nowy Rok z powinszowaniem większy0,ę 
podatków. Ale wobec dzisiejszego położenj1' 
rzeczy trudna na to rada, a wszakże właśn"’ 
lewica wys. Izby doprowadziła do tego, I 
ustawa taka przeszła.

Na, początku roku bieżącego sam z mó­
wnicy przestrzegałem  , aby nie schodzono - 
drogi wytkniętej doświadczeniami. W s k a z a ł o I  
wówczas także na postępowanie w Prusie0'1' | 
gdzie rozpisano podatek dopiero po ukończ0' I 
nem  postępowaniu reklamaeyjnem. Próż"1 
wam wówczas mówiłem : patrzcie na p o ­
kład pruski, tam na podstawie zebranego 
przetrawionego w postępowaniu reklam"' 
cyjnem m ateryału, rząd wnioski swe pod " ' e'  '
In względami polepszył, a komisya central.'' ( 
postanowiła o taryfach klasowych ostateczn ', 
poczem dopiero rozpisano podatek. Natom '". 
dawniejsze kierowmictwo m inisterstw a skarby 
które wysławiacie, narzuciło nam nówek 
m arca r. b. i tak tein , jak  i wnioskami s" ‘;, 
mi, przedłożonemi komisyi centralnej w cz°r^. 
cu (w maju, projektem pp. Cherteka i KD" 
ra), z g run tu  zepsuło sprawę.

Cóż sądzicie o tych wnioskach cz°r 
cowych ? Dziwnie to, że przedwczoraj na 
wicy wys. Izby także je  wychwalano, 1'j ., 
również obarczały niejeden kraj górski zW
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wł."-1 P '^ un:ni- Uchwalono, bo były spisane 
a's,i>e przez dawniejsze kierownictwa mini- 

erstwii skarbu. A czyż wiadomo wam, pauo- 
,Aei jaki los spotkał te wnioski czerwcowe ?

czerwcu otóż nie dyskutowano wniesio- 
ycb do komisyi centralnej ta ry f, dopiero 

wrześniu dostały się na porządek dzienny 
ybranego do rozpatrzenia ich kom itetu ośm- 
astu. Na pierwszem posiedzeniu przewodni­

c z y  komitetu bar. Apfaltern w niósł, aby 
Za podstawę obrad wziąć operaty komisyj 
gajowych ; kom itet uchwalił ten w niosek; 

1116 podniósł się w komitecie ani jeden głos 
Za projektem czerwcowym jako podstawą ob- 
ra<‘- (H rawo! brawo! z praw icy.) Ani jeden, 
Panowie!— iw y  jeszcze wychwalacie wnio­
ski czerwcowe?

Jeśli sprawa dla niejednego kraju źle 
Sl<c ma, jeśli wyborcy wielu panów z lewej 
strony wys. Izby mają komu do zarzucenia, 
Ze na podstawie zupełnie niewykończonego 
°peratu, na podstawie niezmodyfikowanego po­
stępowaniem reklama ;yjnem materyału już 
w roku przyszłym czeka ich podwyższenie 
Podatku, niechże trzymają się tych panów, 
którzy na początku roku bieżącego za nowelą 
głosowali. (Braw o z  praw icy).

Panowie! Trzeba zaprawdę ubolewać, 
zę sprawa nie wzięła innego, słuszniejszego 
chrotu, że nie wzięto właśnie słusznej zasa­
dy za normę wyrównania podatku. Ale właś­
ni6 czerwcowe wnioski m inisterstwa skarbu 
poszły innym  torem. Jakkolwiek nie stały  się 
Podstawą obrad, stały  się jednak zarodkiem 
złego, którego dostatecznie usunąć już nie 
było można.

Popieram wniosek większości komisyj­
n i .  bo wszakże w'ynurza życzenie sprawie­
dliwego uregulowania podatku griiutowego 
Po wszystkich krajach, i raz jeszcze muszę 
Nadmienić: ubolewam z całego serca, że kraje 
alpejskie mają doznać znacznego podwyższe­
nia podatku, i ubolewam nad tern także co 
bo Galicyi i Bukowiny, bo i te kraje ma 
spotkać cios ciężki. Skończyłem. ( Huczne 
brawo t rzęsiste oklaski z  praw icy).

Jako mówca generalny przeciw wnio­
skowi większości komisyjnej przemawia pos. 
H e e h b a u e r ,  ubolewając, że najważniejszy 
Przedmiot wzięto pod obrady po północy, gdy 
długich dyskusyj już być nie może, i tern 
samem zamknięto lewicy usta. (G losy z Ic- 
wicy: bardzo tra fn ie!)  Pos. E ieger powie­
dział lewicy, że to ona uchwaliła ustawę 
regulacyi podatku gruntowego. Tak jest, ale 
ustawa też je s t dobra, tylko źle wykonywa­
na (H uczne brawo z  lewicy). Projekt Uher- 
teka był całkiem właściwy, opierał się na 
dobrem wykonaniu ustawy. Dziwić się trze­
ba, że komisarz rządowy dziś tak- ujemnie < 
n,m się wyrażał. Ton, w jakim  ten pan od- 
zyv;ał się do Izby, jest oburzający i w Izbie 
nie na m iejscu: dlatego mówca w swojern 
Przyjaciół politycznych imieniu na teraz i na 
Przyszłość stanowczo przeciw niem u prote 
'^ j e .  (H uczne brawo i rzęsiste oklaski z le  
]v(cy). Mówca rozwodzi się o G alicyi: pro 
Jekt Cherteka był słuszny, ale nagle w sku- 
lek zmiany w gabinecie upadł, nie dla no­
wych dochodzeń, lecz dla nowych zapatry- 
y,ai1- (G łosy z lew icy: bardzo tra fn ie!). 0 -  

fożeuie Galicyi ciężarem większym nie było 
niesprawiedliwe; niesprawiedliwością jest zdję- 
?le z Galicyi ciężaru, aby go ponosiły inne 
Kraje. Tu mówca szeroko rozwodzi się o o- 
płąkanych stosunkach ekonomicznych w 8 ty- 
rJi- Kończy zapowiedzią, że do obszerniej- 
Kzycb rozpraw będzie jeszcze sposobność.; na 
dziś dosyć już dowiedziono, że postępowanie 
Komisyi centralnej było niezupełnie legalne i 
niesłuszne, że przeto wniosek mniejszości jest 
zupełnie uzasadniony. (H uczne brawo i rzę­
siste ok lask i z  lewicy).

SPRAWY ZA&BAIICZHE
(Ponstauic boerńw w Transwaalu).

Kłopoty gabinetu Gladstona mnożą się 
2 każdym dńiein. Zaledwo po nużących po­
siedzeniach i naradach gab netowych w spra­
n ie  irlandzkiej rozjechali się ministrowie na 
święta, nadeszła wiadomość o powstaniu w 
Transwaalu z dodatkiem , że stłum ienie go 
wymagać będzie znacznej siły zbrojnej. W e­
dług podanych już przez nas depesz nade- 
szłych do Londynu, gubernator angielski^Na- 
telu donosi pod d. 19 b m., że około 5000 
zbrojnych mieszkańców opanowało miasto 
Heidelberg i ustanowiło rząd republikański. 
K ruger wybrany został prezydentem, Joubert 
naczelnym wodzem siły zbrojnej. Komunika- 
cya ze stolicą Transwaalu, miastem Pretoryą, 
została przerwana. Gubernator wysłał wszyst­
kie siły zbrojne angisdskio, jakiemi mógł roz­
rządzić, przeciw powstańcom i sam także udał 
®ię na plac przewidywanego boju.

Transwaal, republika holenderskich bo­
erów została jak wiadomo założona przez 
uchodzących przed Anglikami z kolonij P rzy­
lądka i z Natalu holenderskich kolonistów w 
r, 1848, a w r  1877 Anglicy zaanektowali 
terytoryum  republiki pod pretekstem , że tylko 
w ten sposób będzie można uniknąć krwawej

wojny pomiędzy republiką boerów a plemio­
nami Kafrów.

B oerow ie naturalnie protestowali wszel-
kiemi środkami przeciw przemocy angielskiej, 
najprzód w drodze legalnej i lojalnie. Prezy­
dent tej małej republiki afrykańskiej udawał 
się osobiście do Londynu z przedstawieniami 
że przywrócenie republice niezawisłości jest 
koniecznością. Wszelkie jednak zabiegi i przed­
stawienia pozostały bezowocnemi. 8 ir Bartle 
Frere, generalny gubernator południowej Af­
ryki, oświadczył boerom, że nie powinni na­
wet myśleć o przywróceniu republiki. Z tein 
wszystkiem włościanie i koloniści transwaal- 
scy nie tracili nadziei, i owszem z wojny po­
między Anglikami a Zulusami obiecywali sobie 
wyciągnąć korzyści i odzyskać niezależność. 
Ano-likom, których uważali za ciemiężycieli, 
odmówili stanowczo wszelkiej pomocy w ich 
wojnie z królem Cetewajo; obiecywali popar­
cie, ale pod warunkiem, żeby Anglicy oswo­
bodzili Transwaal z pod swojej opieki. — Po 
upadku gabinetu torysowskiego, opierali zno­
wu boerowie nadzieje swe na liberalnym ga­
binecie Gladstona, mniemali, że odzyskają 
swe prawa w drodze polubownej Ale nowy 
kanclerz angielski, mimo że potępiał tak 
głośno wojowniczą, zaborczą i anneksyjną 
politykę Beaconsfielda, oświadczył jednak sta­
nowczo, że o oddaniu Transwaalu niepodobna

w ej lwowskiej i krakowskiej w stosunku do 
straży pożarowych w niemieckich miastach. Z 
zestawienia tego wypływa, że Lwów ma bar­
dzo dobrze zorganizowaną straż pożarową, która 
kosztuje tylko trzecią część sumy, łożonej na 
podobne instytucye w miastach niemieckich, 
równających się rozmiarami naszemu miastu. 
W Bremie, liczącej 110.000 mieszkańców, ko­
sztuje straż pożarowa 87.000, w Frankfurcien. 
M. z takąż ludnością 81.000 zł. a we Lwo­
wie liczącym 105.000 mieszkańców tylko 25 000 
zł. Co więcej, miasta niemieckie, nawet 
mniejsze od Lwowa, jak np. Magdeburg z 85.000 
mieszkańców , albo Norymbergia z 90.000 
wydają rocznie nierównie więcej na ten cel, bo 
39 000 i 31.000 zł- Wypływa dalej z pracy 
p. Prauna, że w Berlinie, który ma milion lud­
ności, przypada członkom straży pożarowej na 
każdego mieszkańca po 7 2 c t . ; w szeregu miast 
liczących przeszło 120.0 iiQ mieszkańców po 51 
ct.; w miastach, których Ludność wynosi 90.000 
do 120.00 !' głów, płaci na ten cel każdy mie­
szkaniec po 43 ct., a we Lwowie przypada na 
głowę tylko po 23 ct. W miastach niemieckich 
liczących 30.000 do 00.000 mieszkańców przy­
pada na głowę 14 ct. Według tego stosunku 
powinien Kraków płacić na straż pożarową tyl­
ko 0.300 zł., płaci zaś rzeczywiście roeznie 
24.000 złr. P. Praun przemawia usilnie za n 
rządzeniem wo Lwowie hydrantów a porównu-

myśleć, albowiem terytoryum to jest potrzebne jac straż omiiowa lwowskn ,  i-r.t r  
Anglii. Zresztą w swoim m nie w pni-lamon- l i ,  j .  i S S  s T ^ l ,.s , ^
cie angielskim większością głosow s t r o n n i c - ...........................................  - w stanie wy-
two wigów zadekretowało wcielenie republiki 
boerów do posiadłości angielskich.

W ybuchłe obecnie powstanie jest nie-11 "* i i i  i, ji ■spodzianką dla władz angielskich południo- kslarskiej czarny garnitur.
wej Afryki. W ogłoszonych depeszach tele 
graficznych o powstaniu nie inaani wzmianki, 
żeby władze te podejrzywały, przeczuwały 
jakikolwiek ruch pomiędzy kolonistami re p u ­
bliki. Uwaga władz angielskich była zwróco­
na głównie na wojnę pomiędzy kolonistami 
a "plemieniem Bassetów, w której koloniści 
kilkakrotnie ulegali, a nawet w najświeższych 
depeszach była wzmianka, że wojska kolo 
nialne poniosły znowu straty.

Nowa ta wojna, przyczyniająca kłopo 
tów Anglii, obudzą w Londynie podejrzenie, 
że boerowie działają w porozumieniu z ple­
mionami Bassutosów, ażeby uderzywszy współ­
cześnie na Anglików, odzyskać niezależność 
swojej republiki. Mimo to w kołach angiel­
skich powątpiewają o sile republikanów, a nie 
wątpią o swojej i wyrażają przekonanie, że 
świeżo, a raczej tylko ponownie proklamo­
wana republika Transwaalska nie utrzyma 
się. Ucierpiałaby na tein powaga Anglii, a dla 
tej powagi rząd nie omieszka użyć wszelkich 
sił, byle skłonie do posłuszeństwa wyłam u­
jących się z pod zwierzchnictwa boerów, 
wątpić zaś można, żeby się dziś znalazł w 
Anglii głos tak umiarkowany, jakim  był głos 
lorda Greya, który widząc uiemożebnośó do 
browolnego utrzym ania Transwaalu, rzekł w 
r 1852: „Nie opłaci się siłą utrzymywać 
zwierzchnictwa, które u większości m ieszkań­
ców nie znajduje istotnego posłucku“ .

równać straży krakowskiej pod względem dziel-, 
ności i organizacyi. “

Zapiski policyjne. Skradziono panu 
H. K. z pomieszkania pod 1. 4 na ulicy We-

Złożono w policyi 
znalezione na ulicy kartę zastawniczą banku
hipotecznego nr. 20 515 na zastawione za 100 
zł. złote kolczyki 
du zastawniczego 
Pani M. S. zgubiła czarną portmonetkę z kwotą 
20 zł.

z dyamentami i kartę zakła- 
nr. 58.872 na zegarek. —

K R O M K A

Gazeta Lwowska z dnia 24 grudnia 1880.

*= Najjaśniejszy Pan raczył w czasie 
pobytu Swojego we Lwowie ofiarować najłaska- 
wiej zo Swej prywatnej szkatuły kwotę 4 .0’:0 
zł dla ubogich w ogólności a dla tych osób 
w szczególności, które wręczyły Monarsze pro­
śby o wsparcie podczas Jego pobytu we Lwo­
wie. Załatwiając te prośby, których ogólna 
liczba wynosiła 1497, a które przeważnie, gdyż 
w liczbie 14(39, wniesione zostały przez mie­
szkańców miasta Lwowa, podczas gdy od osób 

po za obrębu miasta Lwowa wpłynęło tylko 
37 próśb, udzieliło Trezydyum c. k. Namiestni­
ctwa 529 osobom wsparcia od 5 do 15 zł 
w łącznej kwocie 3.054 zł., zaś ,.9t>8 próśb 
nie uwzględniono. Resztę przeznaczonej przez 
Najj. Pana sumy, t. j. 94(3 zł. przesłało Pre 
zydyum c. k Namiestnictwa panu Prezydentowi 
miasta Lwowa do rozdzielenia między ubogich 
miejscowych.

=  l)o clińru życzeń serdecznych, któ- 
rcini czytelnicy nasi przy tradycyjnem łamaniu 
opłatków dzielić się dziś będą w kole rodzinnem 
i przyjacielskiem, gazeta, jako gość codzienny 
i towarzysz u ogniska domowego, ma poniekąd 
prawo i obowiązek przyłączyć się także. Ceniąc 
sobie wysoce to prawo, a spełniając z prawdziwą 
przyjemnością tak miły obowiązek przesyłamy 
łaskawym czytelnikom naszym serdeczne życze­
nia wesołych świąt!

(§) Przem yśl naftowy. Krajowy ko­
mitet dla podniesienia .przemysłu domowego 
zgromadzi się 14 stycznia 1881 w Tarnowie 
na trzecie z kolei posiedzenie Porządek dzien­
ny stanowi niejako ciąg dalszy obrad, które 
toczyły się na grudniowem posiedzeniu komite­
tu w Wiedniu. Czytelnikom naszym znane są 
te obrady z wyczerpującego sprawozdania, które 
zamieściliśmy przed dwoma tygodniami.

(m) Straż oguiowa. P. Praun, inspe­
ktor lwowskiej straży ogniowej, ogłosił w tych 
dniach drukiem zajmujące-zestawienie statysty- 
czno-porównawcze urządeń i dat straży ognio-

f  Zmarli w ostatnich dniach: w Roko 
sowie, w Poznańskiem, Adam Konstanty ks 
Czartoryski, oficer wojsk polskich z roku 1831 
po długiej chorobie, w 7(5 roku życia; w Lincu 
emerytowany feldmarszałek-porucznik Józef br 
łlabennann - Habersfeld, drugi właściciel pułku 
pieszego nr. 39, przeżywszy lat 7 5 ; w Londy 
nie Konstancy a Gertruda księżna Westminster, 
córka sędziwego księcia Sutherland, licząc lat 47.

—  P ierw iosnki w grudniu. Jeden z 
dzienników wiedeńskich donosi, że w lasku „nie- 
mieckim11 zwanym, pod Wiedniem, znajdowano 
w ostatnich dniach rozwinięte zupełnie pier­
wiosnki i anemony.

Dobrą, zdobycz zrobiła w tych 
dniach polieya w Madrycie Aresztowała jakie­
goś Francuza, który umknął był z Tuluzf^po 
sprzeniewierzeniu tam sumy 400.000 franków.

—  Oskarżeni o oszustwa rozmaitego 
rodzaju, bracia Fryderyk i Karol br. Neuge- 
bauer-Cadan, uznani zostali przez sąd przysię­
głych w Wiedniu winnymi i skazani na dwule­
tnie ciężkie więzienie oraz pozbawienie szla­
chectwa.

— Amerykański pojedynek. W T ry-
eścią. znaleziono w poniedziałek wieczór na uli­
cy młodego człowieka, leżącego WC krwi na 
ziemi. Stwierdzono, że strzelił on do siebie dwa 
razy w zamiarze samobójczym. Młody samo­
bójca, który żył jeszcze, kiedy go przywieziono 
do szpitala, nio chciał wymienić swojego na­
zwiska, lecz znaleziono przy nim kartkę ołów­
kiem zapisaną następującej treści: „Dziś w ła­
śnie jest lat trzy temu, jak wyciągnąłem czarną 
gałkę. Stawiam się w słowie Nie dochodźcie 
napróżno mojej osoby, jestem cudzoziemiec. Po­
chodzę z Szegedynu.-*

— W ielożeństwo mormońskio robi tak 
znaczno znowu postępy w Ameryce północnej, 
mianowicie na terytoryum Idaho, że guberna­
tor tegoż zażądał od kongresu zarządzenia prze­
ciw tej „ zarazie “ stanowczych środków.

— Wypadek kolejow y zdarzył się w 
niodzielę znowu na kolei Menu i Wezery. Frank­
furcki pociąg osobowy wykoleił się skutkiem 
usunięcia się nasypu na przestrzeni Geusungen- 
Guntershausen. Lokomotywa i tender spadły z 
nasypu i w części zostały zgrucliotane, wóz pa­
kunkowy ciężko uszkodzony. Maszynista popa­
rzył się niebezpiecznie; znacznych stłuczeń do­
znali także palacz i jeden z konduktorów, nie 
wiadomo zaś, czy także kto z podróżnych.

— Pożar w zakładzie obłąkanych
w St. Peter, w krainie północno-ainerykańskiej 
Minnesota, o którym doniosły nam niedawno 
telegramy, w następujący sposób opisuje jeden 
z dzienników amerykańskich: Dnia 15 listopada 
o godzinie 9 wieczór zaalarmowane zostało mia­
sto St. Peter przerażającą wiadomością, że groźny 
w najwyższym stopniu pożar wybuchł w krajo­
wym zakładzie obłąkanych, w którym się znaj­
dowało około pięciuset chorych. Pomoc była 
szybka i energiczna, ale przy panującym wie 
trze nie podobna było myśleć nawet o ratowa­
niu budynku, wszelkie usiłowania więc skiero­
wano odrazu wyłącznie ku temu, ażeby przy­
najmniej chorych wyrwać z grożącej im okropnej 
śmierci. Zawiadowca zakładu dr. Bartlett w 
pierwszej zaraz chwili trwogi rozkazał, ażeby wy­
puszczono z sal wszystkich obłąkanych, zdjąwszy 
więzy nawet z furyatów. Niestety jednak dym, 
który się dostał do sal, już był tak odurzył

niektórych, że nie mogli uciec o własnych si­
łach, a na wyniesienie nieszczęśliwych nie było 
już czasu. To też straszliwe nastały sceny. 
Wielu chorych, których nawet można było 
jeszcze wyprowadzić, stanowczo się wzbraniało 
iść za dozorcami, a nawet stawiało im czynny 
opór: inni szaleńcy, krzycząc, biegali po salach 
i korytarzach i powiększali tylko zamięszanie. 
Straż ogniowa gwałtem spuściła wielu z okien 
na piętrach, po linie lub po drabinach, byli wre­
szcie i tacy chorzy, którzy, zrozumiawszy nie­
bezpieczeństwo, rzucali się sami z okien na 
ulicę. Większa część zaskoczonych katastrofą 
w łóżkach była prawie naga. W przerażeniu 
nieszczęśliwi rozbiegli się w ciemną noc po 
ulicach i wielu nie zdołano odszukać; być mo­
że, iż niejeden w polu padł ofiarą zimna, które 
tej nocy było bardzo przejmujące. Ile cl biedni 
ludzie wycierpieli, można sobie wyobrazić. Ura­
towanych pomieszczono tymczasowo w dwóch 
wynajętych na prędce domach prywatnych, u 
część ich małą odwieziono do zakładu w Ro­
chester. Na oddziale kobiecym dozorczynie z 
prawdziwem poświęceniem niosły pomoc ^a- 
cyentkom, z których większa część, dostawszy 
się na wolność, w jednej koszuli na ciele, chro­
niła się w zaspy śnieżne pod murami i parka­
nami! Potrzeba było uży.wać siły, by nieszczę­
śliwe te istoty . zaprowadzić pod dach. Ostate­
cznie uratowano jedno tylko skrzydło gmachu.—
W pogorzelisku, według późniejszego doniesie­
nia, znaleziono £9 zwęglonych trupów; ośmiu 
zaś obłąkanych nie zdołano odszukać jeszcze 

zdaje się, że i oni padli ofiarą katastrofy.I 
— Rzadką w rocznikach sądowych  

sprawę rozbierał’ niedawno sąd kryminalny w 
Lublinie. Przed 20 laty mieszkali w Biłgoraju 
małżonkowie Futymscy. W skutek wypadków 
r. 1863 musiał Futymski opuścić swój dom i 
udał się na wędrówkę. Minęło lat kilka i nikt 
nie wiedział, ”CÓ się z nim stało, aż wreszcie 
nadszedł do żony list, z którego się dowiedzia­
ła, że mąż jej znajduje się w Kijowie. Sitarze 
z Biłgoraja, którzy z towarem swoim zapędza­
ją się nieraz w dalekie strony, gdyż nawet do 
Węgier, Mołdawy i Wołoszczyzny, a niekiedy i 
do Petersburga i Moskwy, zawadziwszy pewne­
go razu o Kijów zapragnęli odwiedzić znajome­
go sobie Futymskiego, który znajdować się miał 
w szpitalu, złożony ciężką chorobą. Tam jednak 
objaśniono ich, że tenże w rzeczy samej znaj­
dował się na kuracyi, lecz nie ujrzą go już 
nigdy, ponieważ umarł przedł kilku dniami. 
Biłgorąjczycy, powróciwszy do rodzinnego miasta, 
opowiedzieli o nieszczęściu wdowie, a ta opła­
kawszy męża, znalazła pocieszyciela w innym 
Biłgorajaku, Smylcu, który oświadczył goto­
wość wejścia z nią w śluby małżeńskie. Na 
przeszkodzie stanął' brak dokumentu, świadczą­
cego o śmierci pierwszego męża. Sitarze, któ­
rzy przynieśli ową z Kijowa wiadomość, stanęli 
w ówczesnym sądzie policyjnym, tam powtó­
rzyli zeznania swoje o śmierci Futymskiego, ze­
znali również to przed miejscowym proboszczem. 
Na tej zasadzie wdowa po Futymskim zawarła 
związek małżeński ze Smylcem. W parę lat 
potem znowu ci sami, czy też inni biłgorajscy 
sitarze zawędrowali do Kijowa i tam z wiel- 
kiem zdumieniem swojem spotkali Futym skie­
go. nie nieboszczyka, lecz żywego i najzdrowiej 
przechadzającego się po ulicy ; opowiedzieli mu, 
że rodzinne miasto juz oddawna śmierć jego o- 
płakało, a żona wyszła powtórnie zamąż. Nie 
chciał temu wierzyć Futymski, postanowił sam 
naocznie się przekonać i w tym celu przybył 
do Biłgoraja. Tu już, nie mogąc wątpić o praw­
dzie, Futymski wystąpił przeciw żonie ze skar­
gą o dwużeństwo, dowodząc, że postąpiła ona 
karygodnie, gdyż o mężu swoim wiedzieć była 
powinna z listów, które często do niej pisywał. 
Obwiniona otrzymywania listów zaprzeczyła, a 
skarżący dowodów dostarczyć nie mógł. Sąd 
uwolnił Futymską od wszelkiej odpowiedzialno­
ści, uznając zarazem drugie małżeństwo za nie­
ważne. Nadmienić tu wypada, że Smylcowie 
mają dwoje dzieci.

Rada miasta Lwowa.

( Posiedzenie z d. 23 grudnia.)
(L .) Przewodniczący dr. G n o i ń s k i  

zawiadomił, że Rada powiatowa lwowska skła­
da podziękowanie za zasiłek pieniężny, ofia­
rowany przez reprezentacyę gm inną pogo­
rzelcom wsi Krzywczyce.

P. D ą b r o w s k i  w im ieniu sekcyi II 
przedłożył wnioski ostatecznego rozporządzenia 
przedm iotam i, pozostałemi z uroczystości przy- 
przyjęcia Najj. Pana. Sekcya proponuje, cho­
rągw ie ,'liag i i proporce, których jest znacz­
na liczba, po części zostawić dla gm iny a po 
części rozdzielić pomiędzy ogniową straż 
ochotniczą, zakład sierót i ochronki bez ró­
żnicy wyznania. Maszty mają być częścią za­
chowane, częścią użyte jako m ateryał budul­
cowy. Tarcze z herbam i będą przechowane 
na użytek gminy. Z m ate ry j, któremi były 
udekorowane sale i apartam entu balowe, jak 
np. rypsy jedw abne, złota lama, adamaszki, 
plusze, aksamity i t. p. część w edług uzna­
nia komisyi, do której wejdzie z po za Rady 
i m agistratu tak ie  p. S c h a y e r ,  ma pozo­
stać i nadal w łasnością gm iny, druga zaś 
m a być sprzedaną w drodze licytacyi. To
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Samo tyczy się kinkietów i pająków. Zwier­
ciadła wypożyczone proponuje sekcya zaku­
pić i jedną część pozostawić miastu. Wnioski 
te przyjęte bez rozpraw

G runta miejskie, zwane Pelichowskie, 
wydzierżawiła Rada p Julianowi Brzuchow- 
skiemu na 6 lat. Przyrzeczenia przyjęcia do 
gm iny udzieliła Rada pp. Helenie Brzeźui- 
ck ie j, Felicyance u pp. Benedyktynek łać. ; 
Julii Wiercińskiej, wdowie po Feliksie, w ła­
ścicielce realności. M aurycemu Pekelesowi, 
woźnemu banku h ipotecznego; Bernardowi 
Kuntzemu, urzędnikowi kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej; przyjęła zaś do związku gminy 
tutejszej pp. W incentego Foltę, emeryt, nad- 
konduktora kolei Karola Ludwika i Franci­
szka Rużiczkę, starszego ekspedytora tejże 
kolei. ■

W końcu uchwaliła Rada polecić se- 
kcyi I, ażeby wybrała kom itet do składek na 
zakupno organów do kościoła św. Łazarza, 
poczem nastąpiło posiedzenie tajne w spra­
wie dyscyplinarnej pewnego funkcyonaryusza 
miejskiego.

Z Izby sądowej.

(.Rozbójnicze morderstwo).
(L )  Po skończonem postępowaniu dowo- 

dowem wystosował trybunał do sędziów przy­
sięgłych pytanie w kierunku zbrodni rozbójni­
czego morderstwa i nastąpiły ostateczne wywo­
dy prokuratoryi i obrony.

Dr. B ł a ż e j o w s k i ,  obrońca, podniósł 
wszystkie momenta, osłabiające poszlaki nagro­
madzone przeciw oskarżonemu, a mianowicie 
wykazywał, że w czasie, w którym oskarżony 
udał sie do domu na śniadanie, a Jankel Stall- 
meister pozostał w lesie, jakiś złoczyńca nie­
znany i uiewyśledzuny, pozbawić go mógł życia 
Dalej zalecił p. obrońca pp. sędziom przysię» 
głym zastanowienie się nad kwestyą, ażali bar­
dzo krótki czas, jaki upłynął między widzeniem 
się Jankla z Luciem Trynką a oddaleniem się 
Trynki z lasu, mógł wystarczyć oskarżonemu 
do zamordowania Jankla, do zawleczenia go w 
miejsce, w którem później znaleziono zwłoki, do 
zebrania świeżego mchu i przykrycia ofiary. Na 
każdy wypadek czynności te wymagały znacznie 
dłuższego czasu.

Po jasnem i wyczerpującem resume p. 
radcy Uhlego, który z wzorową objektywnością 
zestawił momenta przemawiające przeciw oskar­
żonemu i za nim udali się przysięgli do sali 
obrad i po krótkiej naradzie wydali 11 głosa­
mi werdykt potępiający Daćka Wołoska. Na 
podstawie tego werdyktu zasądził trybunał o- 
skarżonego Wołoska za zbrodnie rozbójniczego 
morderstwa §§. 134 i 135 lit. b. ust. karn. z 
zastosowaniem §§. 130 i 13 ust. karn. n a
k a r ę  ś m i e r c i  p r z e z  p o w i e s z e n i e ,  na 
zwrot kosztów postępowania karnego, na zwrot 
wdowie po zamordowanym 20 zł., które wyda­
ła  na pogrzeb i na płacenie Stallmeistrowej po 
0 zł. tygodniowo. Co do innych pretensyj ode­
słał trybunat poszkodowaną na drogę prawa.

Dr. B ł a ż e j o w s k i  upraszał trybunał 
o postawienie wniosku na ułaskawienie zasą­
dzonego, który to wniosek może być powzięty 
na tajnem posiedzeniu.

Policya Paryzka.
IV.

Za rządów Napoleona III  wyznaczono 
raz dwóch agentów policji bezpieczeństwu 
do ścisłego śledzenia gości jednego z pierw ­
szych hoteli Paryża, do którego głów nie za 
jeżdżali najznakomitsi cudzoziemcy. Sprawa 
to była wcale niełatwa i wymagająca n ie­
zwykłej przezorności i raktu. Otóż jeden z 
agentów przybrał formy i maniery najwy­
kwintniejsze i stanął w tym  hotelu, podając 
się za dawnego ambasadora, utytułowanego 
i udekorowanego, a swego towarzysza prze­
brał za swego kamerdynera. Przez dwa ty ­
godnie pobytu w hotelu żaden z obu agen­
tów ani na chwilę nie zapomniał się w swej 
roli. Jeden przyjmował ty tu ł Eksceleneyi z 
taką miną, jakby był już od urodzenia n a ­
wykły do" używania wszystkich przywilejów 
wielkiego pana; drugi zaś udawał uniżoną 
pokorę wobec swego pana, o którego dobro­
ci i wspaniałości z namaszczeniem opowia­
dał całej służbie hotelowej. Skoro się obaj 
wywiązali z delikatnej inisyi, opuścili hotel, 
nie wzbudziwszy najmniejszego podejrzenia,

Skoro który z agentów otrzyma rozkaz 
wyszukania i dostawienia jakiegoś złoczyńcy, 
prefektura pozostawia mu swobodę ułożenia 
sobie całego planu. Musi on znaleźć najpe­
wniejszy sposób spełnienia rozkazu, a naj­
pierw wynaleźć pretekst, pod jakim mógłby 
zawiązać rozmowę i dowiedzieć się z niej 
rzeczy pożytecznych dla siebie, a zarazem u- 
łatw ić sobie przystęp do domu i umożliwić 
odosobnienie złoczyńcy, jeżeli ten jest oto­
czony przyjaciółmi lub rodziną. Trzeba do 
tego wiele sprytu i wiele wyobraźni, aby 
znaleźć dobry pretekst, któryby nie obudzał 
najmniejszego podejrzenia, gdyż złoczyńcy

zanadto są przebiegli, aby się. dać czem bądź 
zmistylikować. Zdarza się przecież, że mimo 
całej przezorności i zuchw ałość, złoczyńcy 
wr obronie swej i zatarciu śladów okazują 
trudną do uwierzenia naiwność, która już 
często ułatw iła zadanie agentom.' S ta rzy id o - 
świadczeni dość słusznie utrzymują, że p ra ­
wie wszyscy złoczyńcy są podobni do s tru ­
sia, który ukrywszy głowę pod liście, nie w i­
dzi. Najprostszy środek wystarcza niekiedy, 
aby wywabić z kryjówki i pojmać zbro­
dniarza.

Podczas naszego pobytu w Paryżu, w 
czerwcu 1.369 roku, policya, dowiedziawszy 
się, że zbrodniarz pewien zbiegłszy z Kajen- 
ny, powrócił do Paryża i pracuje w jednym  
z zakładów stolarskich na przedmieściu św. 
Antoniego, wysłała tam swych agentów. J e ­
den z nich, wszedłszy do warsztatu, zwrócił 
się do poszukiwanego robotnika i prosił go, 
aby poszedł za nim  do sąsiedniego domu dla 
zrobienia jakiejś pilnej reperacyi. Bez naj­
mniejszego podejrzenia wyszedł zbrodniarz ze 
stolarni i w tej chwili został związany i wsa­
dzony do oczekującego już fiakra. Uwięziony 
protestował, utrzym u jąc, że je s t uczciwym ro­
botnikiem, nazywa się Florent.

— Nie nazywasz się Florent, lecz Bi­
got — odparł na to szef policyjny —  byłeś 
skazany na dziesięć lat ciężkich robót w Ka- 
jennie, uciekłeś przez kolonie holenderskie, 
przybyłeś do Londynu, mieszkałeś tam a tam. 
Dó Francyi przyjechałeś przez Calais. Na 
lewem ram ieniu masz znak. Patrząj, oto j e s t ! 
Masz maleńką bliznę, po ospie na lewym po­
liczku —  oto jest!

Zbieg na takie szczegółowe dictum  
acerbum  osłupiały i oniemiały słuchał w mil­
czeniu urzędnika, cytującego mu szczegóły,
0 których sądził, że nikt nie wie,1 prócz nie­
go samego. Dokładność jednak informacyi 
taki wpływ na niego wywarła, że przyznał 
się odrazu do wszystkiego.

Zachodzi pytanie, zkąd o tern wszy- 
stkiem mogła sio tak szczegółowo i dokładnie 
dowiedzieć policya? Nic łatwiejszego, jak od­
powiedzieć na to pytanie. Rzecz jest bardzo 
prosta Jakkolwiek czynna, inteligentna i peł­
na poświęcenia, francuska policya przecież 
nie mogłaby sobie dać rady z nawałem  na­
gromadzonych zewsząd najrozmaitszego ro­
dzaju złoczyńców, gdyby pomiędzy nimi 
samymi nie um iała wynaleźć sprzym ierzeń­
ców i pomocników, który w zam ian za różne 
drobne uwzględnienia policyi dostarczają jej 
potajemnie różnych wiadomości i wyjaśnień 
bardzo użytecznych o swoich kolegach. Sprzy­
mierzeńcy ci są to po największej części zło­
czyńcy najgorszego miru, rodzaju których pobyt 
w Paryżu policya przez szpary patrzy, pod 
warunkiem, że się za to potrafią wywdzię­
czyć naprowadzeniem na ślad popełnionych 
zbrodni i ułatwieniem aresztowania winowaj­
ców. Ludzi tych nazywają wskazicielami (les 
indienteurs), a bardzo ważne usługi, jakie 
oni świadczą straży bezpieczeństwa, wcale 
nie rujnują skarbu, bo wedle Maksyma du 
Camp, nie kosztują miesięcznie nad 500 do 
do 600 franków, co w każdym razie jest ba­
gatelą w porównaniu do ważniejszych usług, 
jakie oddają. W skaziciele ci nie pobierają 
stałych pensyj, otrzymują tylko graty fi kacye 
proporcyonalnie do sprawy, o jakiej donoszą
1 tak za wiadomość o zwykłej kradzieży 5 
franków; za kradzież znaczniejszą 25 fran­
ków; za donos o morderstwie f>0 franków.

Fałszywe to przypuszczenie, jakoby zło­
dzieje dochowywali sobie słowa i nie zdradzali 
się nawzajem. Złoczyńcy zatajają prawdę 
i wspólników tylko w szczególnych wypad­
kach, przedewszystkiem , kiedy sądzą, że to 
być może dla nich pożyteczncm. I tak nie 
wyznają prawdy, aby się samym przez to 
nie skompromitować; towarzyszy i wspólników 
przestępstwa me wydają z obawy zemsty, lub 
w nadziei nagrody. Skoro jednak już są ska­
zani, skoro poznali, że już dla nich wszystko 
skończone, wtedy nawet najzuchwalsi i naj- 
zatwardzialsi nie mogą się. oprzeć pokusie 
uzyskania choćby małych polepszeń w zwy­
kłym więziennem życiu. Laeenaire, jeden z 
najzapamiętalszych zbrodniarzy fancuskich , 
wydał za taką cenę wszystkich swych wspól­
ników zbrodni. Znawcy utrzymują, że zło­
dziej paryski bardziej niż jakikolwiek inny 
ujrzawszy się zasądzonym, wydaje bez żadne­
go skrupułu swych towarzyszów, a to dla te­
go, że jest w duszy bardzo zdemoralizowa­
nym a przytem obawia się bardzo wysyłki 
do prowincyonalnych więzień, pragnąc odbyć 
czas pokuty w więzieniach departam entu Se­
kwany, to jest Paryża. I bardzo jest wielu 
takich złoczyńców, co byle pozostać w wię­
zieniu paryzkiem, wyśpiewają wszystko, co tyl­
ko mogą wiedzieć. Dodajmy nadto, że szef 
policyi bezpieczeństwa może przyznać nie­
którym więźniom, co się zasłużyli przy wy­
kryciu prawdy w sprawach zawiłych, pewne 
złagodzenia przepisów więziennych. Wyja- 
wiacze ci, których nazywają m uzyką więzien­
ną, nieraz bardzo znaczno oddają przysługi 
swemi zeznaniami.

Ge z e t .

GOSPODARSTWO I HANDEL
Towarzystwa zaliczkowe.

(§) W  jednym  dziale tej pocieszającej 
pracy około poprawienia stosunków ekonomicz­
nych kraju, którą w ostatnich czasach podjęto 
u nas z tak gorliwą wytrwałością, wykazać 
się możemy rezultatami już uietylko dobre- 
mi lecz prawdziwie świetnemi, co stwierdzają 
świadectwa wystawione przez ludzi obcych a 
nieuprzedzonych. Mamy tu na myśli instytu- 
cyę towarzystw zaliczkowych, tak młodą je ­
szcze a tak już wpływową, takiemi środkami 
rozporządzającą, że dziś już bez obawy roz­
czarowania opierać można na niej wielkie 
nadzieje zwłaszcza wobec faktu, że jak  z o- 
statniego rocznika towarzystw, wydawanego 
przez dr. Alfreda Zgórskiego, przekonać się 
można, coraz więcej garnie się do tego źró­
dła taniego kredytu kiasa ludności najwięcej 
dziś ekonomicznie niedomagająca, to jest rol­
nicy.

Świetny stan naszych towarzystw za­
liczkowych uzuał p. E hrenberger w swojej 
pracy statystycznej o towarzystwach zalicz­
kowych w Austryi, pracy, drukowanej w mie­
sięczniku centralnej komisy i statystycznej w 
W iedniu i już z tego powodu posiadającej 
charakter świadectwa klasycznego. Ale p. 
Ehrenberger, pisząc o towarzystwach zalicz­
kowych w całej Austryi, nie m ógł wyczer- 
pnąć wszystkich uwag i konkluzyj, które wy­
snuć się dają z dat galicyjskich towarzystw, 
gdyż nie dałoby się to usprawiedliwić całem 
założeniem pracy. Pod tym względem uzu­
pełnił niejako pracę p. Ehrenbergera dyre­
ktor lwowskiego towarzystwa zaliczkowego i 
redaktor Zw iązku, dr. Alfred Zgórski, który, 
przyczyniwszy się tak znacznie finansową i 
dziennikarską działalnością swoją do rozkwitu 
naszych towarzystw zaliczkowych, niezawo­
dnie posiadał wszelką kompeteucyę do napi­
sania takiego komentarza.

Oto główniejsze i ciekawsze daty z ar­
tykułu p. dr. Zgórskiego:

Przeciętna ilość członków jednego sto­
warzyszenia zaliczkowego wynosi w Austryi 
343. Powyżej tej cyfry przeciętnej stoi Bu­
kowina z przeciętną 508 na jedno stowarzy­
szenie, Galicya 407, Czechy 407, niższa Au- 
strya 37>\ Szlązk 375, reszta krajów austrya- 
ckich stoi poniżej przeciętnej aż do *"4 człon­
ków na jedno stowarzyszenio w Salzburgu. 
W udziałach przypada przeciętnie na jedne­
go członka w Austryi zł. 77 ct. w. a. 
Powyżej tej przeciętnej stoją Bukowina, Dal- 
macya, Szlązk, Wiedeń, Tyrol, Wybrzeże, 
Kraina, wyższa i niższa Austrya, na samej 
granicy stoi S tyrya; a poniżej przeciętnej.: 
Galicya, Czechy, Salzburg, Morawa i Karyu- 
tya. Pod względem absolutnej wysokości u- 
działów porządek je s t następujący: Czechy, 
Morawa, Wiedeń, Galicya, niższa Austrya, 
Szlązk i t. d.; najniżej stoi Salzburg.

W kładki oszczędności najliczniejsze są 
w Czechach, następują potem Morawa, niż­
sza i wyższa Austrya, Galicya, Szlązk; ża­
dnych wkładek nie ma Dalmacya i Salzburg, 
najmniej ma Bukowina. Stosunek wkładek 
oszczędności do kapitału udziałowego nie po­
winien być w towarzystwach zaliczkowych 
dowolny. Stwierdzone zasady Schulzego z De- 
litsch i doświadczeuia w kraju zrobione, jak 
równie wzgląd na pewność stowarzyszeń w 
trudnych czasach pieniężnych nakazują, aby 
wkładki niewiele przenosiły nad dwukrotny 
kapitał udziałowy. Jeżeli stowarzyszenia ma­
ją wkładek więcej, niż ten stosunek naka­
zuje, mogą się narazić na wielkie niebezpie­
czeństw a; jeźii ich mają mniej niż wkładek 
udziałowych, świadczy to o braku zaufania. 
W ogóle stowarzyszenia austryackie mają za 
dużo wkładek, bo w przecięciu 57 , raza wię­
cej, niż kapitału udziałowego. Z poszczegól­
nych krajów zaś stosunek ten jest normalny 
tylko w Galicyi ( l 1/, raza) na Szlązku (L8/10 
raza) i chyba jeszcze w Styryi (2 7 , raza). 
Z porównania stosunku obcego kapitału do 
własnego okazuje się, że ten ostatni stanowi 
w stowarzyszeniach austryackich w ogóle 19 
prc.; normalny stosunek zachodzi w Tyrolu 
38 prc., na Szlązku 35 prc., w Galicyi 30 
prc., w Karyntyi 2^ prc., w Krainie 24 prc.

Fundusz rezerwowy w ogóle wynusi w 
stowarzyszeniach austryackich l s-73 prc. u- 
dziatów, który to stosunek jest zupełnie za- 
dowalniający. Najwyższy stosunek je s t w Cze­
chach 27‘73 prc., Karyntyi 27-6! prc., w Mo- 
rawii 23’59 prc. Potrzebę tak wysokiego fun­
duszu rezerwowego tłómaczy w Czechach i 
na Morawii jedynie niekorzystnie wysoki sto­
sunek wkładek oszczędności do kapitału u- 
d/.iahiwigo, dla Karyntyi nie ma zaś tłóina- 
ezonin. Norm alny stosunek funduszu rezer­
wowego do udziałów znajdujem y: w Krainie 
( 3 7 ' prc.'), w Styryi ( if i -88 prc.), w Ty­
rolu ( U •69 prc.), niższej Austryi (13-22 prc.) 
i na Szlązku ( 11*74 prc.). Galicya (8‘62 prc.) 
zbliża się do stosunku normalnego (10 do 
20 prc.).

Jeżeli m ateryał sta ty styczny , podany

w pracy p. E hrenbergera , dostarcza nam ze 
wszech m iar ciekawych szczegółów i urur  
żebnia wytworzenie sobie dokładnego obraz" 
o stanie stowarzyszeń zaliczkowych w A "’ 
stryi, to szczególnie dla nas, mówi dr. Zgói'" 
ski, okazuje się ta praca nader pożądani 
Myśmy niestety przyzwyczaić się m usieli, ]l 
we wszystkich porównawczych wykazach, Pa­
noszących się do stanu ekonomicznego kra* 
jów austryackich, zajmujemy w tem, co na 
korzyść krajów przemawia, ostatnie lub jedfl" 
z ostatnich miejsc, w tem  zaś, co niekorzy­
stnie o stosunkach ekonomicznych świadczy- 
zazwyczaj pierwszo lub jedno z pierwszych 
miejsc W obecnym jednak wypadku rzecz 
się ma wprost przeciwnie. A zasługuje to 
tem więcej na uwagę,, ile że wobec ogólne­
go stanu ekonomicznego kraju przemawia i° 
jeszcze w wyższym stopniu na jego korzyść- 
Dodać do tego należy, że stowarzyszenia na 
sze w ciągłym znajdują się wzroście, gdyż 
w iunjTch krajach, jeśli nie w upadku, to 
przeważnie w stagnacyi, ztąd też świeższe 
daty, mianowicie' z r. 1879, "jeszcze korzy­
stniejsze wykazałyby rezultaty, niż zebrane 
za rok 1878. Nie należy również pominąć, 
że potęga finansowa naszych stowarzyszeń 
w stosunku do potęgi finansowej innych in- 
stytucyj w kraju naszym i w stosunku do 
naszej ogólnej zasobności wykazałaby w dal­
szych kierunkach jeszcze znaczniejszą wyż­
szość naszych stowarzyszeń w porównaniu 
ze stowarzyszeniami innych krajów.

Na piętnaście miejsc zajmuje Galicya 
pod względem absolutnej ilości stowarzysz"ń 
trzecie miejsce, pod względem stałego przy­
rostu ich liczby pierwsze miejsce, pod wzglę­
dem ubytku jedno z ostatnich, a zatem naj­
korzystniejsze miejsce. Tylekroć wykazywana 
wyższość poręki nieograniczonej, stanowi je ­
dynie właściwą formę dla stowarzyszeń osób 
a nie kapitału. Otóż i w uznaniu tej kardy­
nalnej zasady Schulzego z Delitzsch zajmuje 
Galicya pod względem cyfry stowarzyszeń 
z nieograniczoną poręką (78 na D>u) pier­
wsze miejsce Jeżeli zas główne cyfry z b i­
lansów za r. 1878 stosunkowo nieznaczną i u 
nas wykazują zwyżkę na korzyść stowarzy­
szeń o poręco ograniczonej, to wpływają 
na tę podwyżkę tylko cyfry jednego, lecz 
nadzwyczaj normalnie i szczęśliwie rozwija­
jącego się stowarzyszenia, a mianowicie kra­
kowskiego Towarzystwa W zajemnego K re­
dytu.

Pod względem absolutnej ilości człon­
ków zajmuje Galicya trzecie miejsce, a pod 
względem przeciętnej na jedno stowarzysze­
nie, drugie miejsce; pomijając zaś Bukowinę 
(gdzie tylko jest 6 StOWarvyc-7ońJ fuorwBze 
miejsce. Pod względem stosunku obcego do 
własnego k ap ita łu  znajdujemy najkorzystniej­
sze warunki w Galicyi. Jeżeli weźmiemy ab­
solutną wysokość wkładek oszczędności, to 
Galicya zajmuje piąte miejsce. Poprzedzają ją 
Czechy, Morawa, Niższa i Wyższa Austrya, 
w których stosunek wkładek oszczędności do 
udziałów nie jest prawidłowym tak, że Gali­
cya pomiędzy krajami, utrzymującemi w ła­
ściwy stosunek wkładek oszczędności do 
udziałów, zajmuje pierwsze miejsce także i 
pod względem absolutnej wysokości wkładek 
oszczędności. Rezerwa utrzymuje się w Ga­
licyi w normalnej' wysokości, lecz gdy mowa 
o towarzystwach z nieograniczoną poręką, 
które wynoszą w Galicyi 737 , prc. wszy­
stkich stowarzyszeń, to Galicya po Niższej 
Austryi ma najwłaściwszy stosunek rezerwy 
do funduszu udziałowego (12’83 prc).

Jeżeli w końcu zastanowimy się nad 
sposobem użycia funduszów , któremi stowa­
rzyszenia zawiadują, to znowu znajdujemy, 
że w Galicyi najwięcej ulokowano z tych 
funduszów na pożyczkach, a badając jakość 
pożyczek zajmuje Galicya (z 81 prc. kapitału 
obrotowego) drugie miejsce w Austryi co do 
najwłaściwszej lokacyi funduszów stowarzy­
szenia, t j. w pożyczkach na weksle i skryp- 
ta. Także i w papierach wartościowych, przed 
czem Schulze ciągle przestrzega, najmniej 
stosunkowo ulokowanych funduszów mają 
stowarzyszenia w Galicyi. W końcu na wzmian­
kę zasługuje, że Galicya jest jedynym  krajem 
w A u stry i, który posiada w peryodycznie 
wydawanych Rocznikach  stałą i ścisłą staty­
stykę stowarzyszeń, co p. Ehrenberger z uzna­
niem podnosi.

OSTATIIŁA POCZTA
Na wczorajszem posiedzeniu I z b a  P a ­

n ó w  uchwaliła bez rozpraw ustawę o pobo­
rze rekruta. Przy obradach nad prowizorycz­
nym budżetem oświadczył S c h  m e r l i n g ,  że 
on i liczni jego przyjaciele polityczni przy­
zwalają wprawdzie na pobór podatków, a to 
przez wzgląd na interesa państwa, uważają 
jednak za swój obowiązek wyrazić ponownie 
obawę z powodu obranego przez rząd kierun­
ku i przestrzedz po raz wtóry lojalnie przed 
niebezpieczeństwem, jakie jedności państwa spo­
kojowi i zgodzie ludów, organizmowi adm i­
nistracyjnem u a nawet konstytucyi samej za­
graża, jeżeli rząd nadal postępować będzie 
na tej drodze, która tylko nieufność budzić



5
jjo ie . Po tem oświadczeniu przyjęła Izba 
“auów powyższą ustawę a następnie bez roz­
praw traktat handlowy z Hiszpanią i traktat

sa dla mocarstw obowiązujące, skoro się oka- 
7 iJy bezskutecznemi. Turcya zatem może 

^ i 5 2 K V l 5 S i i ^ t r a k t a t  miJć nadzieję iż uzyska trasę graniczną ko- 
c o d o  ™  S  Belgia U o trybunału rzystniejszą od proponowanej przez konferen- 

ao piaw a ubogien z u  g j  anela- cve Grecya zas może się spodziewać, ze o-
stariu w ybrała Izba prezydenta s ą a u a p e ia  cyę urecy Turcva nota z d 3 na/
cyjnego E d l m a n n a ,  do komisyi dla po- trzym a więcej _ lu rcy a  notą z d. 3 pa/
datl... ________  ' • • 0 .1 .  a - u ---------  J  -

--“HU wy brata izba prezyaem a sąuu apeia- cyę. urecya zas może się spoa 
eyjnego E d l m a n n a ,  do komisyi dla po- trzyma więcej niż Turcya uoti 
(tókug gruntowego księcia S c h f i n b u r g a  dziernika ustąpić jej przyrzekła. 
a do komisyi centralnej dyrektora dóbr Hoft- 
Hanna Dzień przyszłego posiedzenia nie zo- 
8łał oznaczony. Menotti Garibaldi zaprzeczył w dzien­

nikach włoskich podanej wiadomości, jakoby 
zamierzał tworzyć k o r p u s  o c h o t n i c z y
w I n  c l-i nisinCY wziae nd /ia ł to łi7«;r.:. n —
zamierzał tworzyć k o r p u s  o c h o t n i c z y  

Do Czasu  nisza z W iednia: „Nietyl- w ł 0 s k i ,  mający wziąć udział w wojnie G re­
ko kwestya zakupna" niektórych kolei że- cyi przeciwko T urc ji. Zaprzeczenie to je ­
d n y c h  przez państwo, ale jeszcze inna spra- dnak) jak sję zdaje, tyczyło się tylko osoby, 
wa naiwiekszei doniosłości jest przedraio- a Eie rzeCzy, gdyz obecnie donoszą z Aten, 
tem studyów i rozbiorów w m inisterstw ie że prezes ministrów, Komunduros, przyjmo- 
skarbu Wiadomo, że za pięć lat upływa przy- w ał w dniu 20 b. ra. delegowanych komi- 
wilei kolei północnej cesarza Ferdynanda, tetu  fllhelenskiego w Rzymie, deklarujących 
która uchodzi za najpotężniejsze może przed- podjać się organizacyi oddziału ochotnicze- 
siebiorstwo w rzedzie kolei austryackich. O- g0 włoskiego. Delegaci wspommem Percillo 
tóż m inister skarbu seryo teraz zastanawia fiarbiera, kapitan bersaljerów, i Angelo Cuel- 
8»ć nad pytaniem jakie stanowisko zająć ma lo dzia]a(j mają  w imieniu jenerała Canzio, 
państwo w sprawie kolei Północnej. Państw u zięcia Garibaldego. 
ałuży naturalnie prawo przedłużenia tego 
Przywileju w  razie otrzymania odpowiednich
*^o im i ze strony kolei Pomocnej, aie zgas- W edług depeszy biura Reutera z Kon-
nięeie przvwileiu a tem  samem objęcie kolei stantynopola, Porta postanow iła, by księcia
Północnej pod zarzad skarbu publicznego je s t Mirydytów, Prenka Bib-Dodę i wszystkich
ew en tu a ln o śc ią  b a rd z ie j p raw d o p o d o b n ą . n a c z e l n i k ó w  a l b a ń s k i c hn j  u j  w  i w sioy s ik i en

n a c  z e l  n i k ó w a 1 b a ń s k i e h p o s t a ­
w i ć  p r z e d  s ą d e m  w o j e n n y m .  Po-

7i’o ansfrn-wpcyiorob-i i  *

^uzy  naturalnie prawo przecuuzenia lego 
Przywileju w razie otrzymania odpowiednich 
rękojmi ze strony kolei Północnej ale zgaś­
nięcie przywileju a tem  samem objęcie 
Północnej pod zarząd skarbu publiczneg 
ewentualnością bardziej prawdopodobną.

r» 1 O p i ci u o u u c Ul W UJ O II II y 01. 1/0“
słowie austro-węgierski i francuski nasta-

Teleo-ramy d o n o s z ą  o kilku z m i a n a c h  waij u Porty, ażeby przywileje M irydytów
z a s z ł y c h  w ś w i e c i e  d y p l o m a t y c z -  zostajy USZanowane przez świeżo mianowane- 
n y m .  Rzad rossyjski zamianował ks. Leona g0 g U(jernatora Kolię. Porta przyrzekła nie- 
Prusowa posłem nadzwyczajnym i pełnomoc- nadvveręzac: stanowiska księcia Mirydytów. 
nym m inistrem  w Rum unii, posłem włoskim 
w Brukseli na miejsce zmarłego tir. * '
de M onteauvierat mianowany został nr.
■ t̂iani, zaś m inistrem  rezydentem  :i _ ____________
mm jeneralnym  greckim w Cetynn były - r e e k i e j W e t t e n d o r f  uzi 
sul na wyspie Krecie, Loghotetti. Rzą s - danj0 za niepodobne do spełnienia, zrzeka 
®ki zamierza ustanowić poselstwa w c e r  . gwoj ej m jsyj i zamierza wkrótce i
! Pzymie, ajencyę dyplomatyczną w . e c z Konstantynopola. Miejsce jego
1 konsulat handlowy w Budapeszcie. zaiać inny urzędnik niomiecki
*kj. które w tym przedmiocie mają byc przed- W  •> -
'Ożone skupezynie, sa juz opracowane.

Nauczyciel szkoły realnej w Berlinie dr.
Benrici, został zawieszony w urzędowaniu 
P rzM / a .— *-------  — i— i —

Do D aily  N ew s  donoszą z Berlina, że 
r e o r g a n i z a t o r  a d m i n i s t r a c y i  t u ­
r e c k i e j  W e t t e n d o r f  uznał swoje za- 

nionA/inKi./. a~ — łnienia, zrzeka 
wkrótce wyje- 

ma

Telegrafowany kurs wiedeński.
W ie d e ń , 23 grudnia 1880, godzina 2 

m. 30. Losy kredytowe 182-50, W ęg. akcye 
kredyt. 263F0, Akcye an g lo -au str . 13150, 
Akcye banku U nion 114 50, Akcye kolei Ka­
rola Ludwika 2S0-— , Akcye kolei północnej 
249-— , Akcye kolei południowej 97-— , 
Akcye kolei Alfóld. 157-25, Akcye kolei 
Elżbiety 205-75, Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej 172-25, Akcye kolei węg. pół­
nocno-wschodniej 146-25, W iedeńskie losy 
117-50, Akcye kolei Rudolfa —•— , Akcye 
kolei A lbrechta — , W ęgierskie obiigacye
państwa w złocie 86’25, Galicyjskie obiigacye 
indemnizacyjne 93-25, Losy z roku 1864 
153 25, Losy regulacji Cissy 107*60, Losy 
tureckie 17.50, W ęgierska ren ta  110’62, Ak­
cye banku związkowego 139-30, Akcye ban­
ku obrotowego — . Akcye kolei węgiersko-
galicyjskiej 153 50, Akcye kolei państwowej
 •—t Rubel papierowy 1-201'*, Węgierskie
losy 107-30, Mark. niem iecki — •— . Usposo­
bienie silne.

W ie d e ń , 23 grudnia  1880, godzina 5 
min. 45. Akcye kredytowe 287-70, Anglo- 
Austryackie — *— , Unionsbank — •— , Kolej 
Karola Ludwika 280 50, Południow a — , 
ReDta papierowa 72-95, Galicyjskie listy za­
stawne 102-30, Galicyjskie obiigacye inde­
mni zacyj ne— , Galicyjski bank rustykal
nv 103-— , Losy i  r. 1860 — , Napo 

.. -  ..»■ -  - -„ -  -• ‘ w  — —, JNapo bankowy, 1 30, n* post 
leondor 9-37'/s , Rubel papierowy — .— . Uspo garten Józ-f, majster k 
sobienie -sobienie

W ie d e ń , 24 grudnia 1880, godzina 10
4n \ i   ’ ■

Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą 
się do południka peszteńskiego, godz. 12 "w 
Peszcie od rnwia-L g*dz I "5 m 20 w? Lwowi-

H y k a t  usób ziuarlych
w ozasie od 1 do 10 grudnia ls8 0 .
Napurka A a;ela, córka siodlarr/a, 1. I 1/*. 

na płonicę. —  C/.aclies Mize. wdowa po fak­
torze, 1. 70, i a zapalenie płuc. — Tres hc- 
Karoliua, wdowa po kan u-liś. ie, I. 46 na no­
wotwór macicy. —  Hlady Józefa, córka zaro- 
bnika, i. 17, na suchoty —  Boinmer Anielu, 
hez zatrudnienia. I. 37, na gruźlicę płuc — 
Windyka Roman, egzekutor, I. 41, na groźluę 
płuc —  Adam Wilhelm kupiec, I. 3 przez 
skok z okna 2 piętru. — Pimgow-ki Józef, 
syn maszynisty, 1. 5. na pł uieę — Sotsohek 
Antonina, wdowa po t"karzi', i. 46, na sucho­
ty plue — CLeliński Kar 1, rzeźn ., 1 lii, na 
uwiąd starczy. —  Głowacki Tomasz były k u ­
charz, l. 38. na zapalenie płuc. — Z.browska 
Pauliua, có.ka stróża d-mu 1. 8 3 ,. na zapale­
nie opon mó'giwyi-b. — CybuLka Marya. cór­
ka czeladnik i szewskiego, 1. 4 na płonu-ę. —  
Schirmer Franciszek, majster p i kar.-ki, 1 4ti, 
na udar mózgu. —  BLndyk Jakób. woźny as­
ekuracyjny. 1 52, na zap.alenie płuc. —  Te>- 
kal Józef czeladnik knwsls‘<i. 1. 47, na zapa­
lenie p łu c .— Pirigow.-ka Ludw ka. córka ma 
szynisty, i 3, na płonicę — IGfszyński J a ­
kób, obywatel m. Lwowa, I, 64, n,t chorobę 
Brigtha — Stutz Ihukas, syn zarobnicy, 1.
3, na błonicę. — Arenband Seud.r faktor,
1. 40. na dur brzuszny —  G*i/d:<ła Józef*, 
córka woźnego. 1 3. na g uźlieę —  Ali '- r  
Juliusz, dziecię właściiiela realności, 1 , a
na wodogłowie ostre. — Tytysz I.ko, woź**y
bankowy, i 30, n* postrzel-nie się. — Baum- 
earten f moi-*— 1

. .  ca
sneboty. — Gubuiski Stanisław, 
sarz. 1. 40, na zopai-uie ptuo

cminiorski, 1.  ̂2 ,
dzi noy pd 

K - . l i a e l . e i

-•»“ “ ci, został zawieszony w urzęuowauiu 
^eputacyę szkolną miejską, z powodu 

° w y  n n a n e j  n a  z g r o m a d z e n i u  an-  
f j z y d o w  1 ■  :im„ „  m .

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
toczono

U 1  '  a  u  c j  i i  a

w s k i  em , o którem donosiliśmy. Wy- W L -A ai'. a a  
mu nadto śledztwo dyscyplinarne, * ■ Vv P olit. Qorresp.

celu zupełne usunięcie go z urzę- ao ]lo sl l>(M iirzo d o w ilic : M in is to rs tw n
~  - — • . . ” l ion , l ln„ . A,  , , ,  . ' " O

  .. na z;.(iai-uie ptuc — K liscli-
— i - -  o*-«****“ godzina 10 ppa ,-hel l^-a, żona za r bnika, 1 22, ua durz-e

min. 40. Akcye kredytowe 387-60, Anglo- brzuszna. —  Bratel Jente córka r.;ir<*buika, I
A ustr. 130-75, Akcye banku Union 114-50, 3, na bł->ni ę. —  Snchod- Iska Marya. żona e
Kolej Karola Lud. — , Południow a 98-10, iry to w an eg o  woźnego, 1 80 ze sta ośc. -
r, , . o ,  .. . • t • i • , Sz^rffot Marya, córki czeladniku kowulskiegc
Renta papierowa — • , Galicyjskie listy za- l 2>g na di wie0 _  So|ty» Karol, czeladnil

| stawne * , (ialicyjskie obiigacye inde- lakiernioki, j. ^o. na zacza^zen e. — Litwił
mnizacyjne — , Galicyjski bank rusty- Petrouela. żona wrżnego, 1. 47, na suchoty. —
kalny —'— , Losy z roku 1860 — •— , Na- Zygmuntowska Wiktoiyu, wdowa po cukierni
poleondor 9 371/ , ,  Rubel papierowy k"* ,1 na 'zapalenie płuc. -  Wapel Ma-

, . . i • „ udalena. znrobmoa, 1. 28, na uwiad schyłków3
Lsposobienie spo-ojn . — Kępska Magdalena z-.robnica, i. 28, na ku-

T e le g ra m y  z b o ro w e  z d. 23 grudnia cbotvt r r  > - - —T e le g ra m y  z b o z o w c  z d. 23 grudnia.
.u u ii-iuiu 01 , d o n o s i j iA fn rz ę d o w n io : M in is te rs tw o  W i e d e ń : Pszenica 1 .-50 do I2-— zł., ży>

gające na celu zupełne usunięcie g o z u i z ę -  jullK[[0WC p rz y ję ło  o fe rto  U ecO llieM  i 10 3 0  do. zł/ ’ .^ ° ,w‘ta. Pr - 10.U00

d L r feS°ra' t ^ erlińSe h w S r  ta S  oczvła B raci L a p p  z s o l id a rn a  p o r e k a  n a  b u -  ^  lt)rotpunt T nA . , ~ .  B " d a '
f e t ó e  d o w e  całego t u n e l u  z Y r l o t a ń s k i c -  P e ^ t ^ P s z e m c a  100 klgr. (n a je s ic , 11.52

ł atrynucye. - o  . , do l i . 5 7 zł., rzepak (s ie rp ień— wrzes) — -—g o  z podwyżka r> prc. dla wschodnie] . u ,. ’ 1 . „
,  n i i -  zł. B e r l i n :  Pszenica zołta (na esien) 208 50,a  2 p rc . d la  z a c h o d n ie  c zesc i. , . . , .

•' *- zyto — ■ —. sm ritns lonn '̂* oo -----V-. ; ;  n ...........

Bwów dnia 10 grudnia 1880.

, *, . . , . J zł. B e r l i n :  Pszenica zołta (na lesien) 208 50p rc . d la  z a c h o d n ie ]  c z e sc i. , . . / .
1 ■' zyto — • —, spiritus loco o4.90, olej rzepa-
N a j j .  1‘ a n  p r z y j m o w a ł  p o p o - kowy 54.30. S z c z e c i n :  Pszenica —, rze-u u  n a  o so lm o i :  —

Prefekt departam entu Sekwany Herold, „jv „
P°dał się do demissyi z powodu uchw ałyse a .lJ- iU in  p r z y j m o w a ł  p o p o - kowy g
hatu, wyrażającej naganę dla rządu za u s u- ł i td l l iu  n a  o so b n e j a u d y e n c y i l iu n c y u -  niL- _ •  u
n >ęc i e  e m b l e m a t ó w  r e l i g i j n y c h  ze SZa  V a n  11 u t e l  l e g o ,  k tó ry  w r e / z y ł  L  rze- '  P “ 7 ZU in!*kl 159 klSr- 6 3 5 0 > 

ZŁ-o ł p a r y s k i c h ,  które nastąpiło z jego k re d y  ty  w e  ‘ J oieJ rze
°zporządzenia. Prezes gabinetu odmówił 

Pr2yjęcia demissyi.

Z W aszyngtonu donoszą do D a ily  News.
' e n r p / . e n t -  n f  T i n T i - m r  IiTinni* ł o m i f i r T i l

S trassliu rg , 23 grudnia. Z po- 
| wodu petycyi o p r z y w r ó c e n i e  j ę-
z y k a  f r a n c u z  k i  cg o w  s z k o ł a c hf - - - “UUJ u^nuuu uoiiuo/iij U u x iTtn/*7. 1 11 fl A 1 1 * •

/  . reprezentant Luizjany, King, zamierza . - . c  ’ o ś w ia d c z y ł  w y d z ia
nieść w Izbie reprezentantów JStanów Zje- K)V\l k r a j^ ” .........

h°ezonych następującą rezolucyę: g o  W
, -Stany Zjednoczone z ubolewaniem pa- w isk a . 
rz4 na nieszczęśliwe p o ł o ż e n i e  T r  1 a n d y i.

-Rząd królowej angielskiej zdaje się
olu Vm rliA cnhlnianin cw7Ai/*h nLAnria?.

L-ąjowemu, że nie opuści zajęte­
go w tej sprawie zasadniczego stauo-

- uząu Kroiowej angieisKiej zaaje się . I *»!*>'>. 23  g i 
hiezdoluym do spełnienia swoich obowiąz- pierwszy liriyku.l 

^w- do zabezpieczenia życia i własności w i ą z  k u  p o s y ł a n i a ,  d z i e c i  d o  
'V tvni k1- — s z k o ł y ,  a  o d rz u c iła  d ru g i . S e n a t  w

g ru d n ia . Iz b a  p rz y ję ła  
u s t a w y  o o b o -

u j u .

Z tych powodów Izba postanawia pro-
iniStrA Knriiw 7..*icrrn.nif»7.n Vf*h UŻeby tlyskusyi nad budżetem doehodów od­

rzucił wniosek żadajacy w y ł ą c z e n i a•) c l t i/
s t o w a r z y s z e ń  z p o d  o p o  d a t  k o  
w  a n i a.

-  - - - - W  kołach dyplomatycznych zapo-
Wnioskodawca jest członkiem komissyi wniąją, że Anglia zgodziła się na pro- 
zagrauicznych w I z b i e  reprezentantów, pozyeyę s ą d u  r o z j e m c z e g o  o u r o -

‘ezolucyę jego zgadza się koinissya, p e j s  k i e g o  W s p r a w i e  g r e c k i e j .
■w ---

nu bJCU pUWDUUW lZiUil pU&UWlil
le m inistra spraw zagranicznych, ____

oznajmij rządowi królowej angielskiej, iż po- 
Adanem jest zaprowadzenie w Iriandyi re- 
0rm w ducliu pojednawczym i pacyfikacyj- 

Wh^ -W C6*U t r w ^ S °  u sP ° ^ ° je n ‘a teJ P ro

L n ua
^Pfaw zagrauicznych w lzoie rcprezeuianuiY 
: a rezolucję jego zgadza się koinissya, 

zdaje się niewątpliwem, że zostanie ona 
ehwaloną przez Izbę. Londyn, 23 grudnia. Telegram  

z d ‘ Urban, miasta portowego w kolo­
nii Natal, donosi, że krążyła tam wieść,nii Matal, donosi, że krążyła tam wieść, 'L Gałaczu donoszą w depeszy z dnia ^  b o e r o w i e  W T  r a 11S V a a 1 u p o- 

—1 b. na., że w k o m i s y i d u n a j s b i e j  . . . .  . . . .  , . , r -11 n
reprezentanci Serbii i Rumunii odłączyli się b i l l  A n g l i k ó w  p o d  M id d e lm r g .  W  
0(1 reprezentanta B ulgarri i godzą się z za- bitwie iniMO Z giliąc 20U Żołnierzy a il-  
patrywaaiami Francyi i W łoch w kw estyi orielskich a  BO rlnc.f-.rn oin -m  
Wniosków austryackich, będących na porząd­
k i  dziennym , którym  sprzeciwia się ty lko  
delegat bułgarski. Zdaje się więc, że z ma- 
en i  zmianami przyjętym zostanie projekt

austryacki.

------------- -- W Ł i j ^ i u u u  U 1 C 1  ł i ^  < l l l ~

giclskich a 50 dostało się do niewoli.
Londyn, 23 grudnia. Globe do­

nosi z Dublina, że urzędnicy celni przy­
trzymali wczoraj na rzece Clare, nie­
daleko od jej ujścia do rzeki Shaimou, 
s t a t e k  z ł a d u n k i e m  b r o n i  a m c- 

mo-  ̂ rdziUch str011 dochodzą dziś wiado- r y  k a ń s k i e  j. Oddział wojska obsadził 
dlaSCm^-r rzyci iylriem .usPosobiRuiu mocarstw statek. Pew na liczba m łodych ludzi
* ' • * &  Por“pm! Aiiioryki, b a w i l i  w

acti greckich poinformowana pisze, że Porta hiaństwie Olaie i okolicach, zostaje pod 
^ c h ę tn ie j  podda się Siłdowi*iz projekt wy- dozorem policyi. Okolica ta jest naj- 
*n d‘ od mocarstw, które pragna utrzym ania bardziej wzburzona. 

ureyi i postawienia jej w możńości bronie-
i.o tr8'!1011 granic- Slłd rozi emezy nie będzie 
c irzebował wiązać się postanowieniami kon-
creucj] berlińskiej, uchwuły te bowiem nie

. w ,
rzepakowy 72-75, spirytus — "—. Wro-  

Ic ł aw:  Pszenica — •— , żyto — , owies 
*— , — spirytus — •—, kukurudza — •—, K o ­
l oni a:  Pszenica — .

Odpowiedziahiy redaktor: WtadyBtaw Łoziński.

P o c i ą g i  k o l e j o w e .  
l ’r / y e h o < l * ą  d o  L » » « w n .

Według południka peszteńskiego.
% K r a k o w a :  o godz 5 min 2*1 rano (po­

ciąg po-pieszny); » godz. 0 miii 7 wie­
czór (i)‘'ciąg osobowy); o godz II przed 
południem (pociąg mięszauy).

'Mt C z s e r t i l o w l e e :  o godz. 9 miu. 40 wie­
czór (pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 
45 rano (pociąg mięszauy); o godz 3 
min 32 po południu (pociąg mięszauy)

Mi P o d w o l o c z y a k :  (na dworzec ■< ńod- 
zara-zu); o godz. 3 min. 8 rano (pociąg 
mieszany) o godz. 3 miu 86 po polu 
dniu (pooihg mięszauy);

Z e  M t a n i N l a w o w a :  (na Stryj) do wowa 
' o g-'dz. 8 min. 10 wieczór 

Mi P o i l w u l o c r j a k :  (na dworzec lw .wski 
główny); o godz 10 ruin L>wiee/ór (po
ciąg posjF szuy); o godzinU 3 min. 30 

rano (pociąg os-bowy ; : o godz. 3 min. 52 p 
południu (pociąg mięszauy).

O d c h o d z ą  z e  L w o w a .
Według południka peszteńskiego.

H o  K r a k o w a :  o godz 10 min. 3 w no­
cy (pociąg pospieszny); o godz 4 min 
33 rano (pociąg osobowy): o godz. 4 mm 
39 po południu (  o.-iąg mięszan»)

Ik o  P o d w o l o c z y **U :  (  7. dworca lwow­
skiego główn-go) o go Iz 5 min. 40 rano 
(poc.iąg pospieszny); o godz. 12 min 10 
w południe (pociąg mięszauy;) o godz. 10 
min. 11 w nocy (peciąg mięszany).

D o  P o d w o l o c / : (z dworca w P„d 
zamczu); o godz O min. 39 w nocy (po­
ciąg mięszanv); o godz 12 min. 32 w 
południe (pociąg mięszauy).

D  o  C z s e r u l o w l e c :  o godz. 6 min. 10 ra 
no (pociąg pospieszny): o godz. 11 min 
50 w połuduie (jociąg uii-,8zauy); o gedz 
10 min. 50 w nocy (  oeiąg mięszauy).  

D o  S t a u L l a w o w u :  (na Stryj) o godz.
6 min 45 rano.

P r zy jc c lia  li <lo I.wowa,
dnia 24 grudnia 1880.

Hotel Angielski.
Pp W. Daniszewski z Królestwa. I 

Stecher z Cz*-miou. iec.
Hotel Warszawski.

Pp. A. M-aienzelLr z Kr.*jo y Z Kacz* 
rowski z Buska K. Słonie wski z Chorustkowt 

Ilotcl I.azaruga.
Pp. J. R iss z Petersburga. U Sperlin 

z Itzkan M. Speicber z Pesztu F. Pic-k z Pr 
sztu. J  Be ger z Re.nszeid

H o t e l  \ a r o d o w y .
Pp J. Beruadiucr 1. Wiednia. M. Li u

d nbaum z Doliny. J . Gradaer z Jusss
Hotel George‘a.

Pp A. Ciel-cki z Porch *wt. 'V Bors
z Parjża.

Hotel Krakowski.
Pp. J Mikusiński z Sunbora. H, Nos

kie wic/. 7. Królestwa.
O d je c h a li  ze L w ow a.

Pp A Mareuzcllcr d* Żółkwi M Pris>l
do Brzeżm A Oru-teiu do Tłumacza. K Tu 
czyński d-* Stryja K Mała*'h wski do Krakr* 
wa A Mazaraki d* Nestorowie. E. Rylski di 
Uhrynowa C. Skowroński do Łańcuta. F. Sru-z- 
kowski do Krakowa K. Z a d o r o w i e *  do Ru- 
żuiowa E Zagórski do Kołodziejówki.

N A  I >  E N L A N E .

K A  L E 1 N D A R Z

„ W ie ń c a “ i „ P s z c z ó ł k i -
na rok 1881 

k o s z t u j e  5 0  e t .  N al»yć m o ż n a  w  k s i  
g a r n i a c h  i  w  r e d a k c j i  . , W ie ń c a "  t  

L w o w ie  u l .  A k a d e m ic k a  8 . 
P r e n u m e r a t a  n a  o b a  t e  p i s n  

.W ie n ie c 1-  i „ P s z c z ń ł k a 11 r o c z n ie  w- ł rm>st ly ik o  ;j ” łr

Cena najtańsza.
(8630

w beczkach po 1GG i 100 kl,



6

Cennik lwowskiej Izb y  handlowej i p rze m ysło w e j.
Lwów dnia 23 grudnia 1830.

1 . A kcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. ^  
Kol. Iwow.-czer.-jas. po 200 zł. w. a. j= 
U^nku hip. galic. po 200  zł. w. a. M 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. jS

3 .  L isty  zast. za 100 zł.

Tow. kredyt, galic. 5 pr. w. a. o
n „ 4 pr. w. a.

„ „ „ 5  pr. okresowe *■
Banku hip. galić. tj pr. w. a. .2 

» „ » 5 pr. w. a. wyło-
sowalne z 10  pr. premią. . g

Listy dłużne g. Z. k r. wł. 6 pr. w. a. g.

3 . L isty dłuafcue za 100 zł. ^
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal. -S 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat

4 . Obligi za 100  złr.

Indemuiz. galic. 5 prc. m. k.
Olig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 0 proc. w. a. . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 0 pr. w. a.

5 . Losy miasta Krakowa . .
Stanisławowa .łł JJ

6 . K o n  e t y .
Dukat holenderski . . . .
Dukat cesarski  ...........................
f j a p o le o n d o r ................................
Półim peryał ................................
Bubel rossyjski srebrny . . .

„ „ papierowy . . .
100 marek niemieckich . . . .
Srebro ................................................
Knpony w srebrze .__. _ .__._ .__

płacą żądają
walutą austr. 

złr. ct. złr. ct.

278 50 
170 75 
297 — 
250 —

281 50 
173 75 
300 — 
255 —

98 40 
91 70 
98 40 

102 —

99 40 
92 70 
99 40 

103 —

98 -  
101 50

99 — 
103 —

92 — 94 —

98 — 99 —

101 — 102  —
100 50 102 —

20  — 22
24 — 20  —

5 53 5 63
5 55 5 65
9 35 9 45
9 65 9 75
1 57 1 71

1 19*/« 1 2 1 */.
57 85 58 60
99 50 100 50

100 25

Kurs giełdy wiedeńskiej
z dnia 20  grudnia 1880.

1 : D ł u g  p a ń s t w a ,  płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
m a j - l is to p a d ................................ 73.10 73.25
lu ty - s ie rp ie ń ................................  73.15 73.30

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń -lip iee ................................  73.85 74.—
kwiecień-październik ■ . . 73.85 74.—

Losy z roku 1854 po 250 zł. m. k. 123.— 124.50
1860 po 500 zł. w. a. 5 pr. 131.— 131.50
1860 po 100 zł. 5 pr. 133.25 133.75

„ 1864 po 100 zł. 172.75 172.—
„ „ 1864 po 50 zł. 170.50 171.50

Renty Com. po 42 lir. austr. . . 29.— 31.—
Listy zastaw, domen państw, po 120

złr. 5 p r c - .....................................  144.50 145.—
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1881 5 pr. 100.75 101—  
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr. 87.60 87.80

2 .  O b l i g a c y e  indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

C z e c h ................................................. 104.50 —.—
B u k o w in y ........................................... 97.— 98.—
G a l i c y i ................................................ 98.40 98.90
Niższej A u s t r y i ..................................... 105 — 105.50
S iedm iogrodu .....................................  94.75 95.75
W ę g i e r ................................................  97—  97.50

3. A k c y e .
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 128.75 129.— 
List. kred. dla handlu po 160 złr. 287.60 287.80 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 797-— 805.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . —.— —.—
Gal. bank d. han . i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. —.— —.— 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. —.— —.— 
Banku austro-węgiersk. a. 600 złr. 816.— 818.—. 
Kol Albrechta a 200  zł. w srebrze —.— —.— 
Aust. Tow. żeglugi par.dun. po 500 zł.ink. 571.— 573.— 
Kol. Cesarzowej .Elżbiety po 200 zł. „ 203. -  203.50 
Kol. Preszów-Tarn. (w.c.) a 200 zł. 78.— 79.— 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 2483.— 2489 —
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k _  280.50 281— _

Lwow. Czerń, kolej po 200 zł. wa. w sr. 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. mk. 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 
I. kol. węg. gal. a 200  zł. w srebrze

p łatu  żądają 
172. -  172.50 
278—  278.50 
97—  97.25 

143.75 144—

4 . litsty zastaw ne losowane.

Ogólny rolniczo kredytowy Zakład dla
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr, —.— —.— 

Po,?sz. austr. zak. kr. ziem. 5 pr. w sr. 116.75 117.50 
Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181. 6 pr. 100.— 102.—

„ „ „ „ " 2,° L 7pr- - -„ „ „ „ w 361.5‘/s pr. 95.50 ——
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proct. . 92.25 93.25

„ „ „ „ „ po 5 proct. . 97.50 98.50
» » „ » n P « 5  proct w

37 latach z w r o t n e .....................  97.50 98.50
Gal. banku hip. po 6 proc. . . . 102.25 102.75
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 pr. . 103.— 104.—
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. . 102.15 102.30
Węg. Tow. ziem", akc. po 5V»proe. . 98.— 98.50

„ " Zakł. kr. ziems. po 5Vj proc. . 101.25 101.50

5. O bligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

80—  89.50Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnow (w.cz.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . .
Kol. pół. po 100 zł. m. k .

„ „ po 100  zł. w. a .
Kol. gal. Kar. Lud. po 300 zł. 5 pr. 

„ „ „ „ U  emisyi . .
n r> n n HI* n

IVn n n 71 *■ 1 • 71 '
Kol. Lwow.-Czer.-Jass. 111 erms. a 300 

złr. 5 proc. w srebrze z r. 1865 
z r. 1867
z r. 1868
z r. 1872

Węg. gal. kol. a 200 złr. 5 prc. w sr.

6 . L o s  y.

Inst. kr. dla han. i pr. po 100  zł. w. a.
Ciarego po 40 zł- m. k. . ■ . .
Tow.żegl. par, na Dunaju po lOOzł.mk.

85.— 85.50 
105—  165.50 
102.50 ——
103.75 104.25 
102—  102.50
101.75 102.25 
101—  ——

91.50
96.50
91.75
89.75
85.75

91.75

92—
90.25
80—

183—  183.75 
40.50 ——  

105—  105.50

Keglevieha po 10 zł. m. k. . . .
Losy miasta K r a k o w a .....................
Pożyczka mmsta Budy po 40 zł. w. a. 
Palfiego po 40 zł. m. k. . . .  
Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa .
Salma po 40 zł. m. k ..........................
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .  
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 
Poż. Tryestu po loO zł. m. k. . .

„ „ po 50 zł. w. a. . .
W aldsteina po 20 zł. m. k. . .
W indischgriitza po 20 zł. m. k. . .

7 .  W e k sle  (na 3 miesiące).

Augsbnrg na 100 zł. w. p. u. . . —.— —.—
Berlin za 100 mark w. p. n. . . . —.— —.—
Frankfurt za 100 mark p. . . . • —.— —.—
Hamburg za 100 mark w. p. n. . . —.— — .--7
Londyn za 10 ft. szt. . . 117.75 117.S:>
Paryż za 100 fr ...................................... 46.40 46.50

płacą żądają-
17.50 ■— —
20.75 21 . "
39 .-- 4 0 .^
38.50 3 9 -'
18.— 18.»d
51.50 — - -
49.50 5o, -k
24.75 25.75

126.50 —
0 7 . - — j
32.25 32.70
30.50 40.—

K u rs złota.
Dukat cesarski men......................

„ pełnej wagi . . .
K o ro n a ...........................................
2 0 -franków ka...........................
Rossyjski imperyał .
Talar związkowy . . . .  
Srebro ......................................

5.61—
5.58—

9.36.50
9.08—

5.63.-
5.59.-

9.37. - 
9.70.-

Z lw ow sk ie j Izb y  handlowej i p rze m ysło w e j.
Telegrafowany kurs wiedeński

z dnia 23 grudnia 1880. zł. i et.
Jednolity dług państwa w banknotach 73 —

„ „ „  w srebrze . . 73 85
Renta w z ło c i e ........................................... 87 75
Losy pożyczki z roku 1800 . . . . 130 75
Akcye banku austro-węgierskiego . . 816 —

„ j  kredytowego . • 288 20
Londyn ........................................................... 117 85
Srebro ........................................................... — —
N ap o leo n d o r........................... .....
Dukat cesarski men.....................................

9 38
5 60

100  marek niemieckich . . . ■ i . 58 20

i  € -  ■ ■  ■ ■  B  1 - o L  ,

(8707 1— 3) £  d y  b  t.
L. 5026. Na zaspokojenie w ierzytelnoś­

ci W alentem u Didoj 400 zł. odbędzie sąd 
tutejszy 19 stycznia i 28 lutego 1881 licy­
tacyjną sprzedaż realności, d łużnika W acła­
wa Weiss pod 1. d. 26 w O ttenhausen po­
łożonej.

W adyum  wynosi 10 pr. ceny w yw oła­
n ia  1470 zł.

Bliższe warunki, akt detsksacyi i wy­
ciąg tabularny w registraturze do przejrze­
nia.

Sąd powiatowy Janowski.
6 października 1880.

(5711 1— 3) E  d y  k  t.
L. 6467. C. k. sąd powiatowy Tyczyń­

ski rozpisuje publiczną sprzedaż realności 
pod 1. 89/136 w Tyczynie, Rrzalii i Józefa 
Gnossenow własnej, celem zaspokojenia pre 
tensyi zakładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie w kwocie 589 zł. 45 ct w. a. 
z pn. w trzech term inach: 28 stycznia, 28 
lntego i 28 marca 1881 każdym razem o 
godzinie 10 z raua.

Cena wywołania 3000 zł.
W adyum  300 zł. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w sądzie.
Tyczyn 81 grudnia 1877.

(8701 1 — 3) O bw ieszczenie.
L. 5478. Na mocy §. 45 instrukcyi 

karnej z dnia 19 listopada 1873 koszta wy 
konania kary w przecięciu na rok 1881 wy­
rachow ane w domach więziennych sądu k ra ­
jowego Krakowskiego, tudzież sądó* obwo­
dowych w Rzeszowie, Nowym Sączu i T ar­
nowie wynoszą dziennie od osoby jednaką 
ilość po 27 ct., zaś w aresztach sądów po­
wiatowych okręgu sądu krajowego Krakow­
skiego 81 ct., okręgu sądu obwodowego Rze­
szowskiego 31 ct., okręgu sądu obwodowego 
Nowo-Sądeckiego 31 ct. i okręgu sądu 0- 
bwodowego Tarnowskiego 28 ct. dziennie od 
osoby.

Prezydyum  sądu krajowego wyższego.
Kraków 20 grudnia 1880.

(8710 1— 3) Obwieszczenie.
L. 3710. W sądzie tutejszym  odbędzie 

się 11 i 25 stycznia i 15 lutego 1881 rano 
egzekucyjna sprzedaż realności nr. 19 w 
Pew li Slemieńskiej, składającej się z gruntu , 
zabudowań m ieszkalnych i gospodarskich, 
leżącej masy Mikołaja Szweda własnej, nie- 
hypotecznej na pierwszych dwóch term inach 
za lub wyżej c e n y , na trzecim  niżej ta ­
kowej.

Cena szacunkowa 725 zł.
W adyum 72 zł.
Reszta warunków w registraturze.
Siemień 20 lipca 1880.

(8709 1— 3) O głoszenie.
L. 1077. W sądzie tutejszym odbędzie 

się 24 stycznia, 7 i 28 lutego 1881 rano 
egzekucyjna sprzedaż realności nr. 59 w 
Siem ieniu, składającej się z 2 morgów g ru n ­
tu, domu mieszkalnego wraz z stajnią, dre­
w utnią i piw nicą W ojciecha i Agnieszki 
W iduchów w łasnej, niehipotecznej na p ierw ­
szych dwóch term inach za lub wyżej ceny 
szacunkowej, na trzecim  niżej takowej.

Cena szacunkowa 255 z ł . , wadyum 
25 zł.

Reszta warunków w registraturze
Siemień dnia 20 września 1880.

(8 6 /5  i 3) 31. 8730.
(v t» i l t

iiber bie ©ittberufung ber S3crtaffeufd)aft§gldu* 
btger nad) H ors-h Hu-.s.

Silom Złoi-zower f. f £tm3gerid)tc mer* 
bcn ade biejenigeit, roeldje at3 © taubiger an 
bie SScrtaffenfdjaft ba§ im Z ’o z>w am ltcn 
Sanner 1878 otjnc tcfjtroillige Stnorbnung ber* 
ftorbenen Złoczow er © arberJ unb Jtcalitatcn* 
befi^erś Herach His i (H a łi)  eine g o rb m in g  
ju  fteHen tjaben, aufgeforbert, bei biefcm f. f. 
&rei§gerid)te a is iftaditafintjtanj ju r  Slnrnel* 
buttg unb ® artl)uung if)rer s2tnfprucf)e am 2 ) 
g eb ruar 1881 um 10 Ufjr SSormittagS im 
©cridjtśgcbóube ebene Srbe 5dr. 28/29 ju  
erfdjeincn, ober bis babin itjr ©rfud) fdjrifttid) 
ju  iiberreidjcn, tuibrigenS benjelben an bie 
SSerIaj3enjd)aft, rocnn fic burd) S3cjat)tung ber 
angemctbetcn gorbcrutigen crjdjópft lou rbe , 
fein meitercr Slnfprud) juftuitbe, afó injoferue 
ifjnen ein ^fanbredjt gebuljrt.

Złoczów 4 ® jber !8b0.
(8666 1— 3) @ D t t U

31 2849. SIm 17 Sfinncr, 17 geber
unb am 17 2Jłai 18-bl jebcśsmal um 10 UI)r 
S3ormittag§ mirb t)icrgeriĄt3 bie ejrefutibe of* 
fentlidje Śleraujjerung bie in Tyśmieu ca auf 
ber SUni-iUw m er SSorjtabt fub 46 gele* 
genen feincn Slabutarforper bilbenben auf lOcó 
ft. abgefdjdjjten unb ber liegenbctt SWaffe nad) 
A udry Petr,«. tuk gel)órigrn Slealitat ju r  §e* 
reinbrtugung ber, bcm Lipa B ra i.d n ari;-r 
gebiibreuben g ° rberuug p r 120 ft. o. S33.
(91®. abgct)atten.

® a8 Sllabium betragt 100 ft. o 353. unb 
am brittcn jEetmine tnirb biefe fRcatitat and) 
unter bom ©d)abung§wertt)c berau^ert

®ie iibrigen SijitationSbcbingniffe tbnnen 
in ber biergericf)tttd)en Jtegiftratur eingefetjen 
rocrben, 'Ejtrtgcgcn bie ©teuerriidftanbe burd) 
baS f. f. SŚteueramt in Tłu mac/, bcfannt gc» 
geben werben.

SSom f. f. 95ejirf3 * ©erict)te 
Tyśmienica am l Stuguft 1880.

(8706 1— 3) E  d y  k  t.
L. 15592. C. k. sąd powiatowy w G or­

licach ogłasza, iż celem zaspokojenia sumy 
70 złr. z p u ^ n a  rzecz Konstantego Kiczaja 
przeprowadzi przymusową publiczną sprzedaż 
zagrody włościańskiej pod 1. k. 181 w Ro­
pie położonej, Macieja Kożunia własnej, cia­
ła  hipotecznego nieatanowiącej w dniach 11 
stycznia, 8 lutego, i 8 m arca 1881 o 10 tej 
rano.

Cena wywołania wynosi 300 zł. 
W adyum 30 złr.
W arunki licytacyjne oraz protokcła za­

stawniczego opisania i oszacowania przejrzeć 
można w registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Gorlice 24 iistocada 1880.

(8716 1— 3) ‘ L. 57989.
O głoszen ie k o n k u rsu .

Celem nadania stypendyum  z fondaeyi 
ś. p. Dr. P io tra  K rausnekera, o rocznych 
580 zł w. a. ogłasza się niniejszem  kon­
kurs.

Stypendyum  to przeznaczone je s t wy­
łącznie dla uczniów W ydziału lekarskiego w 
Uniwersytecie Wiedeńskim w szczególności, 
zaś dla wnuków śp. fundatora i ich potom ­
ków, a gdyby tych nie było, dla synów oby­
wateli m iasta Lwowa, wyznania chrześcijań­

skiego, trudniących się handlem  lub prze- 
, mysłem.

Synowie neofitów z fundaeyi tej korzy- 
| stać nie mogą.

Na propozycję W ydziału lekarskiego 
! w Uniwersytecie W iedeńskim, nadaje s ty ­

pendyum  tam tejszy konsystorz uniw ersytecki, 
zatwierdzenie zaś wyboru służy c. k. Nam ie­
stnictw u we Lwowie.

I Kandydaci winni wnieść podania swoje 
t na ręce dziekana Wydziału lekarskiego U n i­

wersytetu W iedeńskiego, najdalej do dnia 7 
kwietnia 1881, znłączając: metrykę chrztu, 
świadectwo ubóstwa i moralności, św iade­
ctwo szkolne przynajm niej z dwóch ostatuich 
półroczy szkolnych, nakontec dowody, że po­
chodzą z rodziny ś. p fundatora, lub też z 
mieszczan Lwowskich, mających prawo oby- 
w telstwa we Lwowie i trudniących się h an ­
dlem lub przemysłem.

Z W ydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi i W . Ks.

Krakowskiego.
We Lwowie duia 20 grudnia 1880. 

(8669 1— 3) E  d j  h t.
L. 4990. Dnia 22 lutego, 7 i 21 m ar­

ca 1881, każdym razem o godzinie 10 rano 
odbędzie się w c. k. sądzie powiatuwym w 
Krzeszowicach egzekucyjna sprzedaż przez 
publiczną licytaeyę realności włościańskiej 
pod I 227 w Zalasiu położonej, spadkobier­
ców po Jan ie  Łapcik własnej.

W adyum  wynosi 7 zł., zaś cena w y­
w ołania 65 zł.

Krzeszowice dnia 27 listopada 1380. 
(8667 2— 3) E  d y k  t.

L. 8555. 0. k. sąd w Dobrom ilu za­
w iadam ia z życia i mUjsca pobytu niew ia­
domego Jana  Kra. ha, iż przeciw niem u wy­
toczyli M ichał i Amalia Illukiewic/.e pozew 
o uznanie przedawnienia i wykreślenia pra­
wa zastawu sumy 842 zł, IG1/* kr. m. k. ze 
stanu biernego realności pod 1. 103 w Do­
brom ilu, i że wyznaczono term in  na 17 
m arca 1881.

W zywa się przeto tegoż, aby sam się 
staw ił na term inie pod zagrożeniem sk u t­
ków prawnych §. 25 spr. sąd. lub kuratoro­
wi potrzebną udzielił informacyę.

0 . k. sąd powiatowy.
Dobromil 3 grudnia 1880.

(8519 2— 3) O bw ieszczenie.
L. 10564. G. k. sąd obwodowy w Ko­

łom yi zawiadamia z miejsca pobytu niew ia­
domego Josla Peisaeha, że pod dniem 18 
października 1880 1. .10564 w niósł Ohaim 
Eisig W okl prośbę o wyłączenie części re ­
alności pod 1. kons. 43 top. 386/ ,83 na Stani- 
sławowskiem przedm ieściu w Kołomyi poło­
żonej, i utworzeniu dla takowej nowego ciała 
tabularnego, któremu żądaniu uchw ałą z 
duia 28 października 1880 1. 10564 zadość 
uczyniono, dla Josla Peisaeha kurator w o- 
sobie adwokata D ra Raseha w Kołomyi u sta­
nowionemu, i temuż dotyczącą uchw ałę do­
ręczono.

W zywa się wiec Josla Peisaeha, ażeby 
ustanowiono kuratorowi potrzebnych środ­
ków obrony w czasie należytym udzielił, 
gdyż w przeciw nym  razie złe skutki z tego 
wyniknąć mogące sam sobie przypisać będzie 
m usiał.

Kołomyja duia 28 października 1880.

Ogłoszenie.
n

(N708)
L. 6112. 0. k. sąd powiatowy w Roz­

wadowie ogłasza, że arkuize posiadania dla 
guiin  Brzoza, Wola rzeczycka i Rzeczyca 
okrągła przez komisyę hipoteczną wyłożone 
można do dnia 26 grudn ia  1880 w sądzm 
przejrzeć.

Rozwadów 18 grudnia 1880.
(87 2) 6  b i t t

31. 56. 3m  Alonfur3berfat)rcn ber fyan- 
betSteute M‘'ch-1 B u « i h  unb Wolf Hammel 
wurbe ju r  3tbitaf)tnc unb 9lid)tigftellung ber 
oom 9Jłafjaoerroatter ju  legenben ©djtufjredy 
nung, ju r  @ct)tu§ocrtt)eitung [ju r 9ład)toeifung 

ber erfotgten 38ertt)eitung* unb ju r  flntrag* 
ftcttuug auf 33eenbigmtg biefeS Stonfurfc3 bie 
2lagfal)rt t)icrgericf)ti« auf ben 4 Sditncr 1881 
um 4 Ufjr 9tad)tnittag anberaunit.

Scmberg am 2 l ®ejember 18^0 
ber $frmfur3fomiffdr.

(8703) O głoszenie.
L. 1853. 0. k. komisya hipoteczna przy 

Prezydyum  c. k. sądu obw jdow ego Sambor­
skiego podaje do powszechnej wiadomości, 
że dochodzenia miejscowe celem założenia 
nowej księgi gruntow ej dla gm iny katas­
tralnej Sąsiadowice na dniu 31 grudnia  1880.
rozpocznie.

Ktokolwiek ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania, może stanąć i 
wszystko przytoczyć co do wyjaśnienia i o- 
brony swycn praw za stosowne uzna.

Sambor 20 grudnia 1880.
(8721) Ogłoszenie.

L. 1583. Komisya hipoteczna dla powia­
tu sądowego Janów  Zalesie urzędująoa zawia­
damia, że od dnia 24 grudnia 1880, sż do 
dnia 30 grudnia 1880 w godzinach urzędo­
wych złożone będą w biurze hipoteczneW 
przy Prezydyum  c. k. sądu krajowego we 
Lwowie do powszechnego przejrzenia arku­
sze posiadania wraz z sprostowanemu spisa­
mi, kopiami map katastralnych i protokoła­
m i parcelowemi, tudzież protokoły docho­
dzeń dotyczących posiadłości w obrębie gm i­
ny kat. Załuże leżących.

Równocześnie wyznacza się term in D"1 
dzeń 31go grudnia  1880 o godzinie 9te| 

; przedpołudniem  do zgłoszenia zarzutów mnie- 
■ m anych przeciw prawdziwości arkuszów po- 
| siadania.

O tern zawiadamia się strony intereso- 
1 wane z tem, że każdy kto ma interes praw­

ny w zbadaniu stosnnków  posiadania może 
się zgłosić i wszystko przytoczyć, co dl® 
wyjaśnienia lub obreny swych praw za sto­
sowne uzna.

Lwów dnia 19go grudnia 1880.
(8702 1 - 3 )  E d y  fc t.

L. 30783. C. k. sąd krajowy w Krako­
wie ustanaw ia p. adwokata Dr. Pieniążka 2 
zastępstwem  p. adwokata Dr. Kaufmanna ku- 

[ ratorein ad actum  dla niewiadomego z m iej­
sca pobytu pozwanego Józefa H artm ana, ce- 
lem doręczenia mu wyroku zaocznego z dni® 
dzisiejszego do 1. 30783 w sprawie sum ary­
cznej Józefa Góreckiego o zapłacenie kwoty 
165 rubli ros. z pn , a zawiadamiając o teo1 
równocześnie edyktalnie pozwanego, polec® 
ustanow ion-inu kuratorowi i jego zastępcy 
aby tego kuranda stosownie do istnieją 
przepisów prawnych zastępowali.

Kraków 3 grudnia  1880.



7
(8612 3— 3) E  d  j  k  f .

L 5960. C. k. sąd powiatowy przepro­
wadzi w dniach 27 stycznia, 28 lutego i 28 
toarca 1881, każdym razem o godzinie 10 
*"ano egzekucyjną sp rz e d a ż  realności pod nr. 
42 w Chrząstowic położonej, H ieronim a i 
■Agnieszki małż. Krępów własnej, celem za­
spokojenia pretensyi Banku galic. dla han- 
dJu i przem ysłu jako eessyonaryusza kanto­
ru hr. Beja w kwocie 34 zł. z pn.

Cena wywołania wynosi 900 zł., wa* 
dy»m 90 zł.

Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze sądowej.

Mielec dnia 29 listo Dada 1880.
(8607 3— 3) E d y k t .

L. 12302. C. k. sąd powiatowy w K o; 
Jftoyi w sprawie wekslowej przeciw Joslowi 
Harnikowi pto 100 zł. w. a. ustanow ił ku­
ratorem dla pozwanego z miejsca pobytu 
^'ewiadomego Josla H arnika adwokata D ra 
Maramorosza z substytucyą adwokata p. D ra 
Zakrzewskiego i doręczył mu nakaz zapłaty 
2 dnia 9 grudnia 1880 do 1. 12302.

Kołomyja dnia 9 grudnia 1880.
(8534 3— 8) Obwieszczenie.

L. 14477. Cs. sąd powiatowy w Stryju 
podaje do powszechnej wiadomości, że celem 
zaspokojenia sum  96 zł. 89 ct. 96 zł. 39 ct. 1494 

49 ct. odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż reblności pod 1. 189 miasto w S try ­
ju  położonej, Mechla Garfunkla własnej, na 
rzecz c. k uprzyw. galic. akcyjn. Banku 
hipotecznego we Lwowie Licytacya odbędz e 
8'ę w dwóch term icach dnia 20 stycznia i 
^4 lutego 1881 godtina 10 rauo.
.  Cena wywołania 3500 zł. a. w., zakład 
350 ?ł  a . w

Bliższe warunki można w tu-sądowej 
registraturze przejrzeć.

S ryj dnia 23 października 1880.
(8605 3 —3) E  d y k  t.

L. 25806. C. k. sąd k ajowy w Krako­
wie podaje do wiadomości, że Aron Nach 
uian Seiko A rber w Krakowie dnia 7 listo - 
pada 1847 bez pozostawienia ostatniej woli
rozporządzenia zmarł.

Ponieważ pobyt Ewy z Arberów Ei- 
cLeubaumowej, córki spadkodawcy sądowi 
jest niowiadoiny, przeto wzywa się ją, ażeby 
w ciągu jednego roku licząc od daty n iniej­
szego edyktu zgłosiła się do sądu i złożyła 
0 spadek oświadczenie w przetiw nym  bowiem 
fazie spad-k będzie pertraktow any ze spad­
kobiercami zgłaszającymi się i z kuratorem  
adwokatem Dr. Kaufmannem dla niej u sta ­
nowionym.

Kraków dnia 15 października 1880. 
(8594 3— 3) E  <! y k  t-

L. 45480. C k. sąd kra owy we Lwo- 
Wlę pod ej •' do wiadomości, ż* celem ścią­
gnięcia zalegającej wierzytelności c. k. uprz. 
galie. akc. "baoku hipotecznego we Lwowie 
*  kwotach 36 zł. 80 ct. i 36 1/ ,  ct., 36 zł.

ct. i 86V* et-, ^40 zł. 7 ct. w. a. z pn. 
dozwoloną została przymusowa sprzedaż real- 
°°ści pod 1. 325%  we Lwowie położonej, 
^®dle dom. 208 p. 435 >. ó haer. Józefa 
Kozborskiego, A ntoniny Bozborskiej i n ie­
letnich Jju.,, j Ju lii Rizborskicb własnej, 
klóra to sprzedaż odbędzie się w sąd-m tu ­
tejszym w trzech term inach t. j. na dniu

styczni-, 3 m arca i 7 kwietaia 1881, 
każdym razem o godzinie l i t e j  przed połu­
dniem w sali rozpraw ustaych.

Bzeuzona realność w wyżej oznacz >- 
nych trzech term inach tylko za lub wyżej 
ceny wywołania sprzedaną zo o m ie .

Cenę wywołania sta owi wartość real- 
dości przy udzieleniu pożyczki bankowej w 
sumie 1628 zł. 5 1/, ct. w. a. przyjęta.

Każdy z licytujących winien przed roz­
poczęciem licytacyi złożyć do rąk komiayi 
licytacyjnej jako wadyurn 10 prc. ceny wy­
wołania, t > j-s t  sumę 164 zł. bądź w goto­
w anie , bądź w książ>*czkaeh galic. kasy o- 
szczędności, bądź w galicyjskich cbligacyach 
indemuizacyjnych, lub też w obligacyach d łu ­
gu psńBtwa, albo t*ż w listach zastawnych 
galic. towarzystw? k r-dytiw ego zie'oskiego, 
c- k. uprzyw. galic akcyjnego banku hipote­
cznego, lub c. k. uprzyw. austr. węgierskiego 
banku.

Resztę warunków licytacyjnych i eks­
trak t tabularny przejrzeć można w tu-sądo­
wej registraturze.

O tern zawiadamiamy obie strony, tu ­
dzież wszystkich wierzycieli hipotecznych, 
którzyby po dniu 3 paź iziernika 1880 jako 
dniu wydania ekstraktu tabularnego do ta­
beli weszli, lub którym by obecna uchw ała 
licytacyjna lub późniejsze z jakiegobądź po­
ro d u  wcale me, lub wcześnie przed te rm i­
nem doręczrne być nie m ogły do rąk rów ­
nocześnie ustanowiouego kuratora adwokata 
dr. Krawczyńskiego , którego zastępcą usta- 
nowiamy adwokata dr. Skałkowskiego i przez 
niniejszy edykt.

Lwów dnia 4 grudnia 1880.
(8621 8— 3) E d y k t .

L. 31968. O. k. sąd krajowy w K ra­
kowie podaje do wiadomości, ił Towarzy­
stwo wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie, 
a mianowicie dz a ł ubezpieczeń na życie wy­
toczyło przeciwko Henrykowi Komarowi p .-

nakazowy o zapłacenie sumy 10.000 zł. 
m- k. czyli 10500 zł. a. w. na zasadzie k tó­

rego pole a się Heurykowi Komarowi, aby 
Towarzystwo wzajemnych ubezpieczeń w 
Krakowie, a mianowicie działowi ubezpie­
czeń na życie w dniach 30 pod rygorem eg- 
zekucyi sumę 10 500 zł." z procentem  po 5 
prc. od dnia 1 stycznia 1878 bieżącym oraz 
boszbimi pozwu w kwocie 121 złr. 99 ct. 
z kosztami insercyi zapłacił, oraz że dla n ie ­
wiadomego z miejsca pobytu pozwanego u- 
stanawia kuratora ad actum  w osobie adwo­
kata Wilkosza z substytucyą adwokata P ie ­
niążka i poleca Henrykowi Komarowi, aby 
przeciw temuż nakazowi zapłaty osobiście 
swe wniósł zarzuty, lub też ustanowionemu 
kuratorowi służących mu środków obrony
dostarczył.

Kraków 10 grudnia 1880.
(8606 3— 3) E d y k t .

L. 29064 C. k. sąd krajowy w Krako­
wie podaje do publicznej wiadomości, iż ce­
lem zaspokojenia wierzytelności Józefa Lang- 
rocka w kwocie 1050 zł. z pn. odbędzie się 
na jednym term inie w dniu 1 lutego 1881 
o godzinie 10 przed południem w gmachu 
tegoż sądu przymusowa publiczna sprzedaż 
realności „Grunt parcela N r. V I“ w K rako­
wie położonej do masy Maksymiliana N it­
scha należącej; pod następującymi w arun­
kami :

1. Cenę wywołania stanowi kwota 3088 
zł 20 ct. w akcie oszacowania ustanow iona.

2. Każdy z licytujących w inien będzie 
przed rozpoczęciem licytacyi złożyć jako wa­
dy u m kwotę 308 zł.

3. Na wyznaczonym term inie realność 
ta sprzedaną będzie nawet poniżej c-my sza­
cunkowej za jakąkolwiekbądź cenę.

* 4. Resztę warunków licytacyjnych oraz 
wyciąg hipoteczny rzeczonej realności p rze j­
rzeć można w t. s. registraturze.

Kraków dnia 12 listopada 1880.
(8550 8— 3) ® t> t t t.

fjt. 10 801. SSont !. £. ftrció* al£ Ipan* 
bcl3gcricf)te iit ((• l m«a roirb ber un&cfanttt 
tuo fidj aufljaltenbcn R eisel Salp<-ter befannt 
gegeben, bajj tniber biefcibe Scbeja Kohu im* 
term 25 Dfto&er 1880 Qt. l (,8 0 l einc ftlage 
roegen S8 eflal)htng non 330 fl. auśgetragen 
Ijabe. bajj Ijieriiber bie J a g fa tp t ju r  ©untmau* 
orrljaublung auf ben II Siinner i8b0 artbe= 
raum t, unb ber birjjfdlligc SScjc^eib bem 58c= 
ftellten Śturator $lbb. ® r. M -ram onsz  juge* 
ftellt roorben fei, nxb c3 joniit ber i0 elangteu 
obliege, bem beftellten ©adjroalter itjrc Seljclfe 
nut^nttjeilen ober eiiten auberert ©acljroalter 
bem Oeridjte namfjaft 311 madjen

Kolom a om 28 October 1880 
(8 4 i6 3 - 3 ,  i  1) i 1 t,

31. 11483 SSom Sum slauer f. f. żtretś* 
d i  £>anbclśgcnd)te roirb funbgemadjt, bajj ber 
J ł 8alb ^ n b u f tr ic  S3creiit in SSieit“ in folgr j

cieli, aby po przedłożeniu dokumentów, s łu ­
żących do wykazania ich pretensyi, poczy­
nili swe wnioski co do zatw ierdzenia tegoż, 
lub ustanowienia innego zawi.-dowcy masy 
i aby przedsięwzięli wybór w ydziału wierzy 
cieli, w którym  to celu wyznacza się term in  
na dzień 22 listopada 1880 godzinę 11 przed 
południem.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w tym  sądzie krajowym we- 
d li przepisu ustawy ko kursowej pod rygo­
rem  zagrożonych tam że szkodliwych sku t­
ków praw nych przed upływem  10 stycznia 
1881 i podać ją na term inie na dzień lOgo 
lutego 1881 godzinę 10 przed południem , 
wyznaczonym do uznania płynności i Gzna- 
czenia prawa pierwszeństwa, choc ażby o nią 
spór już był wyioczony.

W ierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyam i, przysłużą prawo wy­
brać na tym  term inie w miejsce dotychcza- 
s jw ig o  zawiadowcy masy, zastępcy onego i 
członków wydzUłu wierzycieli inae osoby, 
posiadające ich zaufanie

Na term inie, wyznaczonym do wyka­
zania płynności zgłoszonych wierzyt-lności, 
m a być usiłowane przyprowadzenie do sku­
tku ugody w myśl § 68 ustaw y konkur­
sowej.

Dalsze ogłoszenia w toku r  .zp ra^y  
konkursowej um iesz-z me będą w „Gazecie 
Lwowskiej".

Z <\ k. sądu krajowego
Lwów dnia 14 listopada 1880.

(8659 3—3j E d y k t .
L. 3372 O. k. sąd powiatowy żura- 

wieński sprzeda celem zaspokojenia preten­
syi Leiby Spielera w kwocie 100 złi w. a. 
z pn. g runta  dłużników A n lru s 'a  i Anny 
Audręjciowych, należące do rea ln .śc i pod 1. 
k. 24 w Izydorówe c położonej, przy pierw­
szych dwóch term inach 31 s ty c z iu  i 21 lu ­
tego 1881 zawsze o g o d m ie  10 rano przy­
najm niej za cenę szacunkową, przy trzecim  
term inie zaś 21 m arca 1881 o godzinie 10 
rano także poniżej ceny szacunkowej najwię­
cej of arującemu.

C?nę wywołania jest cena szacunkowa 
200 zł.

Wadyuru wynosi 20 zł.
Resztę warunków tudzież akt opisania 

i oszac iw a-ia  rzeczonych gruntów  przejrzeć 
można w reg istra tu rze.

O. k. sąd powiatowy
Żurawtio 2 w rześnia 1880.

(8628 3— 8) • 3 1  43908.
ółuubmudjitug.

)(. b. 28. a u ein ar*
r 3 ( ,a < , 2Ltó ber Hersch Barrach’jcf)ctt Stiftumj©e|d)tuj}rś ber au&ęrorbentltĄru ©eneratuer* j .ft cht ^  wa at„ -( - niI fin ar,J

lammlung ber ? etim um  nom 13 ^ e m b e t  , mfB 3cfittctcźJ ałrtbd), n ifcacmi}d, er  Wetiftion,
ś : aibatlonr , , 91 j norjiigżiDeije aber au eiue antte iBenuaubte
bte ^ e rrn  G n iiirt (L  - u i n k a u f m a m t  11 . @,jjterg ober au cj ait§ ^ a fidieu gebur
SB.cn unb gneb riĄ T chnsch ik  Ł * J o  jtrattj ^  ifraetitifdjeś JKdbdjen unb tn tSnnam  
m B n n  al« Liqmbatoren unb ®  - geluiig jotdjer gceigncter iBemcrbcrinneit uitdj
3oi)aim Kruk,  tpoj unb @enrf)t»aL0ofaten in , au ci„ jubi f ^ cś ikabdjen au3 anbercti ofter* 
2Bten ate @r a to a n n  bc|tellt tuerben tub unb ; rcid ifd uj 6etu

b,f : ^ Ĉ . “ . . SUbUlttlC i S ie  L . «  i(i»  fflrf,quibatiou tautenbe jyirma non je 3 tucjcn cottec* 
tio gejcidjitet mirb, unb bajj fomit bie be* 
traff ber iebertajjnnij in_Sołotwm a itt
ben t)>crgerid)tlidjeu §au b e l3regijtern bejiiglid) 
ber 'Brrtrettung ber ©rjetljdjaft getroffenrn 
©intragungeu lutmljer getbjdjt luerbeit.

Buuislait 0 Dttober 1880.
3 - 3 )  ® b i f t.

31. 5758. 2)on ©cite bc§ £ t S fitrW

®ie iBciocrberiitnen ba^eit ® ffadje 
mit einem legaten ©itten* unb ®urftigteitś* 
jeugnijfe, banu mit bem OSebuitófdjcine 311 be- 
legeit unb loeitn jie bie 33ett)cititng_au4 bem 
£ itc l ber SSenoanbtjdjaft mit bem ©tijter au* 
jprcdjcu, biejetbe in aufjteigcubcr Siuie biź jit 
bem ©tifter ober bejfen s-8 ater Cnoim BsTacti 
burd) Sjorlage eiueż mit bcit D rig inat ©e= 
bnrtó* unb Xraunqó)d)eincti ober beu jjetjbcig

“ 9 tt"  s ’,“ ra
a u l bem SSerf^ulben ber

tłuc offcntlidjc geitbietljiiinj ber im ^rotofoH  i ^ a t lc i  gclegeuer Untjtaub biejeu 'uuntbglidj 
- uj. ln,858 pfanb* ; madjeu, )o i|t berjetbc burd) bte SocjtaLguni]l' /VT,ł * - -we' • v - • .. .. *be preS. 1 1 Źtugujt 1878 

roeije befdjricbeucn unb im ijjiotototl bom 28 
gebruar 1879 3 f  1723 gejdjdjyten bem ©djul* 
bnet W ikoł geljbugen, feiueu Ołrunb^

ber competeutcn poHtifcfjen 93e.ur£-ibch5rbe 
uacbjuuteijen unb bie iBerroanbtfdjaft iit biejem 
galle  burd) aubere gtaubeu5tuiirbigc unb non
U l   t  r   ^  -  *buĄźtbrper bilbeuben fnb m  5 -9  in B ^ r-  . Ijirju berufeuen offenttidjcn Penitent auSgefer* 

zow w y z u ł getegenen ©runbiutrtfdjaft ju  ! ttgte 3 citgniffe barjiitbun

i * *
1881 jebeómat urn '0  Uf)r 33 3K abgetjalten j aBien ju  iiberreidjen ’ ' ^  J m  m
unb bei ben iroei erften ófcrminen bie feilge*, głnn r t-
botene ©rnnbroirtjdjaft nu r mu ben © tM jjungg. j m a i  ant 29 W m iu b n  lL s o '" '
wert^ ober barunter beun bntteu Serm iuc j (8362 3 - 3 )  O bw ieszczenie.
^ngegen auĄ unter betu ©dja&ungSmertlje an j L 2352 0. k. sąd powiatowy w Ni
ben dlłeiftbietljcnben t)intańgćgfben merben 
roirb.

©cfjajjnngSroertl) 14fló fi.
S3abium 14* fl. 50 fr.
®ic roeiteren SijitationSbebtnguugfn ber 

ij3fdnbungó unb ©cbdbuugóaft fteljcn in ber^  -• • ' — -■ 8.- • /ni„rdnc.j. c . *

żankowieach przeprowadzi w dniach 26 s ty ­
cznia, 2 marca, 1 kwietnia 1881, każdym  
razem  o godzenie 10 przed południem  pu­
bliczną przymusowa sprzedaż resluośei wło- 
ściańs-uci pod 1. k. 87 w N iżyńcu położonej 
ciała tabularnego niestanowiącej nieobjętej

Im S an d e i ben fcaufluTtiaen ju  (Sinfidyt frei. \ masy spadkowe] ś. p. W ojciecha 'juśkiw w ieza
' P e c z e n i tT n  5 3Rai 1^80. własnej celem zaspokojenia wierzytelności

,Q.qo o_o\ wc a w k  t. L- 49629. zakł"du kredytowego włościańskiego w kwo- 
O k  sad kraiowy we Lwowie otwie- cie 200 zł. względnie 191 zł. 84 ct.

ra niniejszem  konkurs na wszystek ru- Oeua wywołania 600 zł. zakład 60 zł.
chomy, a ro t-ż  na wszystek nieruchom y, a j  Na pierwszym 1 drugim  term in ,e real- 
w kra jach , w których obowiązuje ustaw a ' nosć ta tylko za ub wyżej, zaś na trzecim
konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 nr. 1. 
dz. p. p. położony m ajątek Samuela Jakóba 
Reiss.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu sekretarzowi M ochnackiemu jik o  
komisarzowi konkursowemu, zaś tym czaso-

teim inio  t-ik-.e niżej ceuy wywołania sprze­
daną zostanie.

Bliższe warunki licytacyjne można 
przejrzeć w sądzie.

Niżankowice 6 czerwca 1880.
(8530 3 — 3) E  <1 y  fc t .

Gazeta Lwowska Nr. 296 z dnia 24 grudnia 1880.

wym zawiadowcą masy ustanawia się pana J L. 4012. C. k. sąd powiatowy w Miel- 
adw. d r. Jekelesa wzywając zarazem w ie rz y -. nicy podaje po publicznej wiadomości, że

z pn. przymusowa sprzedaż realności g ru n ­
towej pod I. k. 64 w Paniowcach zielonych 
położonej dłużników spadkobierców M ichał* 
Babij i Fedka Babij własnej, w tutejszym  c. 
k. sądzie przez "publiczną licytaryę na rzecz 
c. k. uprz. zakładu kred. w ł.sc . dnia 25 
stycznia, 24 lutego, 29 m arca 18 8 1, każ­
dym razem o godzinie 11 przed południem  
z tero przed ięwziętą zostanie, że na pierw­
szych dwóch term inach realność ta tylko za 
cenę szacunkową oraz wywołania 400 zł. 
w a lub wyżej tejże, zaś na trzecim  te r­
m inie także niżej ceny wywołauia sprzedaną 
zostanie.

Wadyurn wynosi 10%  ceny wywołauia 
Resztę warunków tudzież akt cpisauia 

i oszacowania przejrzeć można w tnsądowej 
registraturze.

Mielnica 7 października 1880.
(8531 3 —3) fc d  |  k  t

L. 4011. 0 . k. sąd powiatowy w Miel­
nicy podaje ninielszen. do publicznej w iado­
mości, że na zaspokojenie sumy 392 zł. w. 
a. z pn. przymusowa sprzedaż realności 
gruntowej pod 1: k. 155 w Mielnicy poło­
żonej dłużników solidarnych A adrzeja, Ma- 
ryauny i Jełany  Sieczkaryk własnej w tu ­
tejszym sądzie przez publiczną licytacyę na 
rzecz c. k. uprz. zakładu kredytowego wło­
ściańskiego dnia 25 stycznia, 24 lutego, 29 
marca 1 8 8 1, każdym razem o godzinie 11 
przed południem  z tem przedsięwziętą zo­
stanie, że na pierwszych dwóch term inach 
realność ta tylko zu cenę szacunkowa oraz  
wywołania 550 zł. w. a. lub wyżej tej/.e, 
zaś na trzecim  term inie także i niżej ceny 
wywołania sprzedaną zostanie.

W adyum wynosi 10% csuy wywołan a. 
Resztę warunków, tudzież akt opisani* 

i oszacowania realności przejrzeć można w 
tusądowej registraturze.

M ielnica 7 października 1880.
3 —3) E  <1 y k t  

L. 56175. 0. k. sąd krajowy we Lw o­
wie uwiadamia niniejszem  Jonatana Pollera, 
w południowej F rancyi w miejscu niewiado­
m e j  przebywającego, i i  wakutek prośby dr. 
Alojzego ^Rybickiego z dnia 12go listopada 
1880 1. 50997 dozwolono uchwałą w dniu 
dziciejczym powziętą, w y k reś len i sumy 754 
zł. 17 ct. w. a. z pa , jak dom. 3 ?4 p. 277 
n. 67 on., na rzecz Jonatana Pollera in tabu­
lowanej a wspomnianemu Alojzemu Rybi­
ckiemu odstąpione1, ze stanu biernego dóbr 
Krowiea lasowa, którą doręcza się ustań - 
wionemu zarazem dla niego kuratorowi w 
osobie ad w. dr. HtfroanDa.

Lwów 16 grudnia 1880.
(“ 655 3— 3) E  d y k  t.

L. 6702. U. k sąd powia owy w Szcz-r 
cu zawiadamia niniejszym edyktem z nrej-ca, 
pobytu niewiadomego Stefana Pyżyka, rolni 
ka ze Srók. iż przeciw niem u Dyrekcya c k. 
uprz. gal. Zakładu kredytowego w łościańs­
kiego we Lwow.e, wniosła pod dn em 19gj 
maja 1880 1. 4240 pozew o zapłać* nie resz- 
tującęj p rttecsy i w kwocie i 79 zlr 9 ct. 
a. w. z pn w załatwieniu którego i w sku­
tek prośby powodowej Dyrekcyi de pr 6go 
sierpni 1 1880 1 6702 uchw ałą z dnia 8g j  
września 1880 do 1. 6702 te rn rn  do sum a­
rycznej rozprawy na dzień 26 stycznia 1881 
o godzinie 9 rauo wyznaczony zoetał

Gdy miejsce pobytu pozwanego w ado- 
mem nie jest, przeto w celu zastępywania 
go, na jego koszt i niebezpieczeństwo ku ra­
torem  p. Józef Gry<*zm;ński ze Szczerca u 
stanowiony został.

Poleca się zatem pozwanemu, aby alb > 
potrzebne sr 'dni obrony ustanowionemu ku­
ratorow i podał, albo innego sobie zastęp ę 
obrał i o tem sądowi donió-ł, w ogóle aby 
wszystkich środków prawny, h do obrony mu 
przysługujących użył w p rzee i*nym  bo*iem  
razie wynikła z zaniedbania skutki sam so­
bie przypisaćby musmł.

Szczerząc 8 w rześaia 1880.
(8584 3— 3)

L. 3870. C. k. sąd powiatowy w Ni- 
żaukowicach ogł sza, że w sprawie masy ro z­
biorowej T' warzy.-ntwa kredytowego miejs­
kiego we Lwowie przeciw Maryi Trusz o 
zapłaceniu 1968 złr. odbędzie się w s,li są- 
dowej publiczna licytacya realności w Ni- 
żaukowicach pod 1. k. 134 położonej, wedle 
dom. tom. I pug. 591 n. 4 haer dłużniczki 
Maryi Trusz własnej, w trzech term inach 
-o  stycznia 2go marca 1 8 kwi tn ia 1881 

.każdym  razem o godzinie lOtej rano 
Lena wywołeum 5 9 -8  złr 
Zakład 10 prc.

1 nnić tw v ProrW S/J,,‘ ‘ d n ig im term inie real­ność ta tylko za cenę wywoiania lub wyżei
i zas na trz*cioi term inie także niżej ceuy
, wywołania sprzedaną zostanie.

Bliżs.e w arunki licytacyi a \ t  oszico-
wania 1 w ynąg  tabularny można przejrzeć
W  SJ^Cl rA 0

i Niżankowice 24 sierpuia 1880 
| (S649 3 —3) E d y k t .

L. 11857. 0. k *ąd obwodowy w Ko- 
i ł omyi  zawiadamia, że w skutek wyboru wie­

rzycieli masy rozbiorowej Chaima Srula Hfe- 
ra  m iarow ał s alym zawiadowcą adw. Dr 

j Tra< ht*nbcrga, a z-stępcą Józefa M arkusa ’ 
Kołomyja duia 25 listopada 1880.



8
(8604 2 - 3 )  E d y k  *.

L. 30938. W skutek doniesienia Jak ó ­
ba Lublinera o zagubieniu wekslu z daty 
Kraków 23 listopada 1877 na 130 złr. a. w. 
w Krakowie 20 kwietnia 1878 płatnego, 
przez Jakóba Lublinera na własne zleeenie 
wystawionego i na Jakóba G ertiera w K ra­
kowie trasowanego, a przez Jakóba Gertiera 
jako akeeptanta akceptowanego wzywamy 
każdego, ktoby się znajdował w posiadaniu 
rzeczonego wekslu, aby takowy w przeciągu 
dni 45 od dnia w którym  edykt niniejszy 
po raz trzeci w urzędowej „Gazecie L  ?ow- 
skiej“ ogłoszonym będzie, sądowi tu te jsze­
mu przcdłożzl, gdyż po bezskutecznym  u 
pływie tego term inu weksel ten za umorzo 
uy uznanym zostanie.

Kraków 26 listopada 1880.
(8695 2— 3) O bw ieszczenie.

L. 4082. Celem zaspokojenia resztują- 
cej wierzytelności c. u. uprzyw. Zakładu 
kredytowego włościańskiego w kwocie 66 zł. 
83 ct. z pn. rozpisuje sąd egzekucyjną sprze­
daż realności pod 1. k. 85 w Bandrowie p -  
łożonej, dłużnika M ikołaja Lesiń-kiego w ła­
snej, w dniu 12 stycznia, 9 lutego i 9 m ar­
ca 1881 zawsze o godzinie 9 rano tutaj w 
drodze publicznego pizelargu odbyć się 
mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa na kwotę 261 zł wyprowadzona 
zakład wynusi 26 złr.

W arunki licytacyjne, ak t opisania i o- 
szacowania rzeczonej realności mogą być 
przejrzana w tusądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
U strzyki 11 listopada 1880.

(8694 2— 3) O bw ieszczenie
L. 2823. Celem zaspokojenia wierzy 

telności Simchy Gellesa w kwocie 22 zł. 
w. a. rozpisuje sąd egzekucyjną sprzedaż 
realności pod 1. k. 4y w Łobozwi położonej, 
dłużnika Miuołaja M udryka własnej, w dniu 
19 stycznia, 16 lutego i 16 marca 1881 
zawsze o godzinie 9 rano tutaj w drodze 
publicznego przetargu odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa ua kwotę 400 zł. wyprowadzona, 
zakład wynosi 40 złr.

W arunki licytacyjne, akt opisania i o- 
szacowania rzeczonej realneści mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
U strzyki dnia 11 sierpnia 1880.

(»693 2 —3) O głoszenie.
L 8546. Celem zas,okojeuia wierzy­

telności Nussima Rottenberga w kwocie 50 
złr. z pn rozpisuje sąd egzekucyjną sprzedaż 
połowy realności pod 1. k. 18 w Jas'en in  
położonej, dłużnika Iw ana Packania własnej, 
w dniu 12 stycznia, 9 lutego i 9 marca 
1881 zawsze o godzinio 9 rano tutaj w d ro ­
dze publicznego przetargu odbyć się ma-
j%e%-

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa na kwotę 200 zł. wyprowadzona, 
zakład wynosi 20 zł.

W arunki licytacyjne, akt opisania i o- 
Bzacowania rzeczonej realności mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze.

C k. sąd powiatowy.
Ustrzyki dnia 8 października 1880. 

(8692 2 —31 ©głoszenie.
L 2767. Celem zaspokojenia wierzy­

telności Sim eba Gellesa jako prawonaby wcy 
Leiby Krupią w kwocie 10 złr. rozpisuje 
sąd egzekucyjną sprzedaż placu z rei.lności 
pod 1. k. 3 w Berehach położonej dłużnika 
Pawła Marczaka własnego w dniu 19 stycz­
nia, 16 lutego i 16 marca 1881 zawsze o 
godzinie 9 rano, tutaj w drodze publicznego 
przetargu odbyć się mającą.

Cenę wywołania st-mowi wartość sza­
cunkowa na kwotę 250 zlr. wyprowadzona, 
zakład wynosi 25 złr.

W arunki licytacyjne akt opisania i o- 
szacowania rzeczonej realności mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze.

C. k. aąd po w ato  wy.
Ustrzyki dolne dnia 6 sierpnia 1880. 

(8691 2 —3) O bw ieszczenie.
L. 4104. Celem zaspokojenia wie zylel- 

ności dyrekcyi c. k. uprzywilejowanego za­
kładu kredytowego włościańskiego w e L w o­
wie w kw; cie 191 zł. 84 ct. z pn. rozpisu­
je sąd egzekucyjną sprzedaż realności pod
1. k. 26 w ŁodyDie położonej, dłużników 
Hanuśki i A ntoniego Ihjdam achów  własnej, 
w dniu 12 stycznia, w dniu 9 lutego i w 
dniu 9 marca 1881 zawsze o godzinie 9 ra­
no tutaj w drodze publicznego przetargu od 
być się mającą

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa przy udzieleniu pożyczki na kwo­
tę  400 zł. wyprowadzoua, zakład wynosi 
40 zł. w. a.

W arunki licytacyjne, akt opisania i o- 
szacowania rzeczonej realności mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy
U strzyki dolne dnia 31 grudnia 1879. 

(8690 2 -  3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 3420. Celem zaspokojenia wieizy- 

telności A rona Leiby Bacłimana w kwocie 
44 złr. 78 ct. rozpisuje sąd egzekucyjną 
sprzedaż realności pod 1. k. 73 w Dzwinra- 
czu dolnym położonej, dłużnika Stef .na Kaw­

ki względnie jego sukcesorów własnej, w 
dniu 12 stycznia, 9 lutego i 9 marca 1831, 
zawsze o godzinie 9 rano tutaj w drodze 
publ ezntgo przetargu odbyć się mającą

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa na kwotę 250 zł. wyprowadzona, 
zakład wynosi 75 zł.

W arunki licytacyjne, akt opisania i o- 
szacowania rzeczonej realności mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze.

O. k sąd powiatowy 
Ustrzyki dnia 26 września 1880.

(8689 2 —3) E d y k t .
L  4718 C. k. sąd powiatowy w U- 

hnowie podaje niniejszem  do publicznej w ia­
domości, że na zaspokojenie sumy 511 zł. 
24 ct. a. w. z pn. przymusowa sprzedaż 
realności pod nr. k 25 subr. 14 w Micha- 
łówce położonej, dłużnika Jędrzeja Scbner- 
cha własnej, w tutejszym c. k. sądzie w 
drodze publicznej licytacyi na rzecz c. k. 
uprzyw. zakładu kredytowego włościańskiego 
dnia 20 stycznia, 31 lutego i 21 m ar a 1881, 
każdym razem o godzinie 10 przed połu­
dniom z tem przedsięwziętą zostanie, że na 
pierwszych dwóch term inach realność ta 
tylno za cenę wywołania 3420 zł. w. a. lub 
wyżej te jż e , zaś na trzecim  także i niżej 
ceny wywołania sprzedaną zootauie.

Wadyum wynosi 10 proc. ceny sza­
cunkowej.

R tsztę warunków, tudzież akt opisania 
oszacowania realności przejrzeć można w tu ­
sądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
U huów dnia 8 października 1880. 

(8672 2— 3) K o u k n r a
L. 19961. Przy sądzie powiatowym w 

Liszkach opróżnioną została posada woźnego 
z roczną płacą 250 zł. dodatkiem aktywal- 
nym 25 prc. płacy, um uudurowaniom  i p ra ­
wem postąpienia na wyższą płacę etatową 

Podania o tę lub inną przy sądach ko­
legialnych lub powiatowych opróżnić się m a­
jącą posadę woźnego w myśl rozporządze­
nia m inisterstw a obrony krajowej z 12 lipc-a 
1872 1 98 dz. pr. p. ułożone wnosić należy 
w ezteresh tygodniach od dnia 23 grudnia 
1880 do P  ezydyum sądu krajowego w K ra­
kowie.

Sąd krajowy wyższy 
Kraków 15 grudnia 1860 

(8668 2 3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 11126 C. k. sąd powiatowy w Ni- 

sku przedsieweźuue * dniach 31 stycznia, 
7 marce, i 11 kw ietuia 1881, każdy n ra ­
zem o godzinie 10 z rana egzekucyjna sprze­
daż realności pod 1. 38 w Cholewian.-j gó­
rze położonej stanowiącej ciało hip teczne 
wykazem 1. p. 1 7 i  objęte.

Zakład wynosi 50 zł. w. a.
W arunki licytacyine i odnośne ak ta 

złożone w sądzie do przejrzenia.
Nisko dnia 13 grudnia 1880.

(8670 2— 3) E d y k t .
L 6506. Celem wydobycia naleźytośei 

Towarzystwa zaliczkowego w Łańcucie w 
kwocie 150 zł. z pn. odbędzie się w sądzie 
tutejszym dnia 28 stycznia, 25 lutego, 1 
kwietniu 1881, każdym razem o godzinie 10 
lano, egzekucyjna sprzedaż realności pod 1. 
k. 45 i 47 w Żołyni miasteczku położonych, 
ciała tabularnego nie.-t-mowiąeych 1. k. 45 
Ludwika i Tekli Drzewieckich 1. k. 47 Ga­
bryela Drzewieckiego własnych 

Wady u ni 30 zł. i 65 zł.
Łańcut 28 października 1880.

(8687 2— 3) b b n i e N z c z e n l e .
L. 11127. 0. k. sąd powiatowy w N i­

sko przedsięseźm ie w dniach 31 stycznia, 
7 marca, i 11 kwietnia 1880 każdym razem 
począwszy od godziny 10 rano egzekucyjną 
sprzedaż r.ialuości pod 1. k 79 w Pław ie 
położonej ciała hipotecznego n ietanow iąeej 
i dłużnika M ichała Ż ika  własnej.

Zakład wvnosi 15 zł. w. a. wi runki  
licyta yiue i odnośne akta złożone w sądzie 
do p r ;ejrzeni».

N.sko d n a  13 gm dn ia  1880.
(8679 2 —3) © b w ie H z c « e u l« > .

L. 7340. W c. k. sądzie powiatowym 
w Białej odbędzie się w dniu 10 stycznia 
i 10 lutego 1881, o godziuie 10 przed p o ­
łudniem  celem zaspokojenia wierzytelności 
Auny Plaeheti wej w ilości 300 zł. przym u­
sowa sprzed-ż realności M ichała W ojtowicza 
młodszego w Bestwinie w powiecie Bialskim 
położonych a mianowicie '/z części realno­
ści nr 4 i połowy realności nr. 70.

Cenę wywołania stanowi kwot3 1506 
zł. 27 ct. poniżej której realności te na po­
wyższych term inach sprzedane nie będą. 

W adyum wynosi 151 zł.
Resztę warunków licy tacji i ak t osza­

cowania raoŻDa przejrzeć lub odpisać w re­
g istraturze sądowej.

Kuratorem  niewiadomych wierzycieli 
oraz tych, którzyby rezolucyi dozwalającej li­
cy tacji przed pierwszym term inem  nie o- 
trzymali ustanowiony adwokat tutejszy Dr. 
Jan  Rozner.

0 . k. sąd powiatowy.
Biała 15 października 1880.

(8678 2— 3) E d y k t .
L. 14132. W dniach 1 lutego, 2 m ar­

ca, i 4 kwietuia 1881, o godziuie 10 rano, 
odbędzie się w tutejszym sądzie przymusowa-

sprzedaż realności pod 1. k. 4 subrep. 5 w 
Burczycaeh starych położonej, ciała tabu lar­
nego niestanowiącej, w spraw ie c. k. uprz. 
zakładu kredytowego włościańskiego przeciw 
Dmytrowi Czuchrajowi i masie leżącej ś. p. 
Maryi Szewczyk pto. 407 zł. 90 et. w. a. 
z pn.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
1000 zł.

W adyum 100 zł.
N a pierwszych dwóch term inach r e a l­

ność tylko za lub wyżej ceuy wywołania, na 
trzecim  naw et poniżej takowej sprzeda a 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutej zosądowej registraturze przejrzeć.

O. k. miej. dej. sąd powiatowy
Sam b„r dnia 29 listopada 1880.

(8518 2— 3) E d y k t .
L. 30353. Krakowski c. k. sąd krajo­

wy podaje do wiadomości, iż celem zaspo­
kojenia naleźytośei kasy oszczędności miasta 
Krakowa 2500 zł. w. a. z pn. odbędzie się 
przymusowa sprzedaż realności pod 1. 111 
dz. VI w Krakowie będącej w łasnością Ma­
cieja Kozłowskiego w trzech term inach t  j. 
dnia 25 stycznia, dnia 1 m arca i dnia 31 
marca 1881 r. o godzinie 10 z rana, na 
których realność tylko za em ę szacunkową 
lub wyzszą sprzedaną będzie.

Gdyby na powyższych term inach real­
ność ta za cenę szacunkową lub wyższą 
sprzedaną nie została, ustanawia się do uło­
żenia ułatw iających warunków licytacyjnych 
term in na  dzień 31 marca 1881 o godzinie 
4 po południu.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 9027 zł. w. a , wadyum zaś wyno­
si 902 zł. a. w.

Resztę warunków sprzedaży, akt osza­
cowania i wykaz hipoteczny przejrzeć można 
w registraturze sądowej.

K uratorem  w ierzycieli, którzyby po 5 
listopada 1880 da hipoteki weszli, lub któ- 
rym by reziliieya licytacyjna prz-d  term m em  
doręczoną być me mogła, ustanowionym zostaje 
adwokat Retinger z substytueyą ad w Troj- 
nalskiego.

Kraków 26 listopada 1880.
(8698 2— 3) E d y k t

L. 52177. G. k. sąd krajowy we Lw o­
wie ogłasza n niejszem, że celem zaspokoje­
nia wierzytehioś i pożyczkowej galic. kasy 
osz-.-zędności w kwocie 924 zł. 32 ct. z pu. 
odbędzie s ę na dniu 20 stycznia 18bl o go­
dzinie 10 przed południem  w sądzie tu te j­
szym w sali ustnych rozprav  przym usowa 
publiczna licytacya realności pod 1. 6 4 5 s/4 
we Lwowie położonej M rcina Mroczkowskie 
go własnej, wedle Dom 229 pag. 121 Nr. 
2 hiier. za hipotekę powyższej w ierzytelnoś­
ci służącej, na którym  to term inie realuość 
ta nawet niżej ceny szacunkowej sprzedaną 
będzie.

C*na wywołania 4250 zł. w. a
W adyum 00 zł w. a.
Resztę w.,runków i wyciąg tabularny 

przejrzeć można w tu-sąd. registraturze.
O czem sąd wszystkich interesowanych, 

a mianowicie tych wi-rzyeieli którzyby do 
piero po dniu 19 maja 1880 jako dniu wy 
d m a wyciągu hipotecznego z prawami swe- 
mi względem po wyż wyimeuionśj r-aluości 
do tabuli weszli, lub którym by bądź uchwa­
ła niniejsza. bądź też którakolwiek później 
sza w tym przedmiocie zapaść mająca uchwa­
ła z jakiegokolwiek powodu wcale lub w na 
leży ty m czasie doręczoną być nie m ógł’', przez 
kuratora adwokata Dr. JekG esa z zastęp 
stwein ad a o ata l)r. Czeszera ts. uchw słą z
dnia 31 lip a 1880 1 23685 ustanowionego, 
tudzież niniejszym  edyklem  zaw iadam ia.

Lwów dnia 4 grudnia 1880.
(8685 2— 3) E d y k t .

L. 4155. C. k. sąd powiatowy w Ku- 
tach ogłasza, iż na zaspokojenie w ierzytel­
ności 8o zł. 5 ct. w. a., 85 zł. 5 ct. w a. 
i 1148 zł. 45 ct. w. a z pu publiczna przy­
musowa sprzedaż realności 345 i 346 w 
Kutach. dłużnika Peisac.ha Landw ehr własnej, 
dnia 25 stycznia 25 lut-go i 31 marca JP81 
zawsze o godziuie 9 rc.no przedsięwziętą bę­
dzie i że realaość ta na trzecim  term inie 
nawet poniżej ceny szacunkowej kwotę 3200 
zł. w. a. wynoszącej po z by tą zostauie.

W adyum wynosi 320 zł w. a.
Resstę warunków powziąć można w 

reg istra turze sądowej
Kuty 7 października 1 8 '0 .

(8682 2— 3) O b w - ie N z e z e u ie .
L. 912 5. W e. k. sądzie powiatowym 

w Biał j odbędzie się w dniu 14 6tycznia 
16 lutego i 15 marca 1881 o godzinie 10 
nrzed połudn em, celem zaspokojenia wie­
rzytelności Jana  Pawlety w ilości 800 złr. 
z pn przymusowa sprzedaż realności pod 1. 
20 na prztdm ieści Białej w powiecie Bial­
skim p łożonej, wedle ks gl. gm. Lipniki
1. w. 391 do Maryi Sohlichowej i spadko­
bierców A ndrzeja Śohlicha należącej.

Cenę wywołania stanowi kwota 21(6 
zł. 20 ct., pon żej której realn ść ta na po­
wyższych term inach sprzedaną nie będzie.

W adyum wynosi 211 zł.
Resztę warunków licytacyi i ak t osza- 

ezowania można przejizpć lub odpisać w re- 
m traturze sądowej.

Kuratorem niewiadom ych wierzy6/  . 
oraz tycb, którzyby rezolucji dozwalaj!1’ j 
lioAtaeyi przed p :erwszym term inem  ni*)0 
trzymali ustauowiony adwokat tutejszy 
S tanisław  Łazarski.

Biała dnia 8 listopada 1880.
(8 6 8 ! 2 3) Obw ieszczenie.

L. 9343. W c. k. sądzie powiato#.v . 
w Białej odbywać się będzie w dniach 1 
stycznia, 10 lutego i 7 marca 1881 o 
dżinie 10 )rzed  południem, celem znie»ipD|J 
spółwłasnośei co d i  realności pod 1. 2-39 ' 
5/10 częściach do A nny Janiku wej, 4/10 c*?5 
ciach do M aryannej Kewalezykowej, a 1/* 
część do A nny Ktimontowej należącej, prz?" 
musowa sprzedaż takowej.

Cenę wywołania stanowi kwota 4461 *// 
1 ct., poniżej której realność ta n a  po wyższy1'® 
term inach sprzedaną nie będzie.

W adyum wynosi 450 zł.
Resztę warunków licytacyi i akt os*®' 

cowania można przejrzeć lub odpisać w r®' 
g istraturze sądowej.

Kuratorem n iew idom ych  wierzyć'6 
oraz tych , którzyby rezolucyi dozwalaj!6̂  
licytacyi przed pierwszym  term inem  nie 
trzym ali, ustanowiony adwokat tutejszy Pr‘ 
Ja n  E hrler.

Biała dnia 12 listopada 1880.
(8588 2 —3) E  d y k t.

L. 15446. O. k. sąd powiatowy w SOT 
ju  zawiadamia nieznanego z życia i miej®6'! 
pobytu Jana  Senie, że przeciw niemu p°j 
dniem  2 listopada 1879 do 1. 15446 wuió* 
pozew Joel Freim an ze Stryja o uznanie ** 
właściciela */* realności Nr. 219 w Stryj®' 
że do rozprawy ustnej naznaczono ter#'® 
na dzień 16 lutego 1881 o godzinie 9 ran0, 
że pozew powyższy doręczono ustanowion6' 
mu kuratorowi p. adw. Błońskiemu w SOT 
ju. Wzywa się Jana  Senie zarazem by pr*6 
term inem  ze swoim kuratorem  s :ę poro*"' 
m iał i potrzebnej tem uż inform acji ud*i0' 
lub sam lub przez innego zastępcę na tpr' 
m m  jaw ił się.

Stryj dnia 29 listopada 1880.
(8680 2— 3) O bw ieszczenie.

L. 9182 O k. sąd powiatowy w B‘®# 
łej podaje do wiadomości, że względem [ 
rzytelności Józefa Gwoździewicza w iloś*'1 
3000 zł. z pn. odbędzie się w tutejszvra sf  
dzie publiczna lieytacya dnia 18 styczU®1 
1880 o godzinie 10 z rana w celu -prz^®' 
ży realności Rozalii KogLrowej pod 1. 35 f  
L ipniku pod waruakam i tntejszo-sądowe®jJ 
edyktem  z dnia 29 cz-rwea 1 80 1. 
ogłoszonemi z tem nadm ieni m iem, że 
tymże term inie sprzedać się mająca r e a l n i  
za jakąbęd i cenę naw et poniżej warto*c1 
szseuukowej pozbytą będzie.

Biała 10 listopada 1880 
(8683 2— 3) E d y k t .

L. 4529. C. k. sąd powiatowy w B®' 
dzanowie podaje d» wiadomości, że uchw®" 
c. k. sądu obwodowego w Tarnopolu z d®1' 
29 lLtopada 1880 1 15251 i 1. 15318 zost*1' 
Feliks Jan ick i z Mogielnicy i Stefan D®?’ 
tryk z Budzanowa uznanym i sądownie gł^Pu 
kowstyuii i pod kurat-lę wzięci i ż e d l a n '  
ustanowiouo kuratorów a to dla pierwsz^® 
w osobie Marcina Rogalskiego gospodarz® 
M ogielnicy, a dla drugiego w osobie Andfl1 
cha Skrybijły  gospodarza z Budzanowa.

Budzanów dnia 4 grudnia 1880.
(8521 2— 3) ł  d y k t .

L 31900. G. k. sąd miejsko- dele?t,_ 
wany cywilny w Krasowie podaje d> P° 
blicznęj wiaib mości, że w dniach 9 lute^j 
16 marca i 20 kw ietnia 1881, każdyoi r#, 
zein o 4 popołudniu odbędzie się na z»9P  ̂
kojenie res'.tując>-j naleźytośei G alicy jsk i^  
zakładu kr-dytowego ziemskiego w K ra k o ^  
w kwocie 224 złr. z pn. publiczna l ic y tu j  
reslnośd  włościańskiej I w b. 33 Piotr® 
W alentego Sobczyków w edług 1. w , 
123 Jana  i Agaty Majdrów i według 1- 
b. 130 Franciszka Chrzaua własnej w 
lonkaeh, w powiecie Krakowskim położony*1

Cena wywołania wynosi 950 złr.
W adyum 95 złr.
Resztę warunków licytacyjnych, wy^; 

zy hipoteczne i akt o.-zacowauia przejr^ 
m iżna  w tut. sąd registraturze. h

O czem zawiadamia się niewiadomy^ 
z nazwiska i miejsca pobytu wierzy61* / ' 
którzyby możliwie po dniu 15, 23 i 24 .
pDia 1880 do hipc teki weszli i tych który1', 
by z jakichkolwiek powodów ta rezol°v, 
doręczoną być nie mogła do rąk ustana'*”* 
jącego się kuratora adw. Dr. E ibenscb®1 
z substytueyą adw. Dr. Rettingera.

Kraków 23 listopada 1880 
(8686 2 - 3 )  E d y k t .

L. 6573. W dniach 3 marca, 7 
nia i 5 maja 1881 o 10 godzinie przed Pj 
łudniem  odbędzie się przemusowa spr*0 ,,j 
realności Ju ry  Andrusiewicza w P asie* 1!,, 
pod 1. k. 58 pi łożonej na rzecz c. k. 2®% 
du kredytowego włościańskiego we Lv*° 
pto. 400 złr. z pn.

Cena wywołania 1000 złr.
Zakład 100 złr. 4
Bliższe warunki przejrzeć mo-in® 

t. s. registraturze.
C k. sąd powiatowy.

N adw órna 4 grudn ia  1880.



C833i 3 - 3 )  E  d  j  U t .
i . U  14.050. Sąd krajowy wyższy w Kra- 

°* ie  podaje do wiadomości, że projekty no- 
Jch  wykazów tabularnych dla posiadłości 

k faj ° wej  wpisanych pod nazwami

^  ^  okręgu sądu obwodowego w Tarnow ie: 
Luszowice z folwarkiem Dębowiec, Łu­

bow ice dolne z przyległością Staraw ieś i 
wierze, w gm inie katastralnej Luszowice

 —’ llah rnw ift.

Tymowa 1 7  scheda, Tymowa dwei przeciw osobom które v  .
części: Wnorowszczyzna i Stradom szczyzna podstawie wpisów w nowvTh T  T  f In°Śd ta tylko za ,ub  "J* e j ceny szaeun-
zw sne, w gm inie katastralnej T ym ow a, o- bularnycb z a m i L c l ^  a S S S  o ' •°We’’ Przy . trzeci*  i P°n iżllj t a S f w e js p ^ -
kręgu sądu powiatowego w Brzesku, nych, w dobrej wierze nabyły nieza* lzecz°- J P

G aj, w  gm inie katastralnej G a i, O str/eoa y y ‘
Kopań, Konary, Zielona, w gm inie może być dla stron  p o j e d ^ y f h S'7 *8Zy p  ‘

katastralnej Konary, dłużonym, ani też w rąbie z a n L a * * '-prZ0' ■ . e8ztę warunków można przejrzeć w
Bryczyna do na część, do pierw otnego stanu przyw róconf S °s reSlstraturze trą d o w e j. J
B r y k n ą  dolna część obowiązku zgłoszenia sie T  ^  Ć *
Bryczyna dolna część U jejszczyzna, w z poraienionemi prawami l7h J  k m in ie

gminie katastralnej Bryczyna dolna, okręgu nie uwalnia okoficzność i/  L o ! * f  Z6niaml
W Sk™ m le’ ■ « “ ■ ■ * « "  J *  ,W °  Ć P iJ ® ' »  Ł T e j '

daną zostanie.
Gena wywołania 302 zł. 
Poręczne 10 pr.

Delatyn 22 listopada 1880. /
(8153 2—3) 31. 23.113.

® !> i I t
33om f f. Sejirfggcudjt in Drohobycz

_ ____  C io c in ie  iące prawo juz. uyto z pisane w dawniej- ltdrb mcmit befannt' gegeben, bafc in  ber
o b e£ u 0’8adu powiatowego w Dąbrowie du powiatowego w Skawin , księgach tabularny b, w miejsce któ- ^ fu tto u ź  * 2tngrtegeut)eit be3 L p e B e r g w e r k

Pdzno miasto, w gminm katostealnej Bogucice P ™ .h now* wvkazv tabularne watem,,* hvio - • - ■_ rnz.no lumaw, r, &-----
Pilzno, okręgu sądu powiatowego w Pilzuie 

Babula, w gm inie katastralnej Babula 
°kręgu sądu powiatowego w M ielcu;

I I  W okręgu sądu obwodowego w 
Rzeszowie:

w d ». » ' b K
v okresu sadu powiatowego w Bo- przedmiotem dochodzenia, w skutek podania r  fjcreinbringuug obigcr gorberung bie e

5 • ° ’ Inb skargi przed sąd wniesionoj. jefutioe §eilbiett)ung ber biefer ^orbetung  ju r
C ’ Rudnik przyległość do Krzeszewa, w Kraków 9 listopada 1880. £>ppotfjef bienenben bereitź c).efutiu gejcfjafcteit

i 4zeszuni°- katastralnej! katastralnej Rudnik, (8529 2 —3) *  d  y  k  t  ben ©cbutbnern Jacob unb Heudel Trangott
Siedleszezany, nnwiatowego w | gmm j ^ e n ic a ,  w gm inie katastralnej Jasie- i L  3042. G. k. sąd powiatowy w Kę- ut % om S{o l t I  m  173( 175( 17tt u .

• .  okresu sądu powiatowego w Myślę- tach podaje do powszechnej wiadomości, że 2 8 1 u fjaer. 9, '1 , 12 unb 13 eigentfjumticf) 
nioa okręg S |  w dniu l 6go maja 1 :7 9  Jędzej Pabila w g ^ 5ttg fn 15/16 Sljeile ber in  Drohobycz fub

uiogowiec, w d o T ry ń czy , | nica Wesołów połowa, tudzież Wesołów po- K obiern icach , z pozostawieniem kodycylu ^  121 © tabt gelegenen jfteatitdt ju  ®un*
gowiec, Gorzyce L  s  gminie katastraluej Wesołów, zmarł, w którym  także syn W alenty Fabija ^ en fog Lipe Bergwerk unb Aleksander

Rostoka przyległość do dóbr Olszyny, dziedziczy. . . .  Schorr mit 23ejug auf ben 1) g Sefdjlufj
™ am inie katastralnej Rostoka, { Gdy sądowi miejsce pobytu W alente uom 25 gdm ter 18KO 31- 576 untcr erteid)*

Sukmanie przyległość do dóbr Olszyny, 1 go Fabii nie jest wiadomem, zatem  wzywa terrtben Sebingungen bei bem auf ben 10 
« .n ’nie katastralnej Sukmanie, - s i ę  tegoż aby w przeciągu jednego roku od gjdmxct 188! um 9 Uf)t 93ormittag im SB. 9łr.
6 1 „  ■___I.. rln ftAhr 7,akii- rtatv t.fi0O edvktu w tu te iS Z łm  sa G.m slft  1™ o------t — -." .L  ---------- V.

w gm inie k a U s t r a lu e ^ G ^ o ^ ,  k&1ftstralaej

PrZCWOrfiku f v fynłi  uh 'V- *,vł’*
Czarna przyległość d o  L m cu ta  w g - w g iu m ^  ““• 7 " * " " , ' ieet0ść do dóbr Zakli- ’[daty  tego edyktu w tutejszym  są Izie się t5 anberanmtcn britten SŁermine Beroilligt tourbe.

nie katastralnej C zarn a , p«.ńcuta ^ n h iie  katastr Kończyska, zgłosił i deklaracyę do przyjęcia spadku jjem 0gxgeu Genuine merben bie ae*
Wola bhzsza p rzy leg ło ^  d° Ł*ń«: , ezyn w guni przyleg łość do d ó b r ' wniósł, w przeciwnym bowiem razie spadek bfltf)ten l 5 / ,„  sjifaIitd t§an t^ tle  nad) ben Stu-

w gm inie katastralnej Wola b h isz a a !^ cie w gmin-e katastralnej Bogumiło- , ze zgłaszają ymi się spadkob.ercam. 1 kura- ( gat)enbeź ©runb6uc^eź unb beś ©d)afeung§prot0=
ła  okreeu sadu powiatowego “ ’ Rędłowa, g I torem  dla mego ustanowionym  p. Bronisła- , fDn§ xm ^jjau(d) unb 93ogen aud) unter bem

 1.~ „„„fioirłnść do Buko yt w ice, . , 1 . .  3.    t  ., ! wem Peszków,>kim byłby pertraktow anym , j ertjobenen geriĄttiĄen <Sd)dtmng§n>ertf)e non
7866 fl. 28 2/16 Ir. oSS. offentlic^ nerfteigert

kięgu o»uu p-  •* *---  w
Szyperka przyległość do Bukowy, WłOT,

gminie katastralnej S z y p e rk a , . Lusławice przyległość do Zakliczyna, Lu-
Kurzyna mała p rzy leg ło ść  do Dąbrów- sjawj(.e średnie przyległo-ć do Lubienki, Lu­

ki 1 Klein - Rauehersdorf przyległość do dobr syliwic0 doinei w guiim e katastralnej Lusła-
Kurzyna mała, w gm inie katastralnej Ku- wi(je 0kręku c. k. tądu  powiatowego w

1X7 . .
rzyna mała.mara.

Wola bieliniecka przyległość do U la­
nowa, w gm inie katastralnej Wólka biel ńska, 
okręgu sądu powiatowego w Ulanow ie,

T urza przyległość do Sokołowa, w gm i­
nie katastralnej Turza,

M arkowizna przyległość do Raniżowa 
w gm inie katastralnej Markowizna okreem 
sądu

W ojniczu,
B. w hipotece sądu lra j. w Krakowie 

zapisanych, mianow cie ; 
Przegorzały dobra duchowne, 
Przegorzały dobra szlacheckie, w gm i- 

gminie katastralnej Przegornały,
Wola Justow ska w gm inie katastralnej 

okr^g“ | w ola  Justowska,
Zwierzyniecpowiatowego w Sokołow ie, Zwierzyniec z

Pogwizdów przyległość do dobr Prze- katastr Z.wjerzyuiee. 
k ro tn e  w gm inie katastralnej Pogwizdów, w 0 iszani, a w gm hlie katastralnej Olsza-

ręgu sądu powiatowego w g  • uica, okręgu sądu powiatowego delegowane- 
III . W okręgu s^du obwodowego g 0 miejskiego w K rakowie;

w N ow ym  Sączu : Piekary w gm inie katastralnej Piekary,
Rybień przyległość d i  dobr Nawojowa, c,kręgu sądu pow. w Liszkach ; 

w gm inie katastraln-j Rybień, < kręgu sądu Szczakowa w gm inie katastralnej Szcza
powiatowego delegowanego miejskiego w kowa
Nowym Sąi zu,

Mstów, Raciborzany i M arkuszowa, w

Wygiełzów w gm inie katastralnej W y­

gnanie  ka tastra lny  Markuszowa,
Pisarzowa w gm inie katastralnej P isa ­

rzowa,
Wola Skrzydiańska przyległość do dóbr 

S k rzyd lna ,  w gm inie katastralnej Wola 
Skrzydlańska,

Skrzydlna w gm inie katastralnej Skrzy- g ie łzów ; okręgu sądu powiatowego w Chrza- 
t  • ■ 1 i 1 1 • r -  now iei położonych, według ustswy Kraiowei
Lim anowa w gm m ie katastralnej Li- z 20 marca 1874 I 29 dz ust kraj wygo-

m iI10T ? ’ a ! - c  • • . t t0WaDe Zft 110we w?kazy tab u h rn e  poczyna-
arr 1 °M 8rrk a 11 y W gm im e k  « «  0(1 dnia 15 Srudnia  1880 uważane bedąstrslnej M ordarka a 0d tegoż dnia wolno takowe przeglądnąć

Janowice i Dobromow przyległość dóbr w dotyczącym sądzie kolegialnym a miano 
• katastralnej Janowice, wici0 wymienione pod I. w sądzie obwodo-

Kęty 24 wrzeŚDia .1880.
(8583 2—3) Obwieszczenie.

L. 2814. O. k. sąd powiatowy w Łące 
podaje do powszechnej wiadomości, że ce­
lem zaspokojenia sumy resztująeej 45 zł. 16 
ct. a. w. z pn. odbędzie się na rzecz zakła­
du kredytowego włościańskiego we Lwowie 
publiczna przymusowa sprzedaż realuości pod 
i. k. 14 rep. 80 w Oziminie, dłużnikowi 
Dmytrowi Lewczakowi należącej, ciała tabu­
larnego uiestanowiącej, w trzech term inach 

Półwsiem , w gm inie {8 lutego, 8 marca i 6 kw ietnia 1881, każ­
dym razem o 10 godzinie z raua w biurze 
tut. e. k. sądu.

O czem wszystkich chęć kupienia m a­
jących zawiadamia się z tą uw agą, że wa­
runki, pod któremi sprzedaż powyższa się 
odbędzie, przejrzeć można bądź w registratu  
rze tu t. c. k. sądu, bądź też na term iuie li­
cytacyjnym  w biurze przeprowadzającego li- 
cytacyę komisarza sądowtgo. ^

Łąka 11 sierpnia 1 8 SO.

, . , i • n  1(8570 2— 3) K o n k u r s  
Dąbrowa w gm inie katastraluej Dą- ( ^  1884. Oelem stałego obsadzenia po

bro*a , f
Dąb w gm inie katastralnej Dąb,
Babice w gm inie katastralnej Babice,

Jeieó w gm inie katastralnej Jeleń, 
Długoszyn w gm inie katastralnej Dłu- 

goszyn

okręgu s a d l  powiatowego w Limanowy, wym w lam ow ie  j.'uu ±i. « 0<ju 610 uu w OUO* |  „
Jiibtrzębia w gunn is k»ta8trahie,j Ja  Wym w Rzeszowie, pod III. w sadzie obwo- |  s â rym » każda z płac$ 30^ zł. w. a. i wol

:„i. Tiip-ż- rłńu/um w  Nowyru-Sąezu, pod IV . A. i B . j 110111 w budynku szkolnym;-fil ial .nT„h . 1 \ m /"! o J/a ar i a P.) rihJ

—   -  0  *.

sad nauczycielskich w okręgu szkolnym so-

SSor Scgiun ber 5eitbietl)ung ^at jeber ifauf= 
tuftigc 10 pr. beS Slu§rufśpreije§ b t. 7^6 
ft. 63 !r, eutmeber in baaren (Selbe ober in 
SautionSfaljigen (Sffeften nac^ bem le^ten 
X agś!utfe ber Semberger 3 £itun9 otó Sabtum  
yu §anbcn  ber Sijitation»comiij'ion ju  erlegen. 
^ e r  © dja^ungśaft, bie ^abutarej;tra!tc unb 
bie tneitere ŚijitationSbebingniffc fonnen in 
ber fjg K cgiftratur eingefefjen merben. §ieńon 
merben famtlictje Snterefjenten ferner bie bem 
fieben unb SBotpmrte nad) unbefannten J sef 
Kasprowie/, ju  §anben  bel oom Slmtlwegeu 
beftcKten l£nrator§ § r .  SXbo. 2 )r. W dski fo 
mirb bie liegenbe SłaĄlafjmufft ber Ju lia  Juch­
niewicz ju  ^dnben  bel S u ra to r l § r .  ® r. 
Wolski unb alle biejetiige ©taubiger, melĄe 
erft nad) bem 20 Śejember 1879 bingtiĄe 
ffteĄte auf bie fd)idf)nenfd)en 9iealitatźantf)eile 
erraerben fotlten. ferner benen biefer 
t^unglbefdjeib ober bie weitere in biefer 21n= 
getegenfjeit ju  ertaffenben SBefdjeibe a u l  m ai 
immer fiit einem ©runbe eutmeber gar nidjt 
ober ntĄ t red)tjeitig jngeftettt merben fbnnten 
ju  §anben  De  ̂ non silmt5mcgen beftetlten Su*

Raciborzany, w gm inie katastraluej —    _—  „  i ;m innarf. 1 wym w Tarnowie pod II. w sądzie obwodo
„      ̂ wym w Ri ‘ J TTr -------, -u - -

strzębia, okręgu sądu powiatowego w Cięż- dowym w inuw jm -oąw u, i , .
kowica^h, w sądzie krajowym w Krakowie , jak  row-1 . b) filialnych : 1) w Osbłowie, %) Chło

Siołkowa cum Zofinów w gm inie ka nj eżt od tegoż dnia wszelkie nowe p r a - ! P,atj n i e , 3) w Mycowie, 4) Łubowic, 5)
i....; wa< C7y to własności, c /y  zastaau  czy j a . |  Bzmitkowie, 6)  Zabcu murowanym 7) Znia

kal kim ig łasza  się konkurs na następujące ra to r l § r  $lbo. ® r Wi-lski nerftanbigt. 
posady przy szko łach ; Drohobycz am 9 Dftober 1880.

a) etatow ych; 1) w Kamionce strum . (8674 2 — 3) O bw ieszczenie, 
jedna posada przy szkole 5 -klasowej z płacą L. 10932. Złoczowski c. k. sąd obwo-
450 zł. a. w , 2) taka sama posada w Ra- do wy jako handlowy podaje do wiadomości 
dzieehowie, 3) Jastrzębicy, 4) Łuczycsch, 5) powszechnej, że w roku 1881 ogłaszać bę- 
Opolsku, 6) Rożdziałowie, 7) W orochcie, 8) dzie wpisy do rejestrów handlowyah w cza 
w Foturzycy, 9) w Zawiszni, 10) w Budy- 8opismach ; „Gazeta w iedeńska11, „Gazeta 
ninie, 11) w Chorobrowie, 12) U hrynow ie, Lwowska* i „Przegląd adm inistracyjny i są- 
13) w D -rnow ie, 14) w Pobużauach, 15) dowy“, zaś wpisy do rejestru  spółek gospo- 
Sienkowie, 16) Wyrowie, 17) w M ilatynie darczyeh i zarobkujących tylko w czasopi­

śmie „Gazeta Lwowska*.
Złoczów dnia 15 grudnia 1880.

(8647 2 3) E  d  y  k  t .
L 4430. VII. 13271/74. C. k. sąd po­

wiatowy w Niepołomicach przeprowadzi ce-tastralnei Siołkowa, . . I *»; -  " — ości, c/y  zasiać u cz,jr j » - . 8 )' 8 zarna«'i«.ach’ « i " w  Żńbkowie 10) wiatowJ w iNiepoiomicacn przeprowaazi ce-
StroAe w yżnie, w gm im e katastralnej kmbądz inne m w o  ^ eczu« ; w Bojauicach, 11) w H Óholowie,12)w  H o ^ k o - lem uspokojen ia  sumy pożyczkowej 300 zł.

b,ę do nieruchom ości księgą gruntow a obję |  ^  ^  U )  Korczynie, a; a niespłaconej jeszcze resz-
Konvt >»io Ma/.hn^i Alkil. 17) Poź- Pf 273 z tf- 3 J"■ ,»■ * PD‘ Da 12002 Ga-

Zakładu kredytowego Ziemskiego
egzekucyjną publiczną sprzedał
d k. 71 w Pierzehowie do*

N ow ym -(celem  ustalenia powyżej wymieniouych_ wy-1  d łu g iT ^ ro n fe , g fw " B a b ic z a c h ,  łoZo“ e) »‘w*dle wyk. hip. 1. 71 własność
9.7) n ^ a^ i a„Ł.h 9R1 lao-oni -29) Kulikuwie tabularną dłuzmezej masy spadkowej Janatargu. , . kazÓW tabu!arQF h s*d kraJofty WyŻ3Zy 27) Derewlanach, 28) Jagoni, 29) Kulikowie laDUiari - . ,

IV W okręgu sądu krajowego w Krakowie; wzywa : „ o d s t a w i e  H pow . kam.), 30) M .latyme nowym, 31) Nie- M 0ntla ^ n o w ią -e j ,  w trzech term inach hcy-
A  W  t e b u l i  krajowej Lwowskiej pod a) wszystkich, U oizyby nai P.°vd̂ a ^ e j słuchowie, 32) Obydowie. 33) Ordowie. 34) ^cy jnych  mianowicie dnia 4 lutego dnia

: . • L ;  zanisanych: jaku go . p raw a , przed otwarciom tych no- j ^  R,'iaił0wie. 36) Strv- 7 marea 1 dm a kw ietnia 1881 każdym
razem o g  dżinie 10 przed południem.

B“ bD i' ,  d .  i w w M  w . t u M M - n o  " I J f T j S t '  J{{  1000 “ •
u f j t r S  B »cbni., .k ręg u  <ł4« pom rfcuu., u to b«u , Lisku, 4 5 ) 'N ahorrueli, 46) Eukobutuchi 41) W ju i^  b ipo terau ; tuj realuości 1 re s i-

„ Katasi i Qa ez doplsan)ei odpisanie lub przepisa- barvłowei w każdei z płaea 250 zł W3m nkow licytacyjnych przejrzeć można
P0W' T k  Z 'n «  g ś im e  katautrulnej U-pr«»  'k p r , J  -  b S J . k .  -  regiu.raturae agdorrej.

i , J „ S u  po .,arow ego W W .,, ehomusc, lu b  . . . .  M  ' S T U ' ? ' ’;kliczyn, okręgu sąd i powiatowego
mężu,

N ieprześna w gm inie katastralu- 
prześna,

Wit mszyce w gm inie katastr-lnej 
ruszyce,

Woj- cnomosci iuo pcujr-Łtuiaro. .
lub w jakibądź inny siko lny“ min podania upływ a z dniem  31g-

J tw am em W8tych now ych' wykazów tabular- s l7 (' ^ ia 18S1. Podania wnosić n a K ż y n a rę -
i Wi e -  nych Z y l  do jakiej ńieruchom ośfi wpisanej ce władz przełożonych i zaopatrzyć przepi j w ie  nycn naoyu ao jaąiej k j sanemi Zułączmkami oraz wykazem dotych

•e „ w te wyaazy do jej czę J P . czasowej służby n&leżycie w dokum enta zao
Zawada w gm inie katastralnej Z a -  służebności lub wogole jakie inne prawa do tfŁ0

w ada. wpisu hipotecznego uprzym ionione, o l^e Podania wniesione po term inie lub
Zonia w gm inie katastralnej Zonia, o- te prawa jako do ^awI*0e o n jedotatecznie udokumentowane zostana kom

kręgu sądu powiatowego w Wiśniczu zwrócone bez uwzględnienia:
Kobierzyn w gm inie katastralnej Ko żtn iu  nowej Księgi g iu  J  zg łosili Ksda 8zkolna okręgowa

w ne nie zostały, aby z temi prawami zgłosili w Sokalu 1& Krudu .a 1880.
sie do dotyczącego sądu kolegialnego arn ia- 

- now ieie : co do wykazów tabularnych ad I. (8645 2 3) E  d  y  fc t .
3 sadu obwodowego w Tarnowie, co do L. 6864. 0. k. sąd ; powiatowy w De
ykazów tabularnych ad II- do sądu obwo- latynie oznajmia, że na żądanie banku za

-rrl..,.AuT tohn lir.i7lrnwi.crn Niily.ieia odhedz e sie na dniu 11

Niepołomice dnia 3 listopada 1880

Doniesienia prywatne.

Pi acownia
l sukien damskich. »:

3  Z ł. £
4 r f .

bierzyn, w okręgu sądu powiatowego 
Skawinie;

Bachowice w gm inie ka!astralnej Ba _
chowice okręgu sądu powiatowego w Wa- do sądu obwodowego w Tarnowie, co do L
dowicach wykazów tabularnych ad II. do sądu obwo- latynie ozuaiuua, io  na z^uauie uauau za ^  im .m < - i w m m u o w e o a  a  *.*. do»  « .  i

Surówka vel Szczurówka przyległość dowego w Rzeszowie, co do wykazów tabu liczkowego Nadzieja odbędz e się na dniu 11 S  S u k i e n k i  d z i e c i n n e  od i  do 3  z ł .  ^
, w katastrulnci Suió^wka, larnych ad I I I  do sądu obwodowego w No- lutego, 25 lutego i 11 marea 1*81 każdym ^  . Przyjmuje się wszelkie zamówienia na pro- k

Kl s ane  i Si^r.-za w am inie’katastralnej wym-Sączu, co do wykazów tabularnych ad razem o godzinń 10 rano w sądzie publi- 4  win®yę 1 ^ykony.wa się wszywko w oznaczonym ^
Klasnę > S w r a a , A  \  B do 8ądu k ra jo w eg o  w Kr a k o wi e  czna egzekucyjna sprzedaż realności Jod 1 J  ozasui podług^jswieższyeh iurnali.

VA Suknia zwykła 
S u k u '“  s t r o j u a  .

^  Snknitt je d w a b n a ......................5  x ł .  |(
h* S u k n ie  t a r l a t a n o w e  od 3  z ł .  dę 3  z ł .  5

do Bil oznaczonym £
-  5Klasnę i bieruza, w ^unm e ŁaiflBu-.»vj  ̂ „Siercza, okręgu sądu powiitowego w Wie- IV. A. i B. do sądu krajowego w Krakowie czna egzekucyjna sprzeaaz realności pod 1 rĄ  «  * ■ « ’ __-

liczce, najdalej do dnia 15 marca 1882, gdyż 49 w Mikuliczynie położonej, niehipotecznej 2  A n i e l a  D z i a c L o S Z V  %
Sporysz przyległość do dóbr Obszary, prawnym skutkiem zaniedbania lub uchybie- A ndryja Lucenko własnej, celem wydobycia j? ulica Skarbkow ska 1. l »  (lub od olicv ^
>iniA katastralnej Sporysz, okręgu sądu nift tego^ term inu ^jest utrata prawa do po- sumy 100 zł. z pn. 4  S t r z e l e c k i e j  1 .4 .)  jfl

1 '  fl o /A n b  ł o , m ; „ Q„K ra. S _________________________________________ /7 9 1 8  6 __ ?) J
r --^  --o------- - - .

w gm inie katastralnej Sporysz, okręgu sądu nia tego term inu
powiatowego w Ż yw cu , I szukiwania zgłosić się mającej p re ten s ji Przy pierwszych dwóch term inach re-1 • M W
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S t o ! y  d ę b o w e
rozsuwane

do pokoju jadaluego nowej kons.nikeyi - 
rysunku francuskiego, są do nabyeir. w pra­

cowni wyrooow stolarskich
F. Tonorc wiozą i G. Skoropada

przy ul. Łyczakowskiej 1, 4 w oficynach.
(8479 o-4)

^ 30eX3a x t s a u g 0 «
Bi 1© ępo f i  erze b e  w na tylko sumien­

nie i ra^lykai- i© ^  oprowadzona kuraeya ©ko* 
rób sflilityczuyc jest jedyną rękojmią uchy­
lenia najsmutniejszych następstw w przyszłości. T a- 
k o w ą z a p e w n ia  na podstawie ścisłych badań i licznych 
doświadczeń swej piętnastoletniej praktyki S p e c ja ­
lista do cłnoi-t.b sifilltycziiych i skórnych, 
prkt. lekarz medyoyny, chirurgii i akuszeryi

Ś S T .  J S i . 'H T J M U E P J T E Ł
mieszkający przy ulicy Sobieskiego (nowa) licz. 12 
pierwsze piętro, irzwi nr. 16. Ordynujo od 9tej do 
lszej przed, od 2 giej do 6tej po południu.

dany, wrzody, wyrzuty skórne wszcikiego rodzaju, 
zakaźne i kataralne u pławy u mężczyzn i kobiet, stry- 
ktury, zgubne ukntki < a m o g <  a r .  i ,  jak osłabienia 
nerwowe, iinpatcneye, nasieniotoki, inkliuacyc 
do suchot i t. d., tudzież bladaezkę i niektóre wy­
padki niepłednośei — i«czy bez bolu gruntownie i 
pod zaręczeniem najściślejszej d y sk re c ji. Zamiej­
scowym idziela rady listownie i wysyła na żądanie 
jpkarstw?.. w dyskreeyonalny sposób. (6681 25 -  25)

Jillll

Z n a n y  w e  J ^ w o w i e  o d  4 5  l a t  
i s t n i e j ą c y  (6330 1 5 -? )

f t H e p i a a ó w
p i a n i n ,  h a r m o n i u m  i  i n ­

n y c h  i n s t m i m e n t ó w

UfTT J A l r  A  B A L K O  i i ? |
otrzymał n o w e  t r a o s p o r t a  f o r t e p i a ­
n ó w  i  p t a s i i n  z pierwszorzędnych fabryk 

i tak wiedeńskich jako też i zagranicznych, oso­
biście prze* właściciela wybranych, które po 
nader umiarkowanych cenach z gwarancyą na lat 

10 wysprzedaje się. 
n l .  K a r o l a  J L n d w iK a  l i c z b a  7 .

S in g erstra ss3  Nr. 15 w w e F  £ 5 1 1 1 1 7 1 7 1 1  i ł p t e k a r *
Zum pldeu . Reidisaiifel. 4  w e  w i e i l n i * 1’

Pigułki krew przeczyszczające,
znaezeniu, albowiem istotnio nie ma słabości, w któryehby to pigułki nie udowodniły w tysiącznych wypa_ 
kaeh swej cudownej skuteczności. W najuporczj wszyeh wypadkach, gdzie wiele innych medykamentów B 
daremnie używano, nastąpiło wskutek użycia tych pigułek u; krótkim czasie zupełne uzdrowienie. Pud©' 
k* z 15 nuaełkaiui SI © .„ ru lon z o p u d ełek  1 złr . 5 ct. pocztą 1 złr . 1® c 
(Mniej jak  rulon nie T ysyła  się). Wysyłka za zaliczeniem lub za przekazem.
S tr tk  Weszła mnoga ilość listów, w których konsume lei tych pigułek za odzyskanie zdrowia po przeby®1̂  
różnorodnych i ciężkich chorób, wyrażają swe dzięki. Każcly, kto tylko raz tych pigułek spróbował, z®,l®c‘
dalej ten środek. - j j l j j_Przytaczamy niektóre z tych pism dziękczynnych.

S'e ponownie o przysłanie mi znowu trzech rrloy  '•
Z poważanie®

Altstadt, II września 1878. J. Wagner-

Rajsko dnia 22 listopada 1879- , 
Wieiee szanowny Panie Pserhofer: Pisemnie ®® 

siebie i od wielu innych, którym pańskie „pig1”  .*
krew przeczyszczające" do wyzdrowienia się p tyoz.1'
niły, mam zuzezyt wynurz je  panu największe pedzif 
kowanie. W wielu słabościach udowodniły pańskie p1'  
gułki cudowną skuteczność leczniczą tam, gdzie wie*® 
innych środków nie pomogłe. Przeć w kre dotoko^* 
kobiet, niereiiuiarnej nenstruacyi, parciu moczu, dTK 
źnieniu żołądka i kurczom żołądkowym, zawrotom * 
wielu innym chorobom, pomogły te pigułki gru**W 
wuie. Z ^ełnem zaufaniem upraszam o i rzymianie ®* 
12 rulouow. Z poważaniem

E. z w illin g .

Eseuey 17 maja 1874. 
Wielmożny P an ie ! Ponieważ pańskie „kreW 

przeeiyszczające pigułni'‘ moją żonę cierpiącą 
długie lata na chroniczne bole w żołądku i r e u ® j  
tyzm w członkach, nietylko d i zdrowiap oprow adzili’ 
leez nadały jej młodocianą siłę, nie mogąc oprzeć ■**? 
naljganiom innych, cierpiących na podobne ehoiob,Vi 

. upraszam o ponowne przysłanie mi 2 rulonów tyc® 
i cudownych pigułek za zaliczeniem. 
____________________ Z poważaniem Błażej S fistek .

Szanowny panie Pserhofer; Przysłane mi 3l /2 
rulony pańskich zbawiennych pigułek, nietylko po­
mogły r a  moje w pierwszym liście panu opisano cier­
pienia, lecz takowe zupełnie zwalczyły. Moja żona, 
która od wielu lat róż„yeh używała kuraeyj i zupeł­
nie wychudła, wyzdrowiała zapomoeą pańskich wy­
bornych pigułek, i odzyskała wesołość i dobry humor. 
Dziękuję panu w imieniu całej mojej familii, życzę 
panu z całego serca itd. Za dołączonych 1'* złr. przy- 
szlij mi pan znowu pigułek, ażebym i innym cierpią­
cym mógł dać pomoc.

Gałaez 25 lutego 1879. Rudolf Weidner.

Wielmożny Panie ! Szczęśliwym trafi :u  dostałem 
pańskich pigułek kret przeczyszczających, które u 
mnie cudu zdziałały. Cierpiałem długie lata na bole 
w głowie i zawrót. Przyjaciółka dała n i i 0 pigułek 
wybornych pańskich i tych 10 pigułek zupełnie mię 
uzdrowiły, to cud. Dziękując proszę o przysłanie ru ­
lonu pigułek.

Wielki Zsam 3 grudnia 1878. M alw ina S zabo.

Wielmożny Panie! Nie posiadam słów, ażebym 
panu za wyborną skuteczność .pigułek krew przeezy- 
szezającyuM mógł wypowiedzieć moje najżywsze po­
dziękowanie, albowiem choroba, która mnie kilka lat 
trapiła, po użyciu tychże zniknęła i mam się obecnie 
zupełnie dobrze. Na ż.ądanie innych cierpiących pro-

Amei jkańska maść gośćcowa
szybko i niezawodnie skutkująca, bezsprzecznie naj­
lepszy środek przeciw wszelkim chorobom gośćco­
wym i reumatycznym, jako to: słabościom w grzbie- 
eio pacierzowym, rwaniu w członkach, ischias, . 
migrenie, nerwowemu bolu zębów, bolu głowy, i 
strzykaniu w uszach itp. i zł, 20 et. I

g ł o w y  ustępuje w kilku minutach. W trzeob 
wielkościach po 80 ct., 1 złr. i 1 złr. -- O ct. v Op*1' 
kowanie 10  et.)

Proszek przeciw poceniu si@
nóg. Proszek ieu usuwa p o t ,  a przeto i u*®' 
przyjemny odor , konserwuje obuwie i jesi zupę* 
nie nieszkodliwy. Cena pudełka KO et.

Chińskie mydło toaleto we, r S :  j p ate pectoralą F.?“t e 4,j% S I

a
"W ieczory R o d z in n e  

pismo ;ilustrow£:ie tygoikkwB
<illa daiecie

W y c h o d z i pod redakcyą L u d i o i k i  H a n k e  i kierunkiem literackim  
J .  Z a l e s k i e j ,  w form acie dużego arkusza o 16 sir. z dołącze­

niem dw a razy na m iesiąc dodatku tegoż formatu o 4 str,
M .

P'smo zamieszcza: Obrazki religijn o-m oralne, Potricści i K o m e d y jk i, O po­
w iadania JiistoryeLine, Życiorysy, P ogadanki naukow e, P odróże  
i opisy krajów , W iersze, Śpiewy z tow arzyszeniem  fortepianu, 
G ry, liugadki, ła m ig łó w k i.

Prenum erata , w yn o si:
w W arszaw ie : Rooznie rs. 4 i na szpital dziecinny kp. 10. Kwartalnie: rs. 1 i nr. szp. dz. 
kp. 21/, W e  Lwowie u Gubrynowieza i Schmidta -  "rocznie: 7 złr. 20 ct. — kwartalnie 1 złr. 
80 ct. Z przesyłką na prowineyę: rocznie 8 złr. 80 et., kwartalnie 2 złr. 20 ct. W  K rakow ie  
u Gebethnera i Sp., ocznie 6 złr. 60 et — kwartalnie 1 złr. 6-5 ct. Z p rzety łkf na prowineyę: 
i  ocznie 8 złr. — kwartalnie 2 złr. W  Poznaniu  u J. N. Kamińsk,ego. Rocznie marek 14, 

kwartalnie marek 3 fenig. 50. Z przesyłką na prowineyę marek 16, kwartalnie marek 4-
_(8 'U't) 3 -  5>_

szc z  pomiędzy■ mydeł, po użyciu tegoż, skóra staje i 
się jak  aksamit, i zatrzymuje bardzo przyjem ny  
zapach Jest bardzo wydatne i nie usycha.
Sztuka 70 centów

T j 'iq l r p y - — P n l v P T *  powszechnie znany środek 
X l c U A t U - r  U l Y t U ,  tomowy przeciw katarowi, 

chrypce, kaszlowi kuro^w em u itp. Pudełko 35 ct.

Braci Lendtner, sławne pla- i
sicrki on nagniotków w pudełkach po 12 s,.tuk 
60 ct., 3 sztuki 18 et. Najleprzy środek przeciw . 
tym dokuczliwym ciarpieuiom i łatwy w użyciu, j

l- llcp y iP JT fl (Pra*kie kropie) przeciw
Oi Li y O l t l  zepsutemu żołądkowi, złe- i 

mu trawieniu, b dom ,w spadnieh częściach ciała 
wszelkiego rodzaju, wyborny środek domowy Pla- ; 
ko,i 20  et.

T ran  z w ątrąby if” ™ ;  ;
starannie ■ zySjpzony, wybornej jakości. Flakon 1 vt. !

M i n  E  jb - r ,  czysto bhiński środek (także Ho- I 
l i X l d  X U K U , p., ZWfiny) przeciw nerwowym 

cierpieniom głowy, w twarzy, i cierpieniom zębów, ; 
migren,e i t. p. przez lekarzy aprobowany i zale­
cony. Kropla roztarta na czole lub w skroń a b ó 1

Wszystkie francuskie specyfika utrzymuję bądź na składzie, lub dostarczam takowych na z a d a n i 1 
rychło i tanio. (7873 6 — 12")

z najlepszych i najprzyjemniejszych środków po*
; mocnych przeciw zaflegmienin, kaszlowi, chrypc®
i kataiowi, bolom w piersiach i płucach, uciążliwosś
; ciom w krtani Pudełko 50 ct'

: P o m a d a  tanochm ow a
; na od wielu lat jakc najlepszy środek na poro-l
j włosów i używana przez lekarzy i innych. Piękni®

ozdobion- słoik 2 złr.

Plaster uniwersalny
ny z uderzenia i ukłóeia, brzydkim ezerako® 
wszelkiego rodzaju, nawet zasta.- ałym, a ciągi® 
odnar iającym się wrzodom, wrzodom gri czołowy®! 
na dzikie mięso -  zranione lub zapalone piersi, 
na odmrożone części, gościec w nogach i tym p0' 
dobnym cierpieniom doświadczony środek. Słoik 50 <*-

uniwersalna s ó 1 przeczysz-
etESij^Cł*-, pr/.ez A: W. B u l l i  i c h ,  węybroriiy 
śroodek domowy przeciw wszelkim następstwo®; 
pochodzącym ze zwichniętego trawienia to : przecie 
holu głowy, zawrotowi, kurczowi żołądka, /gmiz®; 
hemoroidom, zatwardzeniu i t. p. Pakiet I zł.

K f t  H T O B  ^ Y M l  R N !
c. ko wprayw. ga lic .

i a i k i
M t i p t i j ®  t  i B f p j p a s o d l s Ł j ®  

pod *.varunkami najprzystępniejszem i

n « L ! S f f  H P § f E C . - . 1 I 1 ,
jako też

5°|0 Pre;niowaae Listy hipoteczne,
które w edług prawa z dnia 1 lipea 1868 (Dz. p. P., XXXVIII, Nr. 98] 
i najwyższego post. z dnia 17 grudnia 1871 r m ogą być użyte do lokowa- 
plh kapitelów funduszow ych, pupilarnyeh, kaucyj m ałżeńskich w ojskow ych. 

n.s kaucye i w ad ya , . ^  s ą  w tym że kantorze do nabycia.
Hiizystkie polecenia z prow incyi w yk on ają  «!«{ Kezzwłocziil© po 

iiiK n n cu i. hez doliczeni© t>rowlzvi. (6679 2 4 —?)

q  D r . F r . L e n g i e l a

§ B a l s a m  y.
^  ouż sam sok roślinny, który z brzozy cieknie, jeżeli się pień zawieieł,

znany jest od najdawniejszej pamięci jako wyborny środek piękności, jeżel. się 
ale ten sok przyrządzi podług przepisu wynalazcy w drodze chemicznej na bal- 
sam, wtedy nabiera on istotnie cudownej skuteczności. Jeżeli się tym balsamem 
posmaruje wieczór twarz lub inueB n-isea skóry, w ted y zaraź nastc^p- 
negortn ia  w ydzielają się łc  rsk i zc sk óry , która p »- 

jtciu sU.ye się u ic n ią c o  b ia łą  i detik ataą .
Balsam ten wygładza powstałe na twarzy zmarszczki i blizny ospowate 

i nadaje jej kolor młodociany, skórze nadaje bieli, delikatności i świeżości, 
usuwa w najkrótszym czasie piegi, ostudy, znamiona przyrodzona; czerwoność 
nosa, pryszczyki i inne nieczystości naskórne. Cena stągwi wraz z przepisem 
użycia 1 zł. 50 et

Składy we L w o w i e  u Z. Ruekera aptekarza, we f f i e a i i i u  u P ). Neustein aptekarza, 
Plankongaese, w P e s z c i e  u Józ Tórobk; w P r a d z e  u Józ. Fiirst. w B e r n i e  u Franciszka 
Edera, w G r a c  u u H. Kielhauser, w L i n c u  u J, L. Friihstiiek.

od©>
(2621 2 1 - ? )  

& O O O TO O O O O O O O O

J g ł o s z e n i e  l i c y t a c y i .
(8717 1—3)

-O H O -

z i t  i i t a w n i c z y
galicyjskiego B M C  kredytowego

ul:'ca Jagiellońska 1. 3 (dom własny)
podaje do ogólnej wiadomości, iż zapadłe do dnia 31 paździer­
nika 1880 r. zastawy w dniach 12 i 13 stycznia 1881 roku 
w godzinach od 9 do 3 przez publiczną licytację (w myśl 
§. 59) najwięcej dającemu za gotówkę sprzedane zostaną*

Rów nocześnie w zyw am y w łaścicieli kw itów  przedawnionych, bj się  ̂
podniesienie m ożliwych nadw yżek licytacyjnych zgłosić zechcieli, pom ewą2 
takowe, stosow nie do § 26 Regulam inu oddziału zastaw niczego, po upływ i6 
trzech lat przepadają.

LWÓW dnia 24 grudnia 1880.



11

l
I

}

l

I żarski w Nowym oaczu p. Kosterkiewieżowa wdowa. 
1 Ig. Garan, S. Lichtman vv Oświęcimie J . Grzysieeki 
ant w Przemyślu Pr. Nalilik apt., p. Gajdeczka. p 
Kozłowski i P- Machulski, w Przeworsku p Swita-lski 
apt w Kadowcaeh p. B Teiefcmann, w Rawie p_Jan 
Distl ant W Rzeszowie B. -J. Sehaiter i syn i Kali­
nowski apt w Samborze J- Kriegseisen apt., w Sano­
ku J  Zarewiez apt., w Stryju p. Drągowski apt. i p. 
J  D Nussenblatt, w Szczurowie W. Heinz a p t , w 
Tarnopolu p Jamrógiewicz apt., w Tarnowie E. Rank 
apt p W i ' A. Wielogórski, w Wadowicach p. Fol- 
tin w Zaleszczykach p. Kodrębsbi, w Żółkwi p. Naklik, 
w Stanisławowie p. Amirowiez apt., w Zyweu p. Blu- 
monthal apt w Busku p. Eugen. v. Wysoezański apt.Do głównego składu

| fortepianów i Pianin,
|  harmonii i organów
<j B u d n ik a  M arka

*ł/e Lwowie ul Teatralna 1 30
novre transporta fortepianów i

Z 3£ X S a K S Z Z Z S E Z ^

Kalendarz M

i
uuwo irauspuiŁO' iw* i)v |ł*»w «v .. -

n i *1 osobiście przez właściciela wybranych, 
aJlepszyeh fabryk wiedeńskich i zagranicznych 

Gwaraiicya. na lat lO.
° 6ny sprzedaży i zamiany instrumentów naj- 

umiarkowańsze. 
b- ł  Tamże najbogatsza i najtańsza 
P0*yczalnia. (5183 2 1 - ? )

c k  nadworny optyk i m echanik we 
L W O W IE , K a ro la  Ludw ika licz. 9  
róg ulicy Sykstuskiej, poJeoa szanow nej P. 
T P u b liczn o śc i‘swój bogato zaopatrzony  i na jw iększy  

sk ład  tow arów , jako t o :
O k u  l a r y  i  c w i k i e r y  rozmaitego fasonu 

z różnorodnemi szkłami od 1 zł. począwszy i wyżej

Łornotki ręczne w oprawie rogowej, szyldkretowej, 
srebrnej," złotej, z perłowej maeiey i słoniowej

Lo r n e t y  teatralne od "B B inokie wojskowe od "1  
3 zł. i wyżej. zł i wyżej.

IK a lek o w id ze  od FWleleskopy, perspektywy my- 
JB F   ̂ zj- i wyżej. *  śliwskie.

M ikroskopy," lupy, szkła do czytania, kompasy 
i busole.

"KRarometry metalowe (Aue- ■ b aro m etry  rtęcio- 
J L *  roidv) od 5 zł. i wyżej. - K » we od 4 zł. i wyż.

T ermometry rozmaite f t  lkoholometry po 2.50 
od 30 ct. i wyżej. 3--h0 i 5 zł.

'" 'acharoinetry po 2.50 A  reometry i manometry 
1 - -AB- do kotłów Darnwva.li

n a  r o k  1 8 8 1  ^
je s t  do nabycia po cen ie 5 0  ct. u

Kalendarz ten, wynoszący 17eie arkuszów JJ 
D  druku, zawiera sześć działów, a mianowicie: M 
Id I. Część świąteczna, II. Część praktyczna, III. u  
M Pozdrowienia z Nowym Rokiem, IV. Część re- w  
K  ligijna, V. Część historyczna. VI. Część po- (4

Mwieściowa. y
Główny skład w redakeyi „Wieńca' we W 

Lwowie, ul. Akademicka 1. 8 Jg
U „Wieniec64 i „Pszczółka11 wyeho- U 
M dząee rok V<I i liczące obecnie 1.800 stałych y  
W odbiorców, kosztują całorocznie tylko 3  złr. 9t  
M Prenumeratorowie całoroczni, płacący z góry I I  
f ;  otrzymują kalendarz bezpłatnie. (8629  2  3 )
« s s s x 2 £ 2 E S E a s s * C 2 c s s s e a c a c 2 e s *

H ? Nowe Tańce
l i i  CS i [  SZCZÓtt i  H ]  Bronisława Rakowieckiego

l ( T  T y l k o  p r a w d z i w a
W O D A  r j

anaterynowa do ust : i 3.3#. -£SL do kotłów parowych
r ,  ,  f . . .  r >  o  ą  i rjT aśm y  miernicze wagi wodno, piony, rajseajgi, ea-

D r  ,  , / •  ( r .  /  O /  z  AJ I J Ł  lówki iZolstóeke) i łańcuchy miernicze.

op. 7. „E n  carrićre66 G alop 50 et. 
op. 8 . „F an tasm agorye66 W alce  1 zł. 
op. 9. „D aw n e czasy66 M azury 64 ct.
2S&~ Razem wzięte w jednym zeszycie tylko 

1 zł. 80 ct.
Poprzednio wydane tegoż kompozytora: 

op. 1 „Perpetua" Polka frane. 50 et., op. 2 . 
„Gogo“ Galop 50 c-t., op. 3. „Do upadłego" 
Mazury 50 e t , op. 4. „Patrząc w Twe oczy" 
Mazurka 50 ct., op.5. „E in ś , zwei, drei66 
Walce 90 et., op. 6 . „Babunia" Polka fr. 50 et.

w yszły i ia M e in  Księgarni 
K arola W ilda

we L W O W IE  ulica Akademicka licz. 3.
(8302_ 6 - 6)

Stadt,
J .  G . _____

b- nadwornego dentysty w W i e d n i u  
Bognergasse 2. 

najlepszym  Środkiem  leczniczym  
przeciw bolom  zębów.

4 * Ja  niżej podpisany, mając-y 61 lat, cierpiałem od 
co J? .żVeia meg° na silny ból zębów, przez- 
„. “traciłem większą część mych zębów. Gdy innie

Aparaty rotacyjne, 
pudła 

I J T n s tn

Uieda więjrszą częse mycli zębów, uay  m
(turni 0 zn° w silny boi ęzbów chwycił, polecił 
“Piekarz na.n T „ m cm

mi~ j 7 ’ r
znajdującą sin u mego na 
 ‘dto ust D ra

i- i 
■

sk U T T  Pa 'i J. Horning  —
I ,  fia e  W o d ę  a u a t e r y i i o w ą  d ó  u s t  D r a  
• • ż ł ł lo  p P “  w  W i e d n i u .  Z a l e d w i e  j e j  
*»ói ’ a , l s «* z n i k ł  n a t y c h m i a s t  s i l n y
ł e „ i  W t e K °  c z a s u  u w o l n i o n y  z o s  a -  
» * w . .Z n ł> e łH |e  z  w s z y s t k i c h  d a w n i ę j -  

e ł e r p i e ń  p r z e z  c o d z i e n n e  u A y - 
n * e  t e g o  w y b o r n e g o  Ś r o d k a ,  

gi g uczuciem wdzięczności, polecani ten bło-
n»ni 1 Prawdziwego, bezinteresownego przeko-

a wszystkim cierpiącym jaknajlepiej.
- .  K r y s t y n  A a c U m a n n  wł. r. 

v °  o—?) e j; sędzia powiatowy.
8 *^“ Składy moieh preparatów utrzym ują: 

■kolasn ? ,W o w i« :  apteka MiJlinga, apt. pp. Mi-
peg J. Beisera, Zygmunta Ruekera, Jakóba Pi-
żowsk- k,Kr:i-VŻanowski, H. Blumenfeld apt., K. Strz.y- 

' Muller i A. Sklepiński apt., bracia Łazowscy, 
\ v  » iePa> U. Bayer & Leon, Fr. Skulski & Leon. 
h' 01 ~~r  u  k  o  w  i e  : J. Trauozyński apt., J Fenz, W.

!L *■ Stocmar ant ,  N. Redyk apt., w Bełzie p. 
Ce » aA’. w Białej p. Józef Kraus i E. Kelar, w Bóbr- 
ski 1ę(iiicki apt., w Bochni F. Reiss i p. Niedziel-
BrżGa I„ Br° daoh p Griinspaim i M. S. Frauzos, w 
wiek e P B- Fadenbeoht, w Bu zaezu p. C Le-
P D i  W B°uromilu p. Grotowski apt.. w Drohobyczu 
Szyńsl- l̂lliecki apt. i K. Bayer, w Grybowie p. Mu-  
La„, w Ilusiatynie p. Czerski, w Jaworowie p. j  

złowp lez “P4-, w Jarosławiu J. Rohm apt., w Ja- ! 
w KrU P' ^ w*rdowski apt., w Kołomyi E. Stcuzel apt. j 

jn iey p. j i  Nitry bit apt., w Monasterzyskach p.

,„ „ ,j  .„...„j,, , maszyny do elektryzowania,
/pudła, stereoskopowe i obrazy, metronomy, 
strumenta mechaniczne, geodezyjne, matematycz­
ne i fizykalne w największym wyborze. "THg

Naprawy ive wspoumianyeii artykułach 1 
przyjmuje się i oblicza jak najtaniej. ~

Zamówienia z prowineyi uskutecznia się ■ 
i za zaliczką odwrotną pocztą Każdy osobiście kupiony I 

albo sprowadzony przedmiot odmienić można, jeśli nie 
odpowiodni, w ciągu dni 14.

J. Neuhófer
e. k . nadworny optyk i m echanik we 
Lwowie, ulica K arolu  L udw ika liez. 9  

róg ulicy Syksln skicj.

N OW Y W YNALAZEK

p m r  I X 0 R  A  i i r i m e I
>AHFUMERIA IXORA BREON1

ED. P1NAUD
Mydli*......................
Es.si-iic.ya d la  c h u s t e k , ,
W<*da tu a ie to w a ...........
?’'*iTia.:la...................
'B e je k ............... ............ .
I ‘n d e r ry ż o w y ...............
K osm etyk

a I I I O R A
i  l i l O i i ł  
a riAOBAA | 
A 1 I X O M 4  
A l 'l\ O R 4  | 
a riXOK4 
A 1*1X01(4

37, /iouleuard de S tra sb o u rg , 37

Dostać można we Lwowie : w aptekach, 
składach perfum i u fryzjerów.

SPECYALNA FABRYKA MANZYJN PA RO W Y CH
POZIOME J PROSTOPADŁE O SILE r ' A nA i- —

M aszyny poziom e
kocioł o prostym płomieniu 

o sile 3 do 50 koni

M aszyny
prostopadłe

* s :le od 1 do 20 tu 
koni

I g o  DO 2 0 tu KONI
M aszyny poziom e

kocioł
o płomieniu obrotowym 

siJe f) do 50 koni

ccf-OO

C5
•ooo

OOM j .  R E H M A L Y  L A E H A P E L L E  J. B O U LE T et Co nip. N ASTĘPCY
{ 503 { —9 ) Inżynierowie Moehaniey, 144, ulica du Faubonrg Poissonniere w Paryżu,

Fryderyk Mroziński
i

S t K J E c A J O
pracownia FUTER

J w _ . 3- *  -  - *> » -z n a n y  z t a n io ś c i  f n a j l e p s z y c h  to w a ró w
w e L w ow ie p r z y  u lic y  Sobieskiego liczba  7 ""^Ę

(dawniej Nowa) vis-a-vis handlu, p. Kozłowskiego.
na wystawie krajowej wyszczególniony M E D A L F M  zasługi.

Poleca Szanownej P. T. Publiczności Magazyn zaopatrzony najobficiej w najrozmaitsze i naj- 
Icpszo gatunki futer, jaicie tylko w zakres tego handlu wchodzić mogą, a mianowicie :

posiadam znaczne za pasy F U T E R  Rot .wych dam skich i m ęzkich  
do podróży jak do miasta.

WĘT K A F T A W Y  A S T R A C H A Ń S K IE
podszyte futerkiem podług najnowszych fasonów, Garnitury dam skie podług uajgustowniej- 
szyeh i najmodniejszyeli żurnalów. W ierzchy g -‘towe damskie jedwabne i wełniane do futer. 
W ie rzchy gotowe do futer męzkich itd.

W  Wszelkie obstalunki z prowineyi za nadesłaniem dokładnej miary, wykonuję z całym 
Pospiechem, akuratuością i sumiennością, dająe każdemu z kupujących pod względem dobroci, trwa- 

YWei i wykończenia zupełną gwarsncyą."
Cenniki na żądanie franko.

tak

w
w H rn s z o w ie ,  powiat J a w o ­
r o w s k i ,  stacya dwóch szwa­
dronów kawaleryi, jest z a r a z  
pod bardzo korzystnemi warun­
kami do wydzierżawienia, bliż­
szych szczegółów udzieli ustnie 
lub pisemnie i adres „ Zarząd 

dóbr“ poczta Hruszów,

Także znajdzie natychmiast 
umieszczenie porządny k e l n e r  
opatrzony dobremi świadectwami.

(8619 4—5);>xxxx:
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Na cytrze |
i na fortepianie £

o r a z  ś p i e w u  ( s o l o )
u d zie la  gru n tow n ych  n au k

Emil i a l i i o w s l i  I
ul. Koralnieka 1. 6  na dolo w lewo.

Jego utwory na cytrę, są we wszy- f t  
s tń eh  składach nót do nabycia. — Po- 
leca w yborne cytry i  struny po 4 #  

najtańszych cenach.
Przegrane instrum enta kupuje, lub mienia.

I M  (8368 3 - 4 )I xu*xxonxxun *<XHH X
1*0 prawdziwie bajeczny cli cenacli

“ ? £ S ! S 2r  l a m p y
j  m ożna dostać w e  L T ^ W C W I E  tylko 

“N tw ' j S & ł A w e r . M L y i i M L  s l « . l : s 4 a . x i . e

lamp salonov/ych, stołowych i wiszących
■ m m r  —  -  - -- -1 . JAKOM

naprzeciw głównego wchodu do teatru.
Ośmiilara się Szanowną P. T. Pnbliczn,.ść zawiadomić, iż 

otrzymałem now y transport najpiękniejszych i najlepszych towa­
rów zagranicznych, pr*ę^owszvstkiem zwracam uwagę n a

H o w e  l a m p y  se m a s z y n k ą  (B renner) o d w unastu  
kno tach  dajao.e św ia tło  24  św iec silne, pod g w aran c ja .

P a j  ą k l  s a lo n o w e ,  z krzyształowem szkłem brylan- 
towem, w prawdziwy bronz wpajane

Lam pki do obrazów świętych i nocne w
najlepszym  g a tu u k u

ł¥ovs-e s « te :e k a  niepękająee. podw ójnie szlifow ane i 
w y p ijan e , zaopatrzo e w nasze w łasne marki

D ziękując przy tew  Szau. P . T  Pub liczuośei za do tych­
czasow e zaufanie, proszę o dalsze dla m nie łaskaw e w zg lędy ; 
będę się s ta ra ł  jak  i dotychczas ta k  i nadal Szau. P . T. P u ­
bliczność we w szy stk h m  zadow oluió i przy tom dobrą op in ię  mo 
je j sta re j renom ow anej firm y zachow ać. (7892 3 —8)

M . J a k o b y .

iMirw —

Główna Ajencya dzienników
J|»«>H w JUł :m_«?I ł  ai. » * a .M .A e ®  joLy^clm.

„B L U  8 2  C Z“
ielki tygodnik mód, zawierający część literacką i  dodatek powieściowy, kwartalnie we Lwowie

3 zł., 7. przesyłką 3 zł. 80 et.
I  rycinami koioroweifii 5 zł. 40" ct., z przesyłka 6 zł 20 ct

„ K  Ł  O S. —  J Ł
pismo "tygodniowe, ilustrowane, z dodatkiem powieściowym.

Kwartalnie we Lwowie zł. 3.60, z przssyłką zł. 4.40.

„ T Y G O D N IK  IL L U S T R 0 W A N Y "
największe i  najozdobniejszc ilustrowane pismo polskie, 

kwartalni# vve Lwowie zł. 3.60, z przesyłką zł. 4.40.

Tydzień Polski
wychodzi w każda sobotę w osobnej okładce. K w a r t a l n i e  we Lwowie 3  z ł „

z  n r z e s y ł k i f  3  *1, 50  Ct. z dodatkiem powieściowym zł. 2.50, z przesyłką 3 zł.
„ P R Z Y J - A  C I E L  D Z I E C I 4

nismi* foo-mdniowe illustrowane z osobnym dodatkiem dla małych dzieci, 2  arkusze tygodniowo, pismo ty gon uiu , Kwartftlllio we Lwowie zł. 1>0, z przesyłka zł. 2.15.

„ B W U T Y C IO B W IK  d la  K O B I E T 66
Kwartalni# we Lwowio ‘2 zł., z przesyłką zł. 2.20,

„ N S W  3 Ę  J E *  B K  W  J E
niemo tygodniowe, illustrowane. kwartalnie zł. 2.30, z przesyłką zł. 2.70, z dodatkiem podróży. 

We Lwowie zł. 2.80, z przesyłką zł. 3 2U.^
-RTTT.RŁT A t y  a  ▼

. u uoa!^ .u n i i i  zi. 2.80, z przesyłka zł. 3  2u.

BIESIADA LITERACKA*
pisiuo tygodniowe illustrowane, kwartalnie we Lwowie zł. 1.80, z przesyłką zł. 2.15.
Oprócz powyższych wszystkie iime pisma polskie, nie­mieckie, francuskie, angielskie itp. dostarcza

Księgarnia Polska
A. D. Bartoszewicza i M. Biernackiego

we Lwowie 14 plac Halicki. (8713 1



Podziękowanie.
Dnia 9 b. m. rozstał się z tym światem inąż 

mój św. p. Michał, e. k. naczelnik sądowy w Żurawnie, 
pogrążając w głębokim smutku i srogiej niedoli prócz 
niżej" podpisanej wdowy także ó drobnych dziatek. 
Ochłonąwszy nieco z rozpaczy i trwogi o przyszłość 
dziatek," poczuwam się do świętego obowiązzku złożyć 
niniejszem publiczne jak najszczersze podziękowanie 
najpierw wszystkim P. P. kolegom zawodowym ś. p. 
Michała, W W. księżom obu obrządków tak miejscowym, 
jakoteż okolicznym, osobliwie zaś ks. M. Gromnickiemu, 
miejscowemu gr. k. proboszczowi za łaskawe zajęcie 
się całym pogrzebem, tudzież ks. Strumieńskiemu z 
Holeszowa za rzewną mowę pożegnalną; dziękuję da­
lej Dworowi, Kadzie gminnej, gronu nauczycieli szkoły 
głównej, posterunkowi e. k. Żandarmeryi, parafianom 
obu obrządków, Kah&łowi, w ogóle wszystkim znajo­
mym i nieznajomym, którzy mimo zawiei śnieżnych 
byli łaskawi wziąć udział w pogrzebie, odnosząc na 
ramionach swoich d. 11 b. m. zwłoki śp. nieodżało­
wanego męża mego do wiekuistego odpoczynku.

Wszelakoż prawdziwie słów mi braknie na wy­
powiedzenie wdzięczności dozgonnej obojga Państwu 
Tomaszewskim, jako też Paniom; Chomickiej, i Leo- 
kadyi Gromu., którzy to czcigodni Państwo w każ­
dej chwili tak srogiego smutku spieszyli z pomocą z 
narażeniem własnego nawet zdrowia, świadcząc przy- 
tem mnie i sierotom wiele łaskawych usług, za które 
przynależnej wdzięczności wysłowić nie zdołam wcale. 
(Matecznie nie mogę takie pominąć, że P. P. Prof. 
gimn. Dr. T. Gerstmann, jako kolega szkolny śp. Mi 
chała, jakoteż c. k. fiadea lwowsk. sądu krzj. W. P. 
Nikisoh, jako były przełożony, pośpieszyli ze słowami 
pociechy i rady, za co Im wszystkim, zacnym moim i 
sierót moich Dobrodziejom i Dobrodziejkom, niechaj 
Bóg błogosławi.

Żurawno dnia 20  grudnia 1880.
M in odora  H ojw anow icz  

razem z 5 drobnemi sierotami 
Jauem , O lim pią, M aryą, M ichaliną  

i W itoldem .

1 N o w a  w a g a  m e t r y c z n a

o
CD
3

*<

IM
=3
W
O
IM
O
3
CO

3
co

o

s  
•<

Z u p e łn ie  ś w i e i f  tr a n sp o r t
x t >  i  ó  r* m f i j o w j y

o
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H e r b a t y  c lii ils k o  - ro s s y js k ie j
tegorocznego zbioru majowego otryzm ał handel

Fryderyka Hekibntlia i Syna
w e JLW ^W LJE w  K ynsini Ilc& ba 4 5 .

i poleca takową po następujących cenach:
V, kilo Herbaty O o n g o  . . .  zł. 1.00  ; ‘/a kilo J P e c c o  przednia . . .  zł. 3.
'/a „ „ S o u c k o n g  przedn. „ 8 . — j  l/a » najprzedniejsza . „ 4 . —
'/a „ „ „ najprzedn. „ 3 .  4 | */* „ „ karawanowej . „ 5 . —
‘/a „ „ P e c c o ........................ „ 8 .5 0  O, 7 i 8.

Okruchy herbaciane funt 1 zł. 3 0  ct. najlepsze 1 zł. 50  et.

Dziesięcioletni stary Rum bremski
Butelka cała zł. 3 .

' „ pół . . . .  zł. 1 . —
Cenniki rozsyłam  franeo. •— Zam ówienia z p row in cji odwrotną pocztą w ysyłan e  

bywała. Opakowanie nic n ie liczę.
(6889 6 -6 1
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w  oryginalnych paczkach po 1/2 1/i  1/8 kilo.

POKARM dla DZIECI
Dla wzmocnienia dzieci i osób wątłych, słabych i 

na piersi lub żo łą d ek , albo dotkniętych b la - 
daczką i ogóluem  osła b ien iem  najprzy­
jemniejszym i najstosowniejszym pokarmom na śnia- 1 
danie jest R A C A H O U T  A R A B S K I E ,  Pokarm j 
posilny i wzmacniający, przygotowany przez P n a .  ! 
D elaugren ier w P aryżu . (Unikać fałszerstw i 
i naśladownictwa). |

W Galicyi we wszystkich skład. mat. aptecznych ! 
i w głównych aptekach. (8308 2 - 1 0 )  j

Ci!

OOOOOOOO6O3O0OOOI ©ooooooeooooooct©
Rachunkowości państwowej K&ndydat notsryslriy

w  p o i s k i e m  w y d r  n i u  ; p o s z u k u j e  p o s a d y  k o n c y p i e n t a
T e o d o r a  K u l c z y c k i e g o  w  b i u r z e  n o ta - r y a l  n e m .

do nabycia po 4 zł. w a. u wydawcy albo w biurze j A d r S S  I L e ż a j s k ,  k a t i C e l a r y a  nO talT U S Z A  
g l , , K a r o l a  ^ 0 | u | g t L  (8„ 2
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Podziękowanie!
Dziękując Szan. 1*. T .  Publiczności 

za doznane dotąd względy, upraszam i 
nadal o takowe, zaręczająo, że każdego 
z myoh szan. odbioroów najzupełniej za­
dowolić potrafię.

Z  głębokim szacunkiem

Izydor Wohl
Sykstusie,a 6 

w yłączny

SKŁAD HERBATY
r o s s y js k ie j

k o n k m u ją o  przez n ajsk rn p u lat- 
________ ni ęjszą rzeteluońć.
m r  Cenuiki gratis na żądanie. Zamówienia 

uskut. sumiennie, także za pobrań pocz­
tów. Opakowanie franco.

(7617 8 12)
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2 $ « t ą d  n i c  l p r a e w y ż s m m y .

c

ognac francuski
w p r o s t  z  C o g iia k u

b a r d z o  s t a r y ,  nas M an y  j a k o  
k u r a c y j n y

poleca

F. W. Królikowski
w e L w o w ie .  ( s o a s  s = ? )  i  I

W . M A A G R R A
k. w yłączn ie  uprzyw . m p raw dziw y , czyszczony

Prssewyborn e
przez „Sues” sprowadzane

c h iń s k ie

T r a n  z w ą t r o b y
p reparow any przez W ILH ELM A MAAGER *e Wiedniu.

Przez pierwsze znakomitości medyczne rozbierany i jako ł a t w y  d o  s t r a ­
w i e n i a  także dzieciom szczególnie zalecony i ordynowany, jako najczystszy, naj­
lepszy i za najnaturalniejszy uznany środek *. przeciw s ł a b o ś c i o i n  p t- s ira t t 
p i l i c ,  s z k r o i i i ł o n ,  o t t u d o j n ,  c z y r a k o m ,  w y r z u l o m  n a i l i ó r -  
a iy n n , s ł a b o ś c io m *  s i r i i e / n b i w j i i i ,  o s ł a b le m S o is i  itp. F L A S Z K A  
po 1  zł w moim składzie fabrycznym W l e u ,  H e n  i l i u r k t  N r .  3 * :i:) lub w 
najznaczniejszych aptekach i handlach korzennych w monarchii.

Wc b w u w i e : u H. Blum enfclda, P. Mikolascha, J. Beisera. Z. Kuckera, 
K. Krzyżanowskiego, ap t, St. Markiewicza, W. Marszałkiewieża, K. Klimowicza, K.
Balłabana. B a ra n ó w  J. Kraenkla, kup., Bochnia : !<’. Reiss, apt., w Bułszowcach- 

M Sehciikelbaeh kup., Brody: Kd. Liszka, K. B Witosławski apt. i E. Grinspau apt., Brzękany- 
W. Kordecki apt ,  Margulies, B. Fadenheeht, kupcy, Buitzanów: I). Jasiński apt., Czortlcóie: 
L. Nos wdowa apt., Markus Brennliolz kupioc. D rohobycz: L. Dobrzyuieeki, H . B lum cnfeld  apt 
Dzików. Chawe Glanz, handel korz. llorodenlca: M. Aksentowicz apt., S. B. Offenbergcr, kupcy. 
Jarosław. J . Rohm apt., Jaworów. L. Lachowicz apt. K ałusz: Eisig Bienenfsld, Kiwa Littmaun 
kupc. K ołom yja : Dawid Kramer. M. Bolohower, J. S. Kriedman, Horsoh Oliayes, Sam. Hormaun, 
St. BcrSznieki, kup., Ab. Dawid Landesberg kup. K opyczyńce: J . Markiewicz kup. Kossuw: Mar­
kus Kamil, JS. Litinan, kup Kraków: J. Trauezyński, W. Redyk, F. Gralewski, K. Wiszoiowski, F . 
Radler, apt., Jan  Janiga, St. Feintucli kup. Podgórze : J . Skakalski apt., K ra jo w iec: J. Wł. Ło- 
bos apt., K u tiy: Alter Sekler, Loib Kahlmann, A. H. Woiser, M. Regenbogeu kup. .Lutowiska: Mo- 
ses Mej:>r Sehmerler. Mikulińce: St. Miedlicki apt. Luser Morgenstern knp. Mościska: S. Eisenberg 
kupiec, .Nowy B ącz: Karol Laur kupiec. Oświęcim: J . Grzesicki apt. Przem yśl: M. Kozłowski, Sam. 
Baran, M. King; S. Syrop, A Kabinowiez kup. Przemyślany : E. Baranowski apt. Maduwce: G.

M. Smychowski aut. llostoki: K Soheiuhorn kupioc
I I  V  fi ■ T  A  iiiTri/irf n n ł  A vavm -ł l )

Altli. J. Kossigmn, Decano apt. Radymno:
Rzeszów: A. Karpiński apt. J. Schaitter i Sp. kup., Sambor: J. Aloksiewicz apt., Ant. Kromer, B 
Żuławski kup., S. Sehneid kup. Sieniawa '■ Cbaim Katte, Oliaskel Teitelbaum kup. Skała: I. Weid-

a rmaDowicift; i
Nr. i. T n a z u .  żółtokwiatowa aromat . . 
Nr. 3. ,* u n to JC » » ll,b ia ło k w ia to w a  aron;. 
Nr. 3- . i a n d z y n ,  czarna aromatyczna 
Nr. 4. B o u c h o n g ,  „ mało uarkot. . . 
Nr. 5. A U uigo , czarna familijna . . . .
Nr. 6 . W y s i e w k l  z herbaty . . .
Nr. 7 „ z  najlepszych herb»< .

Cena 
'i-i kilo 
zł. 4-40 
zł. 3-60
Zi *
zł. 2 50 
zł. 1-80 
v:i. J 20 ! 

!-óO j

Kawa po tanich starych cenach, (?,: i •! 88  -
najtaulej w hauttllts

8t. Markiewicza
w e Tanowie, w  R ynku l. 42.

ljorg !;u)i. Sniatyn: Ed- Bóhin kup. Sokal: W1 Semotkowaki kup. Stanisławów: J . Macura, A. Beill 
apt., Ra)man Jonas, Oliaim Halpdrrii Noaehim Halpern, JtOfPT Wagelstein kup., Willielm Waideok 
kup. Slrzeliska nowe: Osias Henna kup. Suczawa: J. Jaohor apt., Beri Torkcr kup., Tarnopol: F. 
Jainrógiewicz apt , A. Bucholt apt. A Morawetza spadkob. i Karol Fr. Popowicz kup. Tarnów. 
L. Cliodacki apt. H. Wittmajar, W. Miildoeri Sp , F . Leszczyński. Trembowla : St. Lipnicki apt 
Wieliczka: F. Bruno Mioezyński apt. Wiśnicz: J . Kubickiego wdowa. II. Markiewicz apt. Izydor 
Kamior kup. Załoźcc: M. S Moszezyskor kup. Z baraż: Siudol-Segal kup. Złoczów: Jos. Gold kup. 
Zuraiuno: L. Postępski apt. Żywiec: A. lloezko & Golecki, A. Blumenthal apt.

 *■ W najnowszych czasach napełniają do trójkątnych llas/ak niektóre handle zwykły i ule­
czy a/:-,zony t ram i sprzedają takowy oublieznnści jako prawdziwy i czyszczony t r a n  r. d o r z o l i a ,  
w y r o b i ł  M a . » s c r a .  Ażeby zapobiedz trm  oszustwmn, uprasza się, tylko te flaszki j»ko praw- 
dziwyn; tranem wyrobu Mauigora napnłuiouo uważać, które na flaszce mają etykietę, "kapslę na korku 
i przepis użycia z nazwiskiem• A la a g e r ._________________

*:j) Tamże znajduje się główny skład dla austro-wcgier. monarchii bandażów wegniowych 
rodzaju potrzeb z fabryki w Sehnffkausen, z fabryki Sozodont, Hall Ruclke & New-Jork i z fab ryk i. 
legumin Harteusteiu & Oo, w Ckemnitz.

(7657 1 4 - 2 )

?  d rn k srtti Tbł’. u l. C«ar»«»5kieg» ). 1.2 do>o W era«r»

mm
0

Dr. KAHOZ
allea  Watową 1. 3 we L w ow ie,

leczy w szelkie choroby skór ne :  w yprysk , 
łu s .e z , liszaje , p im c h n ie ę , liszaj żrący, 
s trap ień , św ierzb , ospę, odrę ittl. —  w szel­
kiego rodzaju ow r odzenia zołzowe i k ił ' we 

i ich sk u tk i, tudzież sku tk i nadużycia.

OrńfMjG cońz. od 8—10 i 3—4.
D la  ubogieh codziennie od 2 do 3 godz.

(E w en tu a ln ie  udziela  r a l y  listow nie .)

Poradnik I  złr. 3 0  cnt. za egzem plarz.)^
®  (6680 25 -25)9
mm-----------------

S  n a u c z y c i e l k a  t a u c O w ,
zawiadamia osoby interesowane, iż udziela 

^  nauki tań eó if i  gim nastyki salonowej,
[ w własuem mieszkaniu R y n e k  1 .1 3  I  piętro, i  

T  _  18048 5—?) f

^ e z z z s z z  a « c  z e  z e  z  z e  a e  a t  a j j

przesyła pocztą za opłatą c ia  własnym  
kosztem  i franco za pobraniem tylko P» 

3  z ł . 10 ct, |(

p o m a r a ń c z e  H 
lub cytryny Jj

M
W  ZHMT e  s s  s  4

w koszykach o 5 kil. wagi, zawierających 3 5  - . 
do 4 5  najprzedniejszych i wybieranych sztuk. H

k » i » z  regąSływij
Z n a n y

Artysta iiDcnf
K arol Feldmsinii

który kilknkrotuie przez czasopisma najlepiej reko­
mendowany, | odejmuje się najgorsze pisma w prze­
ciągu lOciu lekcyj najw yżej, poprawie na 
piękne, szybkie i  s ta łe , za houoraryum 10 złr. 
z góry. -  Miuro pod firm ą : M . Tabac**  
kow skiej, u l. Kykstuska I. 14, przyjmujb 

Zam ów ienia oraz i gwnrancyę.
S e w e r y n  I n b e r a c k i  zastępca powyższej firmy.

(8226 3—3) -

N a j t a n i e j

BARCHANY
ło k ie ć  po ct,

22, 24, 28, 30, 35, 48, 4 6 , 5 0  i 60
w  nowo urządzonym handlu

płócien i gotowej bielizny

Jana Rlr&a
w  e 

(8472 12 — 4)
L w o w i e .

M a g a z y n  

i pracownia
obówia ludzkie­
go, dam skiego i 
d la  dzieci, z ma-
teryału zagranicznego 
i krajowogo, Za.nówie- 
nia wykonywa szybko 
i sumiennie podług naj­
nowszej mody i po naj­

tańszych cenach.- Z a k ła d  szew ski

Franciszka Gawlika
ulica Strzelecka I. 3 . (2052)

. 2C a E a k a e a e a e a o e a c ^ E k E a c s E

Hurtowny handel

msr

p o l e c a  na

Wina

H 
k 
k  
k 
k k

ś w i ę t a  k 
k k 
k 
H 
k 
k

w ęgierskie
anstryackie
francuskie
reńokie
m ozolskie
m alaga
m adere

Koniak i Kozolisy
u p o  n a j t j i i f i l s t j f i j i  cenach
>< jia  m iarę , ial? i ■ y ^ r " -

A

t t ”

łł^StlOlIGlSMf
A  0 1BUł 9 tAŜ


